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n a ż y c i e M a r s z a l k a F i 
Postrzelenie Purzyckiego nie ma żadnej łączności z procesem Jagodzińskiego. 

W urok zapadnie dziś wieczorem. 
Warszawa, 14 lutego, I 

Sąd okręgowy w Warszawie wznowił | 
dziś przed 2-ma tyg, rozpoczęty proces 
przeciwko Piotrowi Jagodzińskiemu i je 
go towarzyszom oskarżonym o przygoto 
wanie zamachu na życie Marszalka Pił
sudskiego. 

W swoim czasie proces ten został 
przerwany z powodu tajemniczego po
strzelenia głównego świadka procesu W i 
tolda Purzyckiego, który w toku prze
wodu sądowego zeznaniami swemi naj
bardziej obciążył oskarżonych, a poza-
tem wogóle domó&ł policji o całym pla
nie zamachu. 

Na wieść o postrzeleniu Purzyckiego 
prokurator Grabowski poprosi! o przer
wanie procesu, twierdząc, że postrzele
nie to ma jakaś łączność z procesem. 

Dziś rano po wznowieniu obrad prok, 
Grabowski oświadczył, i e 
ŚLEDZTWO W SPRAWIE POSTRZE
LENIA PURZYCKIEGO NIE DOPRO
WADZIŁO DO UJĘCIA SPRAWCÓW. 

Prokurator nie posiada żadnych kon
kretnych danych, jakoby postrzelenie Pu 
rzyckiego miało łączność ze sprawą 
przygotowanego zamachu na życie Mar
szałka Piłsudskiego oraz wogóle jakąś 
łączność z PPS. CKW. 

WOBEC BRAKU DOWODÓW ŻE 
POSTRZELENIE PURZYCKIEGO ŁĄ
CZY SIĘ Z PROCESEM, KTÓRY SĄD 
WŁAŚNIE ROZPATRUJE, PROKURA
TOR COFA SWÓJ WNIOSEK Z PRZED 
DWUCH TYGODNI O DOŁĄCZENIU 
A K T Ó W ŚLEDZTWA W SPRAWIE 
POSTRZELENIA PURZYCKIEGO DO 
PROCESU JAGODZIŃSKIEGO i nie 
sprzeciwia się zakończeniu przewodu są 
dowego. 

Na zapytanie, przewodniczącego 
Neumana skierowanego do obrońców, 
adw. Śmiarowski oświadcza, że obrona 
przyjmuje oświadczenie prokuratora do 
wiadomości i żadnych wniosków w tej 
sprawie nie zgłasza. 

Wobec tego sędzia Neuman zamknął | 
przewód sadowy ] udzielił głosu prokura 
torowi Grabowskiemu. 

Sała sadowa Jest wypełniona po brze
gi. Oskarżeni siedzą na ławach w po
rządku w jakim siedzieli w ciągu poprze
dnich dni procesu, na czele z Jagodziń
skim i b. posłem Dzięgielewsklm, unie
winnionym przed kilku dniami w proce
sie „Centrolewu". 

Prok. Grabowski rozooczął przemó
wienie wśród całkowitej ciszy na sali. 
mowa jego trwała ponad 2 godziny. 

Na wstępie przemówienia prokurator 
Grabowski stwierdza, że Polska prze
żyła dotąd jeden tylko zamach na Prezy
denta Narutowicza. 

Ten zamach popełniła jednostka, a 
obeenje miał być popełniony zamach któ 
rego*plan obmyśliła na zimno partia ca
ła a nie jeden warjat, jakim był Niewia
domski. 

Prokurator Grabowski czyni dłuższy 
wywód historyczny na temat P P S CKW 
przed rewolucją 1905 roku do tej re
wolucji i omawia obs/emie pierwszy roz 
łam w P P S w roku 1906. 

— Piłsudski był Jednym z tych ludzi 
— mówi prok. Grabowski — dla któ
rych Polska była snem złotym, a któ
rzy doktrynę socjalistyczną odrzucali 
na plan drugi. 

Dlatego między Piłsudskim, a partją 
już wtedy przed wojną powstawały roz 
dźwięki. 

ON JEST ŻOŁNIERZEM I W O 
DZEM I NIGDY NIE DYL I NIE BĘ
DZIE DOKTRYNEREM SOCJALI-
STYCZNYM. 

Dlatego też ktedy ziścił się Jego sen 
I kiedy powstała Polska pomiędzy Pił
sudskim a P P S powstał rozdźwlęk, aż 
wreszcie w roku 1925 kiedy Piłsudski 
stanął do walki z partyjnlctwem roz
dźwlęk powiększył się do tego stopnia, 

a^itMiirtntMrniłnwnwi J 

Mii hala lim i 

, Ż S ^ ° p R a Z p Y t A ICtSSSS? N I M i n l a c h ś w l a d k a Kaweckiego analizuje 
A PARTJĄ PRZEPAŚĆ. | gruntownie taktykę P P S C K W w ostat 

Z Jednej strony stał Piłsudski ze nich latach i dochodzi do przekonania, 
swym obozem, gotowym do budowy że partja ta coraz bardziej ulegała na 
potężnej Polski, a z drugiej strony obóz Ciskowi ulicy i pomimo zdecydowanej 
partyj poltycznych. (woli starszych przywódców partyjnych 

Piłsudski wiedział, że w warunkach Pchała młodzież bardziej gorącą do czy 
geograficznych Polski nów szaleńczych. 

NIE MOŻE ONA BYĆ P A Ń S T W E M Rozpoczyna się 
SLABEM, TARGANEM WE WNĘTRZ- tajne wiece 

NA KTÓRYCH MÓWIĄ , ŻE 

praca podziemna, 

NEMI WALKAMI . 
Dlatego podjął Piłsudski zdecydowaną 
walkę z partjami a wobec tego, Iż na 
czele partyjnlctwa stała PPS — z nią 
przedewszystkiem bez względu na łą
czące go dawniej z socjalistami więzy 
— musiał walczyć Piłsudski. 

Prokurator opierając się na zezna-

ii n z v r z . i t . 
Nowe wojfeoiru; o«f b^do; si^ 2 ? molo 
Wczoraj zostały rozwiązane zarząd'zarząd tymczasowy zamianowany 

1 rada gminy żydowskiej w Lodzi 
Termin nowych wyborów został u-

stalony na dzień 27 maja. 
Aż do wyborów urzędować będzie 

przez urząd wojewódzki. 
Prezesem tymczasowego 

będzie poseł Mincberg. 
zarządu 

N i e b ę d z i e z m i a n w r z ą d z i e 
Ministrowie Zaleski i Matuszewski nie 

ustąpią. 
Warszawa, 14 lutego. 

W związku z notowanemi w ciągu 
ostatnich dni wiadomościami o zmianach 
personalnych w rządzie, stwierdzają dziś 
urzędowo, że ani min. Zaleski, ani min. 
Matuszewski, ani min. Składkowski. ze 
stanowiska swego nie ustąpią. 

Co się tyczy min. Matuszewskiego, 

w ciągu dnia dzisiejszego jeden z Jego 
' przyjaciół zadał mu pytanie, czy prawdą 
jest, że ma on ze stanowiska swego ustą
pić. 

— W ciężkiej sytuacji nie schodzi się 
z posterunku... — odpowiedział minister 
Matuszewski 

P IŁSUD
SKI POWINIEN WISIEĆ", I ŻE „P IO

RUN GO POWINIEN TRAF IĆ " . 
W TEJ ATMOSFERZE W Y L E G Ł A 

SIE MYŚL ZAMACHU. PROKURA-
iTOR ODRZUCA CAŁKOWICIE KON
CEPCJE, JAKOBY ZAA1ACH MIAŁ 
BYĆ PROWOKACJA . 

Twierdzi on, że Purzycki I Inni kon
fidenci policji byli zaufanymi ludźmi 
partjl, którzy na rozkaz Dzlęgielewskle 
go 1 Jagodzińskiego organtzowall „piąt
ki". 

Prowokatorami stall się oni dla P P S 
CKW dopiero wtedy, gdy cofnęli się 
przed dokonaniem zbrodni 1 kiedy na 
przewodzie sądowym złożyli zeznania 
niekorzystne dla oskarżonych. 

Prokurator uważa winę wszystkich 
oskarżonych za udowodnioną 
I WNOSI O ZASTOSOWANIE W O 

BEC NICH KODEKSU KARNEGO W 
CAŁEJ ROZCIĄGŁOŚCI. 

Po przemówieniu prokuratora wyglo 
sili mowy obrończe adwokaci Berenson 
i BenkeŁ 

Dziś nastąpią dalsze przemówienia 
obrońców. 

Wyroku można się spodziewać naj
wcześniej późnym wieczorem. 

Hamburg, 14 lutego, 
(Telegram własny). 

Statek szkolny „Bremen1* zderzył się 
w pobliżu Dover z parowcem. Oba okrę 
ty zostały poważnie uszkodzone. Załoga 
statku „Bremen" zdołała się uratować. 

Król Hiszpanji abdykuje ? 
R z ą d Berenguera podał sią do dymisji—Gwałtowny spadek 

pesety—Tworzenie rządu koncentracyjnego 
Madryt, 14 lutego. 

(Telegram własny). 
W ciągu dnia wczorajszego rozesz

ły się po mieście 
POGŁOSKI O RYCHLEM USTĄPIE
NIU KRÓLA ALFONSA XIII, KTÓRY 
MIAŁBY A B D Y K O W A Ć NA RZECZ 
SWEGO SZWAGRA DON CARLOSA 

DE BOURBON. 
Pogłoski te pod wieczór tak się 

wzmogły, że władze zmuszone byty 
wydać odpowiednie dementl. Wiado
mość o rzekomem ustąpieniu króla wy
wołała poważne zaniepokojenie na gleł 
dzic madryckie], 

1 CO POCIĄGNĘŁO ZA S O B * DAL
SZY SPADEK PESSETA. 

Nocy ubiegłej generał Berenguei od-
1 był z Rotnanonesem dłuższą konferen

cje, po które] Romanones oświadczył, 
że w ciągu soboty zajdą walne zmiany. 
Jak przypuszczają, gen. Berenguer zło
ży dziś królowi dymisję gabinetu. 

Madryt, 14 lutego. 
Dziś przed południem przybył do pa

łacu królewskiego premjer 
generał Berenguer i przedłożył kró

lowi dymisje gabinetu. 
Król przyjął dymisję, poczem nie

zwłocznie wezwał for. Romanonesa, przy
wódcę liberalnej partji monarchistycznej. 
Jeszcze dziś 

rozpoczął król narady z politykami 
w sprawie-utworzenia gabinetu kon

centracyjnego. 
Do gabinetu wejdą ci politycy, którzy 

nie biorą udziału w zbliżających się wy
borach. 

Do nowego gabinetu wejdzie prawdo
podobnie Sanchez Guerra, były przy
wódca konserwatystów, Villa Nuera, 
przywódca liberałów, Meltiades Alvarez 
Wszyscy ci,politycy byli po kolei prze
wodniczącymi parlamentu przed nasta
niem dyktatury. Pozatem wezwano z 
Barcelony do Madrytu Cambonę, celem 
odbycia z królem narady. 

Prawdopodobnie nowy rząd przepro
wadzi w najbliższym czasie wybory do 
sejmu i do senatu, co ma według nich 
przynieść zwycięstwo monarchistom. 

W kołach republikańskich krążą znów 
pogłoski, że 

takie postawienie sprawy przyspiC' 
szy jedynie wybuch rewolucji. 

http://nzvrz.it
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8 tysięcy tyrolczyków 
e m i g r u j e d o yfrnetyfti 

Wiedeń. 14 lutego. 
(Telegram własny). 

Minister rolnictwa Kahler ma za 

Po wyroku na majora Kubalę. 
S k a i a n g m o £ e a p e l o w a ć d o W ® i -

Warszawa, 14 lułego. I semnie umotywować srwoje zażalenie. 
W zwłazku z wyrokiem skazującym Po upływie 8 dni sprawa przechodzi 

miar w najbliższym czasie opuście swe majora Kubalę na rok wiezienia należy do wojskowego sądu najwyższego. Gdy 
Stanowisko l przenieść się do potudnio- donieść, i i skazanemu przysługuje w cią wyrok sądu najwyższego zapadnie, majo 
wej Ameryki celem założenia kolonii g u 3-ech dni prawo wniesienia zażale- rowi Kubali przysługuje jeszcze prawo 

nia nieważności lub odwołania. | do laski prezydenta Rzpiitej dla złago-
W myśl ustawy mjr. Kubala musi pi- dzenia kary. 

Proszek iMydło 
era 

austrjackicj. 
Około 8000 tyrolczyków wyraziło go 

towość udania sie z Kahlerem do Pa-
raguaju lub innego państwa w Potudnio 
wej Ameryce. 

Lotnicy włoscy, 
którzy przelecieli Atlantyk wra

cają do kraju 
Genua, 14 lutego. 

'Minister Lotnictwa włoskiego Italo 
Balbo wraz z towarzyszami 
transatlantyckiego przybędzie 
nui dnia 19 b.m. Dowiadujemy 

S e n s a c y j n e w y n i k i r e w i z j i 
wśródl k o m u n . s l ó w warszciwsteicn:. 

cały szereg wybitnych osobistości wyru 
szy do Gibraltaru i do Barcelony na 
spotkanie dzielnych lotników, którzy 
przybędą na pokładzie statku 
Rosso", należącego do towarzystwa 
Lloyd Sabaudo. 

Warszawa, 14 lutego. 
W wyniku przeprowadzonych w cią

gaj ostatnich dwuch dni w Warszawie 
rewizyj w mieszkaniach działaczy komu
nistycznych, oraz aresztowań przekażą. 

przttiOlu | n 0 gędziemu śledczemu do spraw wyjąL 
do be - kowej wagi, p. Kwiatkowskiemu, bogaty 

materjal, dotyczący działalności Komu-s:ę te 

Dial ogród, 14 lutego. 
Od klku dni szaleją w Jugosławii 1«) 

nistycznej Partji Polsku 
W wyniku rewiziii znaleziono wielką 

W * » ! ilość bloczków MOPRU, pisma szyfro-
ii^oi e kilkanaście tysięcy odezw komunis

tycznych w żargonie oraz rękopisów w 
tatfonie, zawierających sprawozdania 
Komunistyczne! Partji Polski, materjały 
o pt&nie gospodarczym na rak 1931. da 

lutego b.r., dokładny stan liczebny komu 
Mistycznego związku młodzieży. 

W mieszkaniu nieiakier>o Mendla 
Zylbera zakwestionowano kiJka tysięcy 
dolarów, oraz b i ż u t e r i ę w a g i k i l k u kilo-
gramów. Wykryto również broń i amu-
nic'ę. U niejakiego Bronisława Kowalika 
podejrzanego o działalność wywrotową 
znaleziono rewolwer na którego posia
danie nie miał pozwolenia. U. Henryka 
Flaminga znaleziono kilka rewolwerów, 
u Tomasza Majkowskiego znaleziono kil 
ka rewolwerów i karabin. 

Ogółem w areszcie śledczym znajdu
je tle 18 Osfrtj. których sprawy przekażą 
no sędziemu Śledczemu. Śledztwo nie zo 

gwałtowne burze śnieżne, paraliżując ko 
munikacje kolejową. Grubość warstwy 
śniegu dochodzi miejscami do dwuch me 
trów. Na linji Zagrzeb — Split musiano 
wstrzymać komunikacje kolejową. Kilka 

— 0 » 0 O O » 0 0 « » « « « « » 0 0 » 0 « M » O i * — 

PodKlehowanfe. 
Niniejszym sk ładam a a p e r d e c m l e J M C pe» 

dzi e/kowane 
tu szcaesHwc przeprowadzę* 1 * operacji tc-ny nw-' n e o - 0 urzędu statystycznego bilans ban-
iej O U ja* równie* p Dj M o r d k o w . c z o w i 1 , j j* z a m i e s i ą c s t y C Z e ń r. b. wykazuje 
personelowi szpitala „Uni las" za trosk li-wa. opi «ke i Ł . " " " ' ^ , j , . , i 

B E R N A R D OLSZEWSKI P ° r a z Pierwszy od dłuższego czasu sal-
Narutowlczj 56. 1 do ujemne, coprawda niewielkie, gdyz 

ar— 

wskazówki i dyrektywy w sprawie stało z-ikończone, zatacza ono coraz 
\ „międzynarodowego dnia 
robociem", wyznaczonego 

walki z bez- szersze kręgi. Przewidywane są nawet 
na dzień 25, dalsze aresztowania. 

min 

>' rrł/fi 

3ins3iu,.yio j * . ..•yrndj.nq j ̂ xu^uptia MrifHi filetti j\t«Ji ,ti> v^ét jau 

D A Y T O N J E D Y N A V A G A A U T O M A T Y C Z N A BEZ M E C H A N I Z M U U SPODU 

a 1 : i D A Y T O N z a p e w 
1. Nieznrernie szybkie odważanie, 

2. DoKładność wagi co do grama, 

3. Czytelność wagi co do dekagrama, 

4. Upiększenie sklepu, 

5. Najwyższą precyzyjność wykonania 
z najlepszego materjału. 

I 

Z A T E M : 

D A Y r O N 
z w i ę k s z a 

i l a p e w n l a 
Z Y S K I 

T O W A R Z Y S T W O P R Z E M Y S Ł O W O H A N D L O W E 

BLOCK-BRUN, Spółka Akcyjna w W A R S Z A W I E 

O D D Z I A Ł w Ł O D Z I , P i o t r k o w s k a 125 Te l . 101-04. 

B i l a n s h a n d l o w y z a s t y c z e ń 
wykaiuje saldoufemne. 

Warszawa, 14 lutego. | wynoszące niespełna miljon zł. a ściśle 

Według tymczasowych obliczeń glow | z m ] e s ] a c e m grudniem 

ub. r. zmniejszył się zarówno przywóz 
jak i wywozi 

Co się tyczy przywozu to zmnie :szył 
się przywóz artykułów spożywczych, su 
rowców maszyn i aparatów. 

Wzrósł,(na,tomia6,t przywóz nawozów, 
sztucznych. TPó stronie eksportu wykazu 
je zmniejszenie wywóz trzo"vy chlewnej, 
drzewa, węgla, wzrósł natomiast wywóz 
skór i surowych futer. 

25 okrętów Uwięzionych 
w zatoce fińskiej 

Tallin, 14 lutego. 
Wskutek ostrych mrozów w zatoce 

fińskiej zamarzło 25 okrętów. Są to prze 
I ważnie okręty sowieckie. Lód jest tak 
i gruby, że okręty nie mogą go przełamać 
nawet przy pomocy łamaczy lodów. 
Istnieje obawa, że wśród zamarzniętych 

, okrętów znajduje się również polski ok
ręt towarowy „Chorzów", który wyru
szył z Tallina do Helsingforsu w dniu 
5-ym lutego i do Helsingforsu jeszc»* 
nie przybyŁ 

Choroba papuzia 
w Ameryce 

New York, 14 lutego. 
Na przedmieściu New Yorku ^took-

lyn wybuchła wczoraj ponownie groźna 
epidemja choroby papuziej. Dotychczas 
zanotowano ieden wypadek śmierci. 

• i 

V s . . 

Profesor Dr. 

R U T T I N 
z Wiednia. 

Chor, uazu, nosa i gar.Ila będzie w Lodzi w dniu 
26 lute o r, b, 

u D r a DYNINA 
6 S i e r p n i a 3 0 

w godzinach p f y i e e od —7 po po?. 

SfronibUii nie ftedzśe 
Londyn, 14 lutego. 

(Telegram własny). 
Izba gmin odrzuciła na wczorajszem 

posiedzeniu wniosek o zaprowadzeniu 
prohibicji w Anglji. 

Wielu mówców domagało się plebi
scytu w sprawie prohibicji. Lad ; Asior 
popierała ustnie wniosek o prohibicji I 
malowała w smutnych barwach skutki 
pijaństwa. 

Przedstawiciel rządu oświadczył. ' * 
całe to zagadnienie jest orzeJ.oi' iem 
obrad specjalnej komisji. Rzad n'e może 
się obecnie zgodzić na wydanie zakazu 
sprzedaży napojów alkoholowych. gd>ż 
straci duże źródło dochodu. 

Powódź w Rumunji. 
Bukareszt, 14 lutego, 

(Polska Agencja telegraficzna) 
Sytuacja spowodowana powodzią w 

VaIcov staje się coraz bardziej katastro
falną. W mieście pozostali jedynie męż
czyźni, kobiety i dzieci ewakuowano. 
Około 2 tysięcy domów zostało zala
nych wodą na wysokości półtora tretra. 
W Isinail runęło ok. 200 domów. Podob
na katastrofa?na sytuacja przedstawia 
się w Kilia. Zachodzi obawa, iż gdy stop 
nieją śnlej?l miasto Valcow może być zu
pełnie zniszczone. 

l a m l e f i N I 

Nowy Jork, 14 lutego 
(Polska AeetKia .e l" izratic/na) 

Według doniesień z Panamy w pro
wincji Chlrlqul wybuchneły zamieszki. 
Wysłano tam znaczne slly policyjne. 

NAJGENJALNIEJSZY TRAGIK ŚWIATA-

ziś i dni msieonych! 
Najpiękniejszy film świata 

Rewelacja w dziedzinie dźwiękowej w « ^ m a a M « a » asb w m «n> « a » <n <ap a a K e w e i a c j a w u z i e a z i m e g z w i ^ K u w e j EMIL JANNINGSI K r o i J a z z u 
H IP 

NAJWSPANIALSZY FILM SEZONU 

NIEBIESKI MOTYL 
(ORYG. T Y T U Ł .NIEBIESKI A N 1 0 Ł % 

WKRÓTCE ZABŁYŚNIE C D I \7 W Ti I T i • 

N A EKRANIE K I N A » 3 r L Ł I l U i U 

Szał piękna i tańca. 
Olśniewająca rkwiiibryst\ka mel>dyj, efektòv l pomysłów 

W rol i g ł ó w n e j 

P a w e ł W h i t e m a n 
twó rca Jazzu ze s w y m 60 o s o b o w y m z e s p o ł e m . 

w o t o c s e n l u Johna Bo les ' a , Jeanette L o s s , L A U R A LA P L A N T A 
S i s t e r s G. z seks t e tu T o m m y Atkinsta , Marny K e n n e d y , 

G e o r g e ' a Sfdney 'a . 
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Cena na p erwsay «eans 1 zł., w soboty i niedziele od 12 do 2ei 75 gr, i 1 zl 
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Przed kiku dniami zgłoszone zostafo 
do sądu handlowego w Warszawie po
danie o nadzór ze strony jednego z naj
większych wydawnictw gazetowych. 

Jest to również jedno z najstarszych 
wydawnictw w Polsce 1 uważane było 
aż do ostatnich lat za ufundowane na 
najmocniejszych podstawach finanso
wych i organizacyjnych ze względu na 
swój aparat rozdzielczo - sprzedażny 
oraz na wysoką poczytność ogłoszeń o-
wą. Jego dzisiejsze trudności finansowe 
dziś rzucają światło nietylko na własną 
gospodarkę tego wydawnictwa, ale prze-
Jcwszystkiem i 

na ogólne stosunki wydawnicze 
w Polsce. 

Stosunki te są nienormalne już od dłuż
szego czasu. 

Rozwój prasy polskiej w ostatnich la
tach był niezwykle szybki. Chcieliśmy 
dogonić wszystko, co nie zostało uczy
nione przez długie lata rj ewolj i wojny. 
Przedcwszystklem należało pomyśleć o 
technlcznem uzbrojeniu prasy w nowo
czesne drukarskie urządzenia. W ciągu 
krótkiego czasu pobiliśmy tutaj rekordy. 
Jedna tylko, choć coprawda największa 
i najbardzej rzutka firma berlińska, 
sprzedała do Polski w ciągu kilku lat 34 
kosztowne maszyny rotacyjne, Ucząc 
przeciętnie I skromnie po 20,000 dola
rów za maszynę. Ręczny skład zecerski 
został sprowadzony do minimum, każda 
drukarnia gazetowa zaopatrywała się w 
doskonałe linotypy. Nie mamy pod ręką 
.statystyki wwozu tych maszyn do Pol
ski: ale cyfra 1000 nie będzie tu, zdaje 
się, przesadzona. Linotyp kosztuje prze
ciętnie około 5,000 dolarów ż cłem, ale 
bez montażu. Wynosi to również bardzo 
okrągłą sumę. Pozatem uczyń one zosta
ły bardzo poważne nakłady pieniężne, 
jeśli chodzi o budowle wysoce luksuso
we. Sprowadzono maszyny do udosko
nalonych druków ilustracyjnych, rozbu
dowano aparat informacyjny, płace w 
przemyśle drukarskim i pensje dzienni
karskie osągnęły wysoki poziom. 
Wprawdzie inwestycje oparte były na 
dogodnych kredytach, jednak przecież 
należało jo spłacać. Tylko kilka najpowa
żniejszych wydawnictw w kraju opero
wało własnemi zasobami kapitału, resz-
•,a spodziewała s'ę 

znaleźć pieniądze w obrocie. 
Wkrótce jednak okazała się druga 

strona medalu. Okazało się, że kalkulacja 
oparta była na błędnej podstawie. Mo
żliwości produkcyjne były kolosalne, 
przyjeżdżano do Polski z dalekich kra
jów (Anglja, Stany Zjednoczone, Brazy
lia, Łotwa) 1 
podziwiano cudowne aparatury 1 patenty 

drukowe. 
Tymczasem rynek nasz wcale nie potrze 
bował takiej produkcji. Drogie maszyny, 
nabywane na kredyt leżały odłogiem, lub 
pracowały przez czas minimalny. Ich 
zdolność produkcyjna nie mogła być na
wet w przybliżeniu wyczerpana. Maszy-' 
na rotacyjna, która posiada zdolność dru- \ 
kowana około 20 tysięcy egzemplarzy! 
na godzinę, pracowała w wjelu wypad-' 
'{ach, zresztą nie najgorszych przez dwie 
godziny na dobę, w najgorszych — przez 
15 minut na dobę... Oczywiście, że to 
sprzeciwia się najeleraentamiej pojętej 

kalkulacj i każdy przemysłowiec, który 
używa swej drogiej maszyny do tak ma
łej produkcji 

jest skazany na zagładę. 
Rynek czytelnictwa polskiego zawiódł 
w zupełności, tern bardziej, że wydawni
ctwa, obciążone wielkiemi platnościam, 
nie mogły sprzedawać tanio, musiały 
bowiem z groszy zbierać setki tysięcy 
na raty długów i procenty. Przez pew en 
czas wszystko trzymało się jeszcze ogło
szeniami, ale wkrótce w miarę postępów 
kryzysu i zamierania rynku wogóle, i to 
źródło wyschło. W okna zaczęła zaglą
dać potrzeba pieniędzy i... wierzyć ele. 

Teraz zajrzano do kalkulacji wewnę
trznej. Okazało się, że i ona nie wygląda 
lepiej, aniżeli kalkulacja inwestycyjna. 
Koszty ogólne są nadmierne, organiza
cja — zła. Tu i owdzie na gwałt zaczęto 

uprawiać oszczędności, 
ale ta polityka daje tylko wtedy rezulta
ty, jeśli prowadzona jest powoli z planem 
jasnym i celowo. Oszczędności, stosowa
ne w złej chwili, są fatalne: nie dają re
zultatu, a wzmaga chaos. 

Wreszcie przyszło ostatne uderzenie: 
powstała prasa tańsza, dzjeslęclogroszo-
wa. Wszędzie na całym świecie istnieją 

dwie kategorie gazet: 
tańsze i droższe i obie znajdują swych 
czytelń ków i prosperują zadawalająco. 
Musi tu jednak zajść selekcja 1 specjali
zacja zarówno gazet, jak i czytelnika. U 
nas tymczasem normalne ze wszech 
miar pojawienie się prasy dzjesięciogro-
szowej powitane zostało przez wydaw
nictwa nieprzygotowane 1 chore od we
wnątrz ] nazewnątrz, jako pewnego ro
dzaju ,,bicz Boży", jako „dumping". Jest 
to fałszywe ujęcie kwestji, czego najle
pszym dowodem jest, że solidnie ufundo
wana prasa droższa (20 i 25 groszy), ó-
parta na szerokiej podstawie („Kurjer 
Warszawski", „Illustrowany Kurjer Co

dzienny" w Krakowe, „Kurjer Poznań-
sk ", że przytaczamy tu przykłady na 
chybił trafił, nie wyczerpując listy), by
najmniej nie ucierpiała na tem 1 stoi na
dal finansowo bardzo dobrze. 

Natomiast wydawnictwa przenwesto 
wane, albo wręcz efemerydalnc i wydęte, 
odczuły pojawienie się na rynku prasy 
dziesięciegroszowej, jako cios nie do znie 
sicna. Stąd bezprzykładna panika, szcze
gólnie, jak powiedzieliśmy w tej prasie, 
nazwanej przez nas „wydętą". Jest tu 
pewna analogja i do innych dziedzin prze 
mysłu. Każdy fabrykant włókienniczy 
zna doskonale te nikłe efemerydy prze
mysłowe, drobniutkie firmy, które pow
stają w okresie koniunktury, zewnętrz
nie przedstawiają się całkiem nieźle, jak-
gdyby produkują towar podobny pozor
nie do wyrobów wielkiej fabryki, pracu
jącej z pełnym nakładem fił i możliwo
ści... Pierwszy jednak wietrzyk, pierw
sze niepowodzenie wpędza przedewszy-
stkiem takiego „fabrykanta" w długi I 
niewypłacalność, początkowo niejawną, 
a później już wcale nie tajona. Poczem 
następuje to, co tak powszechnie w Lo
dzi jest znane: nadzór i upadłość. Spe
cjalne zachc anki w rodzaju inwestycji 
maszynowych i budowlanych, powię
kszają obraz zniszczenia przy złej kon
iunkturze. Takie same stosunki panują I 
w przemyśle prasowym z tą tylko różni
cą, że do czasu trzyma się te rzeczy pod 
korcem... 

Właściwy okres rozkwitu przemysłu 
prasowego w Polsce, jeszcze nie nad
szedł. Zbyt silny jeszcze jest anal
fabetyzm, zbyt prym tywne urządzenia 
pocztowe i kolejowe w stosunku do po
trzeb transportu gazet ną daleką prowin
cję, zbyt małe rozumienie istoty rzeczo
wej poważnej reklamy gazetowej, zbyt 
słaba organizacja i selekcja samej prasy, 
jej niekiedy niedostateczny związek z 

życiem. Nie ulega jednak wątplwości, że 
teren polski jest dla rozwoju prasy w 

[przyszłości wyśmienity, i że rozkwita ta
ki nastąpi. Obecny kryzys, który 

dopiero się zaczyna 
i przyb erze jeszcze nikomu nieznane roz 
miary musi oczyścić rynek gazetowy, 

'.uporządkować i znormalizować produk
cję, wreszcie podzielić wpływy i sfery 
działania dzienn ków. Przemysł praso
w y z okresu kramikarstwa wejdzie z pe
wnością w okres produkcji wielkoprze
mysłowej. 

Polska liczy przeszło 30 miljonów lu 
dności. Mamy n eproporcjonalnie wielką 
ilość dzienników. Nakłady, czyli ilość e-
gzemplarzy drukowanych i sprzedawa
nych jest minimalna. Podczas, kiedy na 
Zachodzie nakład 50,000 egzemplarzy 

dziennie jest nakładem normalnym wiel
kiego dziennika, a popularne dziennik . t. 
zw. brukowe oscylują dokoła miljma 
dziennego nakładu, w Polsce mamy pi
sma stołeczne prowincjonalne (nawet w 
wielkich miastach) bijące dziennie po 2 
do 3 tysięcy. „Wielka" prasa najwyższej 
kalegorji ma nakłady pomiędzy 15,000 a 
30,000. Tylko dwa dzienniki polskie dru
kują nakład, oscylujący dokoła 100,000 
dziennie, a Jednym z tych dzienników 
jest, co z zadowoleniem stwierdzamy, 
łódzki „Express", ukazujący się w na-
szeni wydawnictwie, które w c]qgu osta
tnich miesięcy zorganizowało 70 wła
snych oddziałów i punktów sprzedaż
nych w całej Polsce. 

Przesilenie w przemyśle prasowym 
odbija się naturalną koleją rzeczy 1 na 
przemysłach nnych, organicznie z; nim 
związanych, a więcprzedewszystkiemna 
przemyślę papierniczym, eher/iicznjfrn w, 
zakresie farb drukarskich i t. p. oraz na 
rynku pracy. To już są jednak tematy 
oddzielne. 

Omega. 

200 miljonów franków dla Niemiec. 
Czy rząd R z e s z y otrzyma dalszą pomoc kredytową z Francji? 

Paryż, 14 lutego. 
(Polska Agencja Teletfraficraa) 

Udzielona Niemcom przez grapę ban
ków francuskich krótkoterminowa po
życzka w wysokości 200 miljonów fran
ków jest w dalszym ciągu przedmiotem 
różnych komentarzy w prasie, nie zważa 
jąc na wyczerpujące wyjaśnienia zlożo-
n-j przez ministra Finansów w parlamen
cie. W dzienniku „Echo de Parła" Per-
tinut zapytuje czy pożyczka ta wyczer
puje całą pomoc finansową, którą Niem
cy spodziewają się znaleźć we Francji. 

Jeżeli jest to tylko początek, pisze 
dalej Pcrtinax, pożądanem by było, aby 

wyjaśniono jaki jest stosunek koncepcji 
! politycznej Niemiec do całej operacji i 
czy Niemcy w za mian za pomoc finanso
wą, udzieloną przez Francję, mogą dać 

' pewne gwarancje uspakajające pod 
wzóledem polityki ogólnej. 

W dzienniku „Le liberie** Jacques 
Bainville pisze, że nie jest on pewien 
zwrotu zaawansowanych Niemcom miljo 
nów. Nie pierwszy to już raz, pisze on, 
udzielono Niemcom pożyczki. Trzecia 
część pożyczki Younga dostała się Niem 
com i nie pomogła d° wyleczenia Ich nie 
domagań finansowych. Graba ta suma 
jest jak kropla wody, rzucona na rozpa-

Minister WmmW o 
Wywiad w J 

Wiedeń, 14 lutego. 
(Pokka Agencja I elegraficzna) 

„Neue Freie Presse" zamieszcza dziś 
rozmowę z ministrem Skarbu Matuszew 
skim na temat stosunków gospodarczych 
w Polsce. Przesilenie obecne, powie
dział p. minister, różni się zasadniczo od 

f rzesilenia z r. 1925. Tamte przesilenie 
yło przesileniem polskiem, obecnie zaś 

mamy przesilenie całego (wiata. Dziś 
nasze życie gospodarcze jest o wiele sil
niejsze, niż w r. 1925 i niema żadnego 
powodu do zaniepokojenia. Celem sku
tecznego zwalczania przesilenia musimy 
oprócz przeprowadzenia oszczędności 
budżetowych dążyć do dopływu kapita
łów zagranicznych, do utrzymania czyn
nego bilansu handlowego i do usunięcia 

Neue Freie Presse**« 
rozpięcia między cenami produktów rol
niczych i przemysłowych. Uzyskaniu 
długoterminowych kredytów zagranicz
nych i przemysłowych stała dotychczas 
na przeszkodzie sytuacja na rynku 
światowym i stosunki wewnętrzne w Pol 
sce. .Sytuacja na rynku światowym zmie 
nila się obecnie na naszą korzyść; sytu
acja wewnętrzna w Polsce doznała zania 
ny korzystnej. Znajdujemy się obecnie 
w okresie stosunków skonsolidowanych, 
które, jak się spodziewać należy, potr
wają długo. Widoki skutecznego zwal
czania kryzysu gospodarczego istnieją. 

Musimy oszczędzać, musimy dąiyć do 
| zwiększenia d o c h o d ó w i u ł a t w i ć sytuac
ję przez racjonalne operacje kredytowe. 

lone żelazo. Banki francuskie, udzielają
ce Niemcom pożyczki, czują mocno tę 
wysoce niemiłą operację. 

Paryż, 14 lutego 
(Polska Acencla I elezraflczna) 

Omawiając wyniki debaty w Reich
stagu nad polityką zagraniczną Rzeszy 
niemieckiej Saint Brice zaznacza w 
dzienniku „Le Journal'', że wśród przyję 
tych wniosków zasługuje najwięcej na 
uwagę żądanie niemieckiej komisji, któ
ra przeprowadzi ankietę nad kwestją od 
powiedzialności Niemiec za wybuch woj 
ny światowej. Wniosek ten ma bowiem 
chęć zniszczenia w sposób radykalny 
samej zasady Traktatu Wersalskiego. 
Traktat ten został bowiem zbudowany 
na zasadzie odpowiedzialności Niemiec. 
Zasada potępienia napastnika jest pod
stawą systemu solidarności opierającej 
się na Lidze Narodów. Godząc wyraźnie 
w tę zasadę Niemcy godzą w cały Trak
tat Wersalski. 

Marszałek Piłnidski po
zostanie na fladerze 
feszcae narą fygotfn ł 

Wa szawa, |4 lutego* 
Prera]er Sławek otrzymał z Funhal 

na Maderze depeszę. v której z otocze
nia Marszałka Piłsudskiego komunikują, 
że wbrew wiadomościom niektórych 
dzienników zagranicznych, Marszalek 

1 nie zamierza feszcze opuścić Madery I 
pozostanie tam cały szereg tygodni, 
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Niezwykła śmierć „zmarIwyetamtałe 
10-letni ch łop iec, u w a ż a n y za z m a r ł e g o , o ż y ł w d r o d z e 

d o d o m u i po 24 g o d z i n a c h wyzionął ducha. 
Ł ó d z k i e sfery lekarskie zainteresowały się tym wypadkiem. 

W dzielnicy staromiejskiej wielkie' 
wrażenie wywarły niezwykłe okolicz
ności śmierci 10-letniego Moszka łioro-
wicza (Brzezińska 21). Chłopiec ten 
przed dziesięciu dniami dostał. 

ataku ślepej kiszki. 
Przewieziono k o wówczas do szpita 

la Anny Marji i tam poddano operacji. 
Operacja się wprawdzie udała, lecz 

po paru dniach wywiązały się pewne 
I komplikacje, które znacznie pogorszyły 
; stan chorego* 

Przed dwoma dniami starego Horo-
wicza zawiadomiono, iż 
chwile życia jego syna są już policzone 

11 M*Mmmś'mt fflrinii ii—win 

Zrozpaczony ojciec udał się natych
miast do szpitala. Gdv zjawił się w po 
koju, zajmowanym przez syna, zała
mał ręce z rozpaczy. 

Chłopiec leżał już nieruchomo l nie 
dawał żadnych oznak życia. Horowicz 
nie chciał czekać na lekarza, któryby 
stwierdził urzędowo zgon. Oświadczył 
on. iż chce syna pochować ze własne
go mieszkania, 

wziął nagiego zupełnie chłopca pod 
palto i wsiadł z nim do dorożki. 

Po drodze sztywne zupełnie ciało 
poczęło się zlekka poruszać. Horowicz, 

Transporty Whwni Tammn Samochodowym 
na s z l a k u ŁódJE — W a r s z a w a . 

Zabieramy sami od nadawcy i dostarczamy bez-
•>ośredi»!o do odborcy ka*dą przesyłkę, nieza
leżnie od Ilości lub wafii. Samochody wysyłamy 
dwa razy dziennie. Ładunki a«ekurowanc. Cał-
kowHa gwarancia z>n wagę i całość powierzonych 
lawn towarów. Dostawa szybka wygodna i tania. 

Ł Ó D Ź , Juijuszta 1, tel . 206 -90 . 
4«»»eosceo<»<»oec>«»e<M»®eo»c>G««*»oe 

HB>ąg&ui*sg a n t e k . 
DziS w nocy dyżurują naslępupce apteki: 

SuŁc. K Leinwebra (Plac Wolności 2), Sukc. J. 
Harlmana (Młynarska 1). W . Dan'eleckiego (ul. 
Piotrkowska 127), A . Perelmana (Ceg'eln'ana 64), 
J. Cv --ra (Wólczańska 37), Sukc. F. Wójciokie-
H> (Napiórkowskiego 27). 

S i r s a ł p n o s t a d i . 

J a l e s p ł o s z o n o szłodaetea k o k j o n g e h . 
Nocy wczorajszej ha stacji kolejowej 

przy ul. Śląskiej (Chojny) około godziny 
3-ej nad ranem do jednego z wagonów 
towarowych abliiyło się kilku osobni-

j ków, usiłujących pod osłoną ciemności 
dokonać rabunku. 

Zakradających się do wagonu osobni 
ków dostrzegł posterunkowy P.P., patro 
lujący na stauji Chojny. 

Policjant zbliżył się do zaatakowane 
go przez złoczyńców wagonu w momen
cie, kiedy złodzieje zdążyli już otwo
rzyć sobie dostęp do wnętrza wagonu. 
Jsden z opryszków, pozostawiony wido
cznie na czatach, zwrócił uwagę na syl
wetce posterunkowego i ostrzegł zaję
tych robotą złoczyńców, którzy — w li

czbie trzech — rzucili się do ucieczki, 
kierując się w stronę niskiego płotu, od
dzielającego tereny stacji od ulicy śląs
kiej. 

Na kilkakrotne wezwania posterunko 
wego do zatrzymania się złoczyńcy nie 
reagowali zupełnie, uciekając w dalszym 
ciągu. W momencie przesadzania przez 
złodziei pafkanu, posterunkowy oddał 
killka strzałów do uciekających, kule jed 
nakże chybiły złodzieje w ciemnościach 
nocnych. 

Jedna ze zbłąkanych kul wybiła szy
bę w oknie parterowego mieszkania pp. 
Olejniczak, w domu przy ul. Śląskiej 28a, 
utkwiwszy w wewnęłrznem obramowa
niu okna. (a). 

będąc pewnym, że wlezie trupa, za
trząsł się z przerażenia. 

Gdy dorożka znalazła się na ulicy 
Brzezińskiej, chłopiec, uważany za 
zmarłego, o własnych siłach wydostał 
się z pod palta ojca i zawołał: 

— Tatusiu! Co to jest? 
Stary Horowicz zatrzymał dorożkę. 

Stanęła ona przypadkowo przed apte
ką. 

Horowicz. jak oszalały, wyskoczył 
na chodnik i trzymając syna na rękach 
wbiegł do apteki. 

— Panowie — zawołał, stojąc w 
drzwiach. — Mój syn zmartwychwstał! 
Powiedźcie mł, czy on rzeczywiście ży 
je, bo ja oszaleję! 

Jeden z pracowników apteki chwy
cił chłopca za puls i stwierdził, że bije 
zupełnie normalnie. 

Dał on chłopcu jakiś zastrzyk i po
lecił go odwieźć do domu. Przez całą 
dobę chłopiec czuł się zupełnie dobrze. 
Rozmawiał z rodzicami, opowiadał im 
o swym pokoju w szpitalu i prosił, by 
mu pozwolono wstać z łóżka. 

Wezwano doń lekarza, który nie 
mógł dokładnie określić jego stanu. W 
nocy, gdy przy łóżku jego czuwał 
ojciec 

chłopiec nagle wyzionął duełn. 
Rozpacz rodziców po stracie zmar

twychwstałego syna nie daje się wprost 
opisać. 

Niezwykły ten wypadek zaintereso
wał łódzkie sfery lekarskie, które po
stanowiły dokładnie wyjaśnić przyczy
nę niezwykłych okoliczności śmierci 
chłopca, (dg.) 

Owoc a c c e d i l i 
I » a w t e S € 
m ¿ t o c i a " 
l ó d z B c ì e g o 

Śmierć panny Mani nie była wyda-'raczej na lat dwadzieścia, niż na osiem-
rzeniem na Ślezyngu. Umierało przecież \ naście. 

14) 

codziennie tyle hKtei- Za., trumną $zło 
bardzo niewiele osób. Jedynie, siostry z 
SodaliCji Dziewic i członkinie. Bractwa 
Różańcowego stanowiły skromny orszak 
pogrzebowy. Śpiewały nad grobem: 
„Witaj Królowo" i odmawiały modlitwy 
za duszę zmarłej. 

Tadek już przed wojną pracował w 
Nowej'Tkalni Szajblera i jako dwunasto
letni chłopiec pomagał ojcu w wyżywie
niu licznej rodziny. Był najstarszy, a 
w domu było jeszcze pięcioro młodszego 
rodzeństwa. W pierwszym roku wojny 
umarła Tadkowi matka. Razem z ojcem 

Stromiłłowa boleśnie odczuła śmierć ™ u s ! e l i ^ a ć . t € _ r a z » f c t y j _ k ° « W > * ? 
panny Mani. Wiedziała teraz, że straci-

Panna Mania n , chciała Pić : kłaniała ^ ^ ^ ^ ^ ^ S S S ^ | 
się każdemu pokolei i mówiła, ze nie pi- n terze•Rektorzy sp ? < ¡ t t l k o 

£ n i e pije nigdy. 2e ona także ,.l)umon oMtwm^mu Manię na kory- żałosnem Wspomnień^. • Była i niema 
o bardzo nawet, ale pić nie może, bo ją

 Ja"tL¡7Fr¿¿ V lei nagiego ciała i jéj.. Przez nią istniała dobroć bezg-ra-
boli w pe « i a ch . Pokazywała ręką na ̂ ^^¿^XS^ ¡ |niczna, pomoc we wszystk en, - n o w o ś ć 
íwole dziewicze piersi, chcąc wyjaśnić ^1™"^ ™ z korytarza, dochodzi- do trudu I ofiar największych... Teraz 

ale i o dom i o wychowanie dzieci- Ta
dek, mimo pracy, która mu wypełniała 
cały d^zień. nieraz do późna w noc — 
znajdował jeszcze tyle czasu, aby móc 
czytać i uczyć się. Do szkoły nie cho
dził prawie wcale, tyle tylko, że nauczył 
się czytać 1 pisać. Odrabiał teraz straco
ne lata szkolne i uczył się poprostu z 
pasją. Nie miał żadnego kierunku, praco
wał bez planu i nieraz napotykał na 

śnie chwili wszedł Janek, a widząc cd wc z okazji zdobycia 
sie dzicie rzucił sie na Niemców i nró- J a ^ e k i I e w a * w o d q t w a r z I ) a n n y Mani, stość 
bował 'uwoinicpalnę Man \^eden z ż o ł - oprowadzić ją. do przytomno*-1 0 

ci. Po pewnej chwili 
nierzy uderzył Janka w twarz, że się po- , w y j ą k a , a . 
toczył 1 upadł, jak długi, a widząc, żc Ja- • j a {£ ż [ ) u m o n 

nek podnosi się wziął go w pół i wyrzu-

Mania otworzyła 

„Dumon..." 

czai z Towarzystwa Krzewienia Oświa-
,ty, gdzie zauważono jego zapał do nau-

Od tej zmiany, tak ogromnie boles- k i Bibliotekarki pożyczały mu książki 
nej — zaczęły się inne... | z Własnych księgozbiorów. gdv żąda-

Janka i Strumillową przyłapano na nych przez Tadka nie było w Bibljotece. 
.szniuglu. Odebrano wszystko i nałożono Tadek czytał wszystko, a z czasem na

się wziął go w pot i wyrzu-| Popłynęły jej łzy po zakrwawionych k a r ę T r Z eba było więc znów my-,wet potrafił wyrobić w sobie kiemne-K 
cił za drzwi. Janek nie próbował wcho- policzkach. Janek poczuł w sobie ser- ś ] e ć 0 c z e m ^ i znów od rana do nocy specjalnych zainteresowań. Dotyczyły 
d zć Donownie, bo wiedział, że nie da ra- Ręczny żal, patrząc na sponiewieraną s t a r a ć s i ę 0 j a k i ś z a r obek . Bo przecież one nauk społecznych, ekonomji. prawa 
dy tylu silnym drabom. Przywarł do p a nnę Manię. Podniósł jej głowę i przy- ! t r z e b a b y j 0 ż y c Trzeba!... Ten mus wbi-,1 historii. Wchłaniał w siebie tę wieazę. 
drzwi i przez dziurkę od klucza patrzył tulił do siebie. ' h a | s o b i e Janek w pamięć, powtarzał te ;która mu roz jaśn i 
co się dzieje. Żołnierze rozłożyli na po-1 — Pojedziemy do domu, panno M a - ' j S j o w a „ 0 „ 1 ™ 
dłodze pannę Manię, trzymali ją za ręce niu. 

mroczne zagadki. 
na głos, wtedy zwłaszcza, gdy odsłaniała jakieś prawdy nieznane daw-

n°?>- „ . , - Do jakiego domu? - pytała n l e - I ^ T L ™ fycl*' d o t a ^ ? z y c i a nie ulej. Umiał na pamięć całe stronice z 
Panna Mama krzyczała w niebo- przytomnie panna Mania. 1 miar zupełnie Powtarzał więc: ..trzeba książek, pamiętał dokładnie daty i na-

« !osy: | — Do naszego domu! Do Strumiłło- żyf ' c h o d z i ł codziennie zrana do | Z wiska tych ludzi, o których pisnły ksląż 
— O. Lutry, o, świnie, puśćcie mnie! wej — tłumaczył Janek. | m l f a . Y n»dzlel, że coś dla tego życia ki. Rozpacz go ogarniała, że tych ksią-

puśćce!! | W dorożce, gdy już byli 'niedaleko 
Raz jeden próbowała nawet uśmiech- Pladeka. panna Mania odzyskała przy-

nąć się i wołała: jtomność. Biadała, popłakując zcicha: 

zdobędzie. Tym razem znalazł prace wiżek jest taka nieprzebrana ilość i że mu 
aministracji ..Gazety", jako rozno^iciel, nie starczy życia, aby je wszystkie prze-
Mieli więc oboje z matką pewność, ż e 1 

z głodm nie zginą, a to teraz było prze
cież najważniejsze. 

Pracę w „Gazecie" wynalazł Janko
wi syn sąsiadów z trzeciego piętra, Ta
dek Toporczyk, który tam już od dłuż 

trawić. Wieczory wolne od pracy, były 
zbyt krótkie i nie Wystarczały na zaspo
kojenie chciwej pasji. Nie było tak/A 
nafty, aby móc czytać Tadek i na to 
znalazł sposób. Naprzeciwko domu Pla-
deka paliła się wysoka gazowa latarnia. 

—• Ja też „Dumon", ja bardzo „Du-I —Tak i e świnie, czo ze mną zrobili?... 
mon", tylko mnie puśćcie, wielmożni pa- n i € Jestem sztarszą siostrą w Szo
nowie!!! jdalicji Dziewicz!... O, Jezu, za czoś mnie 

Gdy błagania panny Mani nie odno- t a k
r P o k a r a ! ? - - , , . 

siły skutku, a Niemcy c ągle szamotali I . P a n 7 i a
 t

M a ! , I a , b V f a słaba, że Ja
się znią, zrywając koszulę i staniki — ^ k musiał oójsć po stróża, aby wnieść 
wzywała wtedy panna Mania pomocy ! a " a Razem z matką ułożyli Ją do 
świętych- ,loĄa. z którego podniosła się raz jeden, 

I O. święta Urszulo, ratuj mnie nie-'J? c}™% ^ i 0 ^ n ° c y ' ^ ^ o 3 d ł l i 

«;7f7P«!7ń-. rf7ipw>7f»t n 1p7» i - y „ i iP? owy™ wypadku w kasynie. Panna 
szczęszną dziew czę. u, Jezu. Jezu! i M a n i a , b J k p r 2 e c h v l i ł a się 

Któryś z żołnierzy zawiązał chustką p r z e z p o r
y

ę c z , Wyskoczyła na bruk 
usta panny Man, aby nie krzyczała. | Tak się jakoś złożyło, że pogrzeb 

Teraz Janek słyszał tylko jęki panny p a n n y M a n l odbywał się akurat tego 
Mani 1 sapanie pijanych żołnierzy. Gdy dnia, gdy Niemcy stracili Douaumont 
po pewnym czasie w kuchni ucichło, u- Nikt się nłe domyślał, że ofiarą Douku-'mienicy Pladeka" za" „uczonego" i za stają z tej rracv? Dlaczego 'ak lest? 
chylił Janek drzwi 1 oczom jego przed- mont jest b'edna panna Ma"ia ze Ślezyn- 1 „księdza". Zył więc samotnie.' Z Tad- Czyjemu dobru służy to w s z y t k o * ' 
s tawł się okropny widok. Panna Mania gu, starsza siostra 7 Sodalicji Dziewic.^ kiem odrazu Jankowi poszło gładko. Bvł i (d c'n) 
leżała posiniaczona i zmaltretowana, a . , jlt Aon starszy od Janka o rok, ale wyglądał i 

szego czasu pracował. Z tym Tadkiem Pod to Tadek wystawał i czytał aż 
Janek teraz się zaprzyjaźnił. Dotąd nie do p^źna w noc. W tej paśli czytn-ia by-
miał możności żyć z kolegami, gdyż za-,la nietyłko ciekawość i głód wiedzy, ale 
jęty był szmuglem. Musiał także ukry- przedewszysrkiem nieprzeparta chęć roz
wag prze^ wszyskimi swój sposób zarób-, Jaśnienia wielu męczących co spraw. Za-
kowania, to też poza przygodną rozmo- wierały się one w pytaniach, które ogól-
wą na schodach, albo na podwórku żad- nie sobie nowta r/a no. Naprzykła^: dla-
nych, bliższych znajomości z nikim nie czego jest wojna? dlaczego na Śiervn-
zawlerał. Do Janka znów nikt pierwszy ST" jest nędza, a w- mieście <vto? Dla-
się nie zbliżał, gdyż był uważany w ka- C 7 e g o Jedni pracują a Inni tylko korzy-
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Wschód słońc* 
Zachód stanca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Dłutfotć dnia 
Przybyto dnia 

6.52 
4.47 
7.05 
2,32 
8.47 
2.04 

Ha froncie bezrobocia 
sytuacja bez zmian. 

Na terenie państwowego urzędu po
średnictwa pracy w Lodzi (miasto Łódź 
i powiaty) łódzki, łaski, łęczycki, siera
dzki i brzeziński w dniu 14 lutego 1931 r. 
było było w ewidencji bezrobotnych za
rejestrowanych 58,290 w tern w samej 
Łodzi 42,680, w Pabjanicach 3,857, w 
Zgierzu 3.944, w Zduńskiej Woli 2,594, 
w Tomaszowie .Mazowieckim 3,644, w 
Konstantynowie 634, w Aleksandrowie 
403, w Rudzie Pabjanickiej 533. 

Z zasiłków korzystało w ubiegłym 
tygodniu 21,376 bezrobotnych. 

W samej Łodz! z zasiłków korzystało 
w ubiegłym tygodniu 17,339 bezrobot
nych. 

Otrzymało pracę przez urząd 87 bez-
zrobotnych, wysłano do pracy 117 bez
robotnych. 

243 domy w Ł o d z i 
skanalizowane będą w roku 

bieżącym. 
Jak się dowiadujemy, wydział kana

lizacji i wodociągów opracował już szcze 
gółowy plan przyłączenia domów do sie 
ci kanalizacyjnej w roku bieżącym. Plan 
ten został opracowany na podstawie no 
wej ustawy kanalizacyjnej, zatwierdzonej 
przez ministerstwo robót publicznych i 
spraw wewnętrznych. 

Dotychczas, według nowej ustawy, 
w Łodzi musi być przyłączonych do sie
ci przeszło 2000 domów. Ponieważ ma
gistrat zdaje sobie sprawę, iż ze wzglę
dów finansowych nie będzie można do
konać tak wielkiego dzieła równocześ
nie, zapadła uchwała, aby ogłaszać rok 
rocznie stopniowo plan kanalizowania 
pewnej części domów na pewnych uli
cach. Od chwili ogłoszenia planu, w cią 
gu jednego roku, pod skutkami prawne-
mi właściciele tych nieruchomości mu
szą skanalizować swe posesje. 

Han tegoroczny przewiduje skanali
zowanie 243 domów w Łodzi, na tych 
ulicach, gdzie mają być ułożone nowe 
bruki. (i). 

O K R E M A C H W Ś W I E T L E NOWOCZESNEJ 
W I E D Z Y . 

W dziedzinie pielęgnowania cery i skóry cia
ła maja kremy wybitnie skuteczne działanie, o 
ile krem bywa jakościowo i Indywidualnie do 
danych potrzeb ściśle dostosowany i racjonalnie 
zastosowany. Dotychczasowa wytwórczość nie 
uwzględniła konieczności indywidualizowania, 
dziś zaś wystrzegamy się uniwersalnych kre
mów, ponieważ wiedza wykazała ich bezcelo
wość. Byłe tłuszcz z zapachem nie zasługuje na 
miano kremu. I tak np. prawidłowa cera nie w y 
maga zbytniego natłuszczania, a tylko odsło-
r.ienia młodocianej warstwy naskórka, co osią
ga się matowym kremem „M i ra " Dra Lustra. 
Wiotczejaca, sucha cera wymaga zasilenia jej 
ożywczemi składnikami, przy pomocy gorących 
splókiwań i naparzań nad parą. Do tego znów 
celu nadaje sie jedynie o ż ywczy krem ..Oxa" 
Dra Lustra. Wykwintny, acz tani krem „Ultra-
sof ' stanowi tarczę ochronną przed zmianami 
atmosferycznemi, wilgocią, zimnem, słońcem, 
podczas wysiłków tanecznych i sportowych. 
Stąd nazwa jego: krem sportowy. Dla tłustej 
cery nadaje sie wyłącznie mleczko „L i tyna" . 

Dr. Zenon B . 

6 biur meldunkowych 
utworzył magistrat m. Łodzi. 
W wykonaniu ustawy o zmianie sy 

słemu meldunkowego, magistrat utwo 
rzył 6 biur meldunkowych w różnjth 
punktach miasta. 

Biuro meldunkowe nr. 1 mieści się 
przy ul. 11 Listopada 17 i obejmuje komi 
sarjaty połiq'i 1, 4 i 6. 

Biuro meldunkowe nr. 2 mieści się 
przy ul. Brzezińskiej 83 i obejmuje komi-
samjaty policji 2 i 3. 

Biuro meldunkowe nr. 3 mieści się 
przy ui. Piramowicza 10 i obejmuje ko-
misarjaty 5 i 9. 

Biuro meldunkowe nr. 4 mieści się 
przy ul. Sienkiewicza 22 i obejmuje ko-
misarjat policji 7. 

Biuro meldunkowe nr. 5 mieści się 
przy ul. Piotrkowskiej 212 i obejmuje ko 
misarjaty poliq'i 8, 10 i 11. 

Biuro meldunkowe nr. 6 mieści się 
przy ul. Piotrkowskiej 273 i obejmuje 
komisarjaty policji 12, 13 i 13. 

We wszystkich biurach meldunko
wych wydaje się obecnie bezpłatnie 
wzór pieczątki meldunkowej, którą obo 
wiązani są posiadać wszyscy właściciele 
domów, hoteli, pensjonatów, zajazdów 
it. d. 

Z dniem wprowadzenia na terenie 
Łodzi nowych przepisów meldunkowych 
obowiązywać będzie pieczątka wedle 
ustalonego wzoru. (b). 

Najlepsze mydło po tak 
niskiej cenie! 

Kobiety całego świata uznały mydło toaletowe 
Lux za nieporównane co do czystości, delikatności 
i zapachu. Każdy kto je spróbuje musi niem być 
zachwycony. 

* M Y D Ł O * 
T O A L E T O W E 

najulubieńsze 

w świecie 

IT39-?<<P 

W środę—strejk w magistracie. 
Po ostatecznej odmowie wypłacenia 13-ej pensji pracownicy 

miejscy zdecydowali się na porzucenie pracy. 
Jeśli protest nie odniesie skutku, ogłoszony zostanie strejk włoski 

W dniu wczorajszym prezydjum ma. 
gistrabu zaprosiło do siebie przedstawi
cieli międzyzwiązkowej komisji praco- , 
wników miejskich, celem udzielenia osta 
tecznej odpowiedzi w sprawie wypłaty, 
13 pensji a właściwie t. zw. remuneracji.' 
Delegację przyjął, w zastępstwie nieo- \ 
becnego prezydenta Zieittięckiego, wi-
ceprez. Rapalski, który zakomuniko
wał, iż magistrat na ostatniem posiedze
niu rozpatrywał tę sprawę i 
ostatecznie doszedł do wniosku, źe re
muneracji tej nie będzie mógł wypłacić. 1 

Składają się na to dwa powody: 
strona prawna i strona finansowa. Stro
na prawna streszcza się w okólniku mi
nisterstwa skarbu, który zabrania wy
płaty 13 pensji. Z drugiej strony miasto 
nie otrzymało dotąd pożyczki rządowej, 
a tern samem nie może wypłacić nic pra
cownikom. 

Przedstawiciel pracowników p. Mo
drzejewski odpowiedział, że jeśli chodzi 
o przeszkody natury prawnej — to 
te nie istnieją. Okólnik ministerstwa 
skarbu głosi bowiem, że 13 pensję wolno 
wypłacić tylko w wypalku, gdy jest nad
wyżka«budżetowa. Gdy tej nadwyżki 
niema, magistrat może wypłacić remune 
rację, czyli jednorazowy zasiłek zimo
wy. Co się tyczy strony finansowej, to, 
gdyby magistrat wykazał dobrą wolę i 
od tego czasu, gdy pracownicy wszczęli 
starania o ten zasiłek, wypłacałby po 10 

Dr. med . 

« J . P O L A K 
C h o r o b y w e w n ę t r z n e I A N e r g l c z n e . 

(astma, pokrzywka, artretyzm. icumaiyzm. 
Ul. 6-go Sierpnia ZZ W™ 
. opT 1 6 4 - 2 1 . — Przyimuie w dni powszednie 
o?te dżiny 6-ej do7-e|. — w niedziele i święta 

od godz. 11-ej do 12-ej 

procent miesięcznie, do dnia dzisiejsze-

i;0 wszystkie pretensje pracowników by-
yby zaspokojone. 

Magistrat socjalistyczny, przez swoją 
odmowę daje precedens wszystkim na
stępnym magistratom, aby zasiłek ten 
nigdy nie był wypłacany, i z tego wzglę
du pracownicy będą musieli bronjć swe 
go stanowiska. 

Na tem konferencja została zakończo 
na. Bezpośrednio potem odbyło się spec 
jalne posiedzenie międzyzwiązkowej ko
misji pracowników miejskich, na którera, 
po dyskusji, przyjęto następującą uchwa 

„Wobec odmownego stanowiska ma
gistratu w sprawie wypłacenia pracow
nikom miejskim remuneracji, czyli za
siłku zimowego, międzyzwiąkowa komi
sja, składająca się z przedstawicieli 
związków pracowników miejskich posta 
nawia odpowiednio na to zareagować. 
Komisja przykłada wielką wagę do u-
trzymania prawa pracowników do tego 
zasiłku i pod żadnym pozorem nie zgo
dzi się na jakiekolwiek naruszenie tego 
prawa. 

Międzyzwiązkowa komisja, kierując 
się pełnomocnictwami, danemi jej przez 
ogół pracowniczy na odbytem wiecu w 
dniu 15 stycznia br. postanawia wezwać 
ogół pracowników, by na znak protestu 
w dniu 18 b.m. w środę, porzucili pracę. 
Będzie to narazie jednodniowy strejk 
protestacyjny, który, jeśli nie odniesie 
skutku, zamieniony zostanie na stały 
strejk włoski aż do zwycięstwa'*. 

Na posiedzeniu tem zredagowano ró 
wnież odezwę do ogółu pracowników 
miejskich, którą już w dniu wczorajszym 
kolportowano w magistracie. 

W odezwie tej związki pracowników 
stwierdzają, że, mimo długotrwałych 
pertraktacji, magistrat odmówił wypła
cenia stosowanej rok rocznie remunera
cji. Jednorazowy zasiłek stanowi dla 
pracowników miejskich rzecz doniosłej 

wagi, gdyż jest to pokrycie na opał, 
ubrania dla dzieci i przetrzymanie cięż
kiego okresu zimy. Inne samorządy, jak 
w Warszawie, Kaliszu, Piotrkowie itd. 
przyszły z pomocą pracownikom,, tylko 
magistrat łódzki po raz pierwszy od sze
regu lat przekreśla ten postulat, tę zdo
bycz socjalną, jaką sobie pracownicy wy 
walczylL 

W związku z tem odezwa nawołuje 
ogół pracowników miejskich do strejku 
protestacyjnego, który odbędzie się w 
ŚTodę dnia 18 lutego. W dniu tym, wed
ług brzmienia odezwy, żaden z wydzia
łów miejskich nie będzie czynny, gdyż 
wszyscy pracownicy solidarnie wystąpią 
w obronie swych praw. (i). 

Związek Oficerów 
Rezerwy w Łodzi. 
Od czasu połączenia się obu związ

ków oficerów rezerwy na terenie Łodzi 
życie zunifikowanego związku zaczyna 
się rozwijać i organizacja szybko się 
podnosi. Obecny zarząd, na czele któ
rego stoi wicewojewoda dr. Rożnlecki, 
dokłada wszelkich starań, by związek 
rozszerzyć do jaknajszerszych ram or
ganizacyjnych. Praca posuwa sie na
przód w żywem tempie. Koło łódzkie 
wzrosło liczebnie o 100 proc. członków, 
zostały zorganizowane koła powiatowe 
w Łęczycy, w Pabjanicach na powiat 
Łaski i w Tomaszowie na powiat Brze 
zlńskl. W najbliższym czasie będą zor
ganizowane koła powiatowe w pozo
stałych powiatach województwa. Sek
cje p.w. ł w.f., dochodów niestałych, 
organizacyjna I pochorążych również 
intensywnie pracują. 

Związek posiada swój własny lokal 
przy ul. Zielonej nr. 20. Dyżury zarzą
du odbywają się w poniedziałki i czwar 
tki od godz. 19-ej do godz. 20 m. 30. 

D ź w i ę k o w y Tea t r Świet lny 

CASINO 
D z i ś i dni n a s t ę p n y c h dawno oczekiwane arcydzieło dźwiękowo-erotyczne p. t. 

„ N A S Z A J E S T N O C 91 
Gorący szept słów miłosnych. —Międzynarodowe wyścigi konne i samochodowe.— 
piosenki włoskie—Warkot rozszalałych motorów. — Cudowne krajobrazy Sycylji 

głównych: oosaeowy Jean Murat niekna Marie Bali 
Upoiny wir Karnawału.— Melodyjne 
— Wie lka symfon ja miłości. 

posągowy « • • iwn*** piękna • • *J 

Nadprogram Dodatek dźwiękowy i aktualności kra owe — Początek seansów o godz. 4,30, ostatniego o godz. 10,15, w soboty i niedziele poranki 
od godziny 12 do 3 po pot. po 75 gr, i 1 zL 
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TJTATR 
UMYŁO /¿TUKA 

teatr miejski. 
Owa ostatnie występy Teatra Japońskiego. 

EhJi niedziela dwukrotnie: o godz 4 po poł. ! 
I o godz. 8.30 wieci dwa ostatni* wystany słyn
nej Trupy Japońskiej która podczas wczoraj
szej premiery przyjęta sortila przez łodzian z 
niebywałym entiuiazmetn. Wie le* urozmatcooy 
program tych rewelacyin >ch widowisk składa się 
i 2-cb dramatów. I obrazka scenicznego a tycia 
kurtyzan oras 3-oh oryginalnych tańców egzo
tycznych. Arcyciekawa oryginalna muzyka, anten 
tyczne stroje i bajeczne kolorowe dekoracje 
najsławniejszych japońskich malarzy dopełniają 
reszty tego atrakcyjnego ewukemioiu axtystycz-
nego 

Jutro poniedziałek przebojowa „Dobra wrot
ka" z* Stefanią Jairkowską. Ceny anion* . 

W e wtorek J<onto X" . 
W srode po raz ostatni sensacyjny ,.Pan'c 

doktorze, czy ma pan co jeść?' ' — po cenach 
najniższych. 

Na ukończeniu próby gło*net sztuki A Faj
ko . Człowiek z teką'*, przygotowanej przez re
żysera J. Leśniewskiego, w której szerokie pole 
do popisu znajdą: Dunajewska, Woskorwaka, Les-
aie W i k i , KíoÜte i ioni. 

T E A T R K A M E R A L N Y . 
Dziś niedziela o godz. 5 po pol. cfeseąoB sFę 

rekordowem powodzeniem „Dobra wrotka", a 
0 godz. o-ej wieczorem przebojowa M R o x y " w 
niezrównanych interpretacjach ulubienicy Lodzi 
St. Jorkowskt j 

Jutro poniedziałek po cenach najniższych od 
1 zł. do 4 zł. ostatnie powtórzenie wzruszającego 
„Świętego płomienia''. 

W przygotowaniu najnowsza komedia głoś
nego pisarza francuskiego Vemeuil 'a „Tak się 
zdobywa kobiety". 

T E A T R P O P U L A R N Y . 
D¿*4 niedziela dwa razy. w poniedziałek I 

wtorek ostatnie przedstawienia melodyjnej ope
retki Straussa ,,Dookoła miłości''. 

W środę premiera przygotowanej przez ra-
'yaora K Tatarkiewicza qperelki LehaVa «.tira» 
bią Luxeiuburg''. 

T E A T R P O P U L A R N Y W SALI OEYERA. 
ul. Piotrkowska 295. 

Dziś w niedzielę o godz 4.15 po poł. i o go-
dżinie 8.15 wieczorem powtórzenie sensacyjne-
kryminalnego dramatu w 5 aktach p. t. „Upiói 
z Dusseldorfu", który na wczorajszej premierze 
doznał gorącego przyjęcia od licznie zebranej 
publiczności. 

Reżyserował dyr J. Prtaswkl. — BUety w ca
nta od 50 gr. do zi 2.50 są do nabycia w kasie 
teatru. 

DZISIEJSZY KONCERT KIPN1SA. 
Dziś odbędzie się w sali Filharmonii zapo-

. v.-odziany koncert słynnych śpiewaków Z. Zc-
isgfeld ł M, Kipnisa, którzy wykonają obszerny 
program, złożony z całego szeregu żydowskich 
pieśni lodowych oraz prastarych melodii Wyko
nane będą również nowe pieśni dotąd jeszcz* 
nie śpiewane, duety oraz humor ludowy. Akom
paniować będzie I. Steri wg. — Początek kon
certu o godz 8.30 wieczorem 

KONCERT ALFREDA CORTOT . 
Przyjazd do Łodzi jednego z najznakomit

szych pianistów współczesnych, jakim jest bez
sprzecznie Altred Corlot. zelektryzował muzy
kalne sfery naszego miasta I nic dziwnego, gdyt 
dyrekcji koncertów z wielkim trudem udało s ę 
pozyskać tego wyjątkowego artystę. Program za
powiada naipiękniejsze utwory Fraocka Chopi
na. Debussy-ego. Schumanna i innych. Koncert 
odbędzie się w czwartek dnia 26-go b m„ o go
dzinie 8.30 Wieczorem w sali Filharmonii. 

W Y S T A W A B E H R M A N A . 
Zapowiedziana nedawno wielka wystawa 

obrazów znanego artysty-niaUrza Adi l fa Behr-
oiana otwarta zostania w niedzielę, dnia 22-go 
b. m , o godzinie 12 w południe Wystawa znane 
go hit nam malarza będzie niewątpliwie sws-
r> amantem dis kulturalnej Lodz i 

Przedwiośnie* 

Ulica potępionych dasz 
Bardzo rzadko spotykamy na ekranie kino

wym obraz, ja kin jest . Ulica potępionych dusz" 
z Połą Negri w roli głównej. 

Gra niezrównanej Poli, ulubienicy publicz
ności łódzkiej, której jut dawno nie mieliśmy 
okaaji podziwiać, zasługuj* w Usui* tym aa spe
cjalny aplauz. 

Imponujący epe* walk ł zmagań samotnej 
duszy ludzkiej, która w otchłani upadku wznosi 
się ku miłości i światłu 

Muzyka symfoniczna pod batutą A . Cz*d-
nowsktego bardzo dobra 

Jako następny program zapowiada .Przed
wiośnie'' wielki przebój kinematograficzny „Ma
dzi Murat*' a Iwanem Motzuchinem. Zaangażo
wana została specjalna orkiestra balaJajkowa 
oma chór pod dyr. Akimowa 

W Y P R Ó B O W A N E PRZEPISY. 
Zupa jarzynowa (zimowa) na 6 osób. 

Przyprawy i Półtora litr* wody. 4 kostki buL 
łonowe Maggi'e£o, 2 marchwie 1 pietruszka, 
1 cebula, 1 seler. 2 ziemniaki. 2 listki włoskiej 
kapust*, 2 male kalafiory, 2 tytki masła, 1 łyż
ka mąki. 

Sposób przyrzadraniai W zimnej wódz** za
stawić oczyszczoną pietruszkę, marchew, selera 
i cebulę Gdy jarzynki zmiękną, dodać ziemnia
ki, kapustę i kalafiory. Po ugotowaniu jarzyn 
smok przecedzić, zastawić go ponownie i roz
puścić w nim 4 kostki buljonow* Maggi'ego. 
W międzyczasie poszatkować ugotowane'jarzyn
ki, kalaliory potupać i cebulę usunąć. Początko
wane jarzynki dodać do rosołu i zapalić go ma> 

a i mąką. 
Do zupy tej podaje sic. grzanki x bulek. 

Po długich i ciężkich cierpieniach rozsiała się z ty n światem w sobutę dnia 14 lutego b r. nasza 
najukochańsza 

B. P. z G O L D B E R G Ó W 

A n n a F r y d m a n o w a 
p r z e ż y w s z y lat 63. 

Wyprowadzenie drogich nam zwłok nastąpi jutro w niedzielę dnia 15 lułego b. r . o godz. 2-ej po 
południu z domu przedpogrzebowego, o c z e m zawiadamiają pozostali w n.eutul nym żalu 

Uprasza się o nie«kładanie knndolencll-

Wszystkim tym, którzy oddaH ostatnią posługę drogiej nam Matce 

ANNY P E S Z E S 
z S E G A Ł Ó W 

składamy serdeczne Bóg zapłać. 
Dzieci i Rodzina. 

Radiowe koncerty dla dzieci 
wiauy być przesunięte na godziny 

popołudniowe 
Radjostacja łódzka zorganizowała 1 Orono rodziców zwróciło się do nas 

przed kilku tygodniami t. zw. „koncer- z zapytaniem, c z y nie b y ł o b y możliwe, 
t y życzeń". Koncerty te polegają na a b y część koncertu życzeń, przeznaczo 
tem iż każdy z radjosłuchaczy łódzkich na dla dzieci , przełożona została na 
tna prawo napisać do kierownictwa sta w c z e ś n i e j s z e godziny. Sadzimy, że jest 
cji w Lodzi swe życzenia, prosząc o to nie tylko możliwe. | Ccz nawet wska-
nagranie specjalnie dla niego przed mi- zane. istnieją specjalne godziny w ty-
krofonem Jednej, czy dwóch płyt. Po- godniu przeznaczone na audycje dla 
nleważ kierownictwo radjostacji prag- dzieci. Program ten można rozszerzyć 
nie spełnić wszystkie życzenia, koncer- raz w tygodniu do półtorej godziny i w 
ty takie, odbywające się raz w tygod- tym czasie nadać również ..koncert ży-
nlu są bardzo długie 1 trwają niekiedy czeti" dla dzieci. Spotka sic to z wid 
po dwie 1 pół godziny. 

Pragniemy jednak przy tej 
zwrócić uwagę na pewną okoliczność, 
która kierownictwo stacji powinno 
wziąć pod rozwagę. Oto programy 
tych koncertów życzeń są tak ułożone, 
ż e wpierw nadawana jest muzyka dla g g g tt^^T&w*. H i t y S l . p l 
najmłodszych radjosłuchaczy, później Nic dziwnego, ze zakład ten cieizy się ol 
m u z y k a poważna, a W końCU muzyka brzymiem powodzeniem, non-ewat wyroby pier 
lotrlro I wszorzędnei jakości zdobywają 

kim aplauzem zarówno rodziców jak 
okazji i najmłodszych radjosłuchaczy,, i-s-)^ 

l l i s r m i i r ' f r 1 - " ^ — 

PASZTECIARN IA „P ICCOLO - . 
Jaik fut donosiliśmy w swoim ozasie otwarta 

została paszteciarni* „Piccolo*" w gmachu Grand. 
Traugutta Nr. 1 (4 ty sklep) 

Nic dziwnego, z* zakład len cieczy się ol
aniem, non e wal 

szeroki* koła 
konsumentów, 

Kierownictwo spoczywa w rękach wielolel-
lekka 

Koncerty te zaczynają się jednak 
dopiero O godzinie l l -e j W nocy. JeSt'rńeWdVeri«.wcy kuchni 'i cukiernii Grand-Hotelu 
to pora Zupełnie Odpowiednia. Jeśli Clio- p. M. Dobrysryckiego R ó w n ^ i cukiemis pod 
dzł O dorosłych. AlC biorąc P0d UWagę, ' " " " d e m p Dobryszycke-Jo cieszy się obecnie 
* « k n n r o r t r i w ł v o h c l t n M i - i l i rńwnlnł ™ , e n l powodzeniem z uwadl na wvr«by karna-
Z6 KoncertOW tycn SlllCliaJą również w a ! < m . m ^ pierwszorzędne pączki, faworki. 
dzieci, które często proszą o nagranie (orty i t. d. 
im Jakiegoś utworu, co stacja bardzo 
chętnie spełnia, przyznać należy, że 
Jest to godzina zbyt p ó ź n a . Z zapowia
dali s p e a k e r a dowiadujemy się. że nie
kiedy grane są utwory dla dzieci zuncł-
nle młodych 8— 10-letnlch. Oczywiście 
d z i e c k o p r a g n i e usłyszeć s w e n a z w i s k o 
przez radjo . pragnie też usłyszeć zamó
w i o n a m u z y k ę i dlatego w tym czasie, 
kiedy Już dawno powinno spać. siedzi 
p r z y głośniku lub ze słuchawkami na 
uszach, męcząc się I szeroko otwiera
j ą c z a s p a n e oczęta. 

• M M O « » « » « * t O * M t « » M t M a M o M 

R A D J O I F O T O G R A F I A 
P a w e ł G o r i n s o i P i o t r k o w s k a 5 8 , 

(cl. 216-1«. 
Poleca najlensze apara'y rad'nwe. detektory 

i aparaty fotograficzne. 

Sala ,MANNTEUFEL"ż"achodnM3 

Ì V d K . W me ' r . » n y " - „NOWY 1.^1" 
Dziś 2 prre-ł.tawienia o gndr 7.45 i 9 45. 

, ,K6 lko s ie Kręci" 
Ceny p o p u l a r n e : o d 8 0 gr . d o 3 łl.J 

Oto tytuły melodji, które cała Łódź wkrótce śpiewać będzie wraz z 

1) D o m e g o aerea 
2 ) Sant iago 
3 ) kobieta, wino, ś p i e w 

4 ) Śmie jmy ale,, przyjacie le 
6 ) Ciemna noc 
6 ) O, pozwó l być kochaną 

mą* , córki, z lę< I wnuczka . 

Tomaizów-Nazowierhl. 
(Telefonem od własnego korespondenta) 

— U — 
SYTUACJA GOSPODARCZA W TO

MASZOWIE. 
Sezon letni w włókiennictwie toma

szowskim już się rozpoczął choć nie 
przejawia specjalnych znaków oży
wienia Rynek zbytu na towary letnie 
jest narazie bardzo słaby. Spodziewane 
wielkie uruchomienie fabryk w związku 
z tym sezonem zawiodło. Stan obecnego 
uruchomienia w przemyśle włókienni
czym pozostaje w dalszym ciągu na nis
kim poziomie. W dziedzinie wypłacalno 
ści w handlu włókienniczym nastąpiło 
lekkie odprężenie, jednak ryzyko kredy
towe jest doić duże- Eksport w przemyś 
le w ostatnich czasach był bardzo słaby 
i zmniejszył się o 30 proc. w stosunku 
do ub. roku. Zakupy surowców uległy 
wydatnemu zmniejszeniu. Przemysł ju
towy też przeżywa ciężki czas, wskutek 
czego tutejsze fabryki tego przemysłu 
przeprowadziły znaczne redukcje. Jedy
nym ratunkiem dla Tomaszowa była Wi
lanowska fabryka sziucznego jedwabiu, 
zatrudniająca około 5000 robotników. 
Kryzys nie ominął jednak i jedwabni-
ctwa, wskutek czego w Wilanowskiej fa 
bryce nastąpiły również częściowe re
dukcje. 

j 

LOKAL PPS-LEWirY OPIECZĘTOWA 
NY. 

W związJku z l i k w i d a c j ą PPS-lewicy 
po l i c ja o p i e c z ę t o w a ł a w c z o r a j lokal 
z w i ą z k u przemysłu d r z e w n e g o , gdzie 
m i e ś c i się^ PPS- l ew ica . 

NA ZJAZD URZĘDNIKÓW. 
Na zjazd urzędników urzędu skarbo. 

wego województwa łódzkiego, który od
będzie się 1 ° i 20 bm. z ramienia tutej
szej izby skarbowej delegowani będą kie 
równik p. Kupczyński i referent p. Raw-
lik. Na zjeździe tym opracowany ma 
być plan wymiaru podatku dochodowe
go i obrotowego na rok 1930. 

MĄŻ ULOTNIŁ SIĘ Z POSAGIEM. 
W grudniu ub. r. nadobna Stanisła

wa Kociemba ze wsi Krzyżanów pod 
Tomaszowem poznała tom iszowianina 
Antoniego Miderę. Pokochali stę i po
brali. Młoda niewiasta wniosła mężowi 
w posagu 500 zł. gotówką. Jakież było 
jednak jej przerażenie, gdy skonstatowa 
ła. ż e młody małżonek ulotnił się z go
tówką i biżuterią- Zawiadomiora poliqa 
zajęła się łowcą posagów. 

192 RADJO A P A R A T Y W TOMA. 
SZOWIE. 

W styczniu r.b. zareiesłrowano 492 
aparaty odbiorcze radjowe ia terenie na 
szego miasta. W tym czasi* miasto po
siadało 267 aparatów telefrłnl-.zrych z 
których korzystało 220 abonentów Ogó 
łem przeprowadzono 396.850 rozmów 
międzymiastowych. 

Z RYNKU PRACY. 
Sytuacja na rynku pracy uległa w stv 

czniu pogorszeniu. Według danych PU. 
PP. liczba bezrobotnych wzrosła u 42 o-
soby i wynosiła 3644 bezrobotnych. Z 
wszelkich zasiłków korzystało 57 0 osób. 

film, który każe sercu bić prędzej i upaja es tetycznym czarem to 

W E S O Ł Y M A D R Y T 
z RAPIONEMI NOTARRO. 

WESOŁY MADRYT zapowiada .bUNfl". 
I 111-72 

FIRMOWE 
w MOSIĄDZU. 

.MASZYN-APARATÓW 
MEBLI-i.ł.p.-REKlAK 

z a k " ł a d 
F O T 0 C H E M I G R A F I C Z N V 

JJORKKNHAGiiN 
«VIi>fir'lTiTfl,ii;<,H'M» 
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Magistrat przeciw artystom łódzkim. 
Większość młodych artystów-malarzy została pozbawiona 

możności wystawienia swych prac. 

Niesłuszne stanowisko wydziału kultury i oświaty. 
Przed kilku dniami omawialiśmy dzi

wne stanowisko, jakie zajął magistrat, a 
właściwie wydział oświaty i kultury, li
cznej rzeszy artystów-milarzy łódzkich, 
domagających się zabezpieczenia ich in
teresów przy oddawaniu w dzierżawę 
miejskiej galerji srtuki w parku Sienkie
wicza. Obecnie dzierżawa galerii już zo
stała przesądzona. Na ostatniem posie
dzeniu rady miejskiej uchwalono oddać 
miejską gilerję sztuki initsytiuq'i propa
gandy w Warszawie na przeciąg 5 lal. 
I w związku z tem wypływają na światło 
dzienne nowe szczegóły tej sprawy, któ
re nie mogą przebrzmieć bez echa. 

Wiadomą już jest rzeczą, że wydział 
oświaty i kultury bezapelacyjnie odrzu
cił prośbę łódzkich malarzy-artystów o 
oddanie im galerji, przynajmniej na je
den rok. Łódzcy artyści, występując w 
tej sprawie mieii na ceJu obronę swych 
i, teresów. Zobowiązując się do urządza 
nia w galenji sztuki szeregu ogólnych, 
wartościowych pod względem artystycz
nym, wystaw, zamierzali niezależnie od 
tego propagować twórczość malarzy 
łódzkich. 

Było to zupełnie zrozumiałe i natura! 
ne. Artysta powinien w pierwszym rzę
dzie znaleźć poparcie w rodzinnem mie
ście, by, po zdobyciu tu sławy nazwiska, 
mógł domagać się swego uczesani"*.wa 
na wyj lawach w innych miastach i kra
jach, "fctk dzieje się wszędzie, we wszyst 
kich miastach, w Warszawie, w ki akow
skim towarzystwie przyjaciół sztuk pięk 
nych, we Lwowie itd. 

Przewodniczący wydziału oświaty i 
kultury p. ławnik Smolik nietylko nie 
uznał, tej zasady, ale, wszczynając per-
traktaq*e z warszawskim Instytutem pro 
pagandy sztuki, nie próbował nawet na
wiązać kontaktu ze środowiskiem łódz
kich malarzy, by wespół z nimi zabezplc 
czyć interesy miejscowych artystów. 

Instytut propagandy sz>buki w War
szawie jest instytucją znaną. Na czele 
jej stoją ludzie, którzy całkowicie dają 
rękojmię, że miasto nasze otrzyma wre 
szcie przybytek prawdziwej sztuki arty
stycznej. Oddanie wiec instytutowi miej 
skiej galerji sztuki niewątpliwie wyjdzie 
na korzyść Lodzi, czego dowodem, że i 
artyści łódzcy popierają gorąco tę pla
cówkę. Ale z drugiej strony magistrat po 
winien był spełnić swój obowiązek wo
bec artystów-malarzy łodzian i w umo
wie zagwarantować im dwie wystawy 
w roku, albowiem rzecz ta ma zasadni
cze znaczenie. 

Konsekwencje, jakie z tego tytułu 
wypłyną są bardzo poważne. Wśród 
artystów łódzkich od dłuższego już cza
su panowała tendencja do stworzenia 
związku zawodowego artystów-plasty
ków, na wzór podobnego ©towarzysze
nia istniejącego w Warszawie. Jedno ze 
branie organizacyjne już się odbyło. 
Drugie odbyć się ma w dniu dzisiejszym 
i na tem zebraniu ma być definitywnie , 
zadecvdowana » » » > Dowalania zwiaz d a Ż y n a D O i ° w alkoholowych. Dotych zadecydowana sprawa powstania zwiąż- s Z K Ó r ą m ^ ( p r z e w a ż n | e w i e J . 

' T « ,/ .7 » «< .m •„,* — • „„, „ . „a Ukich) uchwaliło u siebie wprowadze-
Tymcząsem ,ui na pierwszem zebra. n | e p r o h J b ] c j l z t e R Q z a I e d w | e 5 g m l n 

oragnąc dać miastu sześć wystaw w cią- J a olbrzymia większość malarzy tnłod-
ju roku, dla artystów łodzian przezna-1 szych czy mniej znanych, których dzielą 
czył, po długich pertraktacjach, tylko są jednak dobre, choć, może, stoją na 
jedną wyslawę. Wystawa ta urządzona1 niższym nieco poziomie, na wystawie 
będzie najprawdopodobniej w połowie ' nigdy się nie zna*dą i nigdy nie będą mo 
kwietnia do połowy maja. W jakiż więc ' 
sposób zdołają w jednym okresie wysta 
wić swe prace wszyscy artyści—mala-

Z . R O D Z I N Y WOJSKOWEJ**, 
gly uzyskać rozgłosu, a tem samem Cl ar ! Dorocznym rwyczaiem urządza ..Rodnfcm 
tyści skazani są poprostu na nędzę. |Wo}ekowa" wc wtorek, dnia 17 lutego b r. t r » -

I na to rady obecnie niema. In.ty«ut gg^S^^g^r.*! ôSSS1*. gaftKT 
propagandy sztuki ma zadanie zapozna-1 r ^ 
wania Łodzi z całokształtem malarstwa J Prrypomłnamy. te w niedzielę dnia lj.ja 
polskiego, nie chce więc i nie może obe lutego b. r, o godt>:nł« 15-ef odbędzk- cię zabawa 
cnie przeznaczyć dla łodzian dwu wy-;kostiumowa dla n^jmlodazych dz-eci w kasyna* 
. I , , . , » i _ • ,„,^JT;-» -̂ j gannizonowem przy ul. Jerzego Nr. 2. 
staw. A magistrat, a raczej wydział o s - | * z " w ; ł y r t 1 u e dzieci. Kostiumy tnlte 
wiaty i kultury, nie uczynił nic W t y m ^ a i U n e Niespodzianki o>m* *łrakcje. Wep 

dla dzieci 50 groszy. 

Bóle w żołądku. Ściskanie w dołku, obstruk-

rze łódzcy, których dzieła, jak już zazna
czyliśmy, nie są oczywiście na jednako
wym poziomie.. 

Gdyby nawet chciano urządzić zbio
rową wystawę wszystkich bez wyjątku 
łodzian, miejsca by na to w galerji sztu
ki nie starczyło. A przecież jury, siłą' kierunku, by sytuacja mogła ulec zmia-
rzeczy, wybierać musi dzieła i nazwiska I nie. Ten stosunek p. ławnika Smolika do 
najlepsze. W ten sposób co roku powta- ogółu artystów—malarzy łódzkich, jest, 
rzać się będą te same nazwiska, znane jeszcze jednym dowodem, jak mało wagi cje, pilcie w kiszkach, zlo trawienie, bóle głowy 
i uznane, prace ich będą propagowanie! przywiązuje samorząd łódzki do spraw obłożony Język, blada cerę. łatwo usunąć, stosu-
i po wystawie łódzkiej będą mogły, być Tokajnych i do interesów «poł.«.n*w. ^ 
przeznaczone na inne wystawy krajowe, łodzfo:ego. Sum. inek petna szklankę. 
~ - " " " ~ t i « i i h ni h m — iiiitaiiMiMiMiriniMiiinymMniaiMBiiiiiMMiMWMBiBni < n i w i a > i n M im mu im i im i i •iimiihiiiiiim 

Studentka aresztowana za kradzież. 
Tragedja łodzianki, którą morfina pchnęła na drogę występku. 

Wczoraj aresztowano w Wilnie cór- nie. gdzie nawet nie starała się o żadne faktem. Było jej już właściwie wszyst 
kę łódzkiego wojażera, Futerfasa. absol zajęcie. ko jedno. 
wentkę wydziału farmaceutycznego uni Jak obecnie wyszło na jaw, młoda Morfina zabiła w niej wsze lką ener 
wersytetu Stefana Bartorego. Schwyta farmaceutka, posiadając ł a t w y dostęp gję j chęć do życ ia . Nieszczęsna dziew-
110 ją na kradzieży. do narkotyków, Iczyua 

Panna Anna Futerfasówna ukończy- stała się morrinlstką. poczęła staczać się coraz niżej, 
la w Łodzi gimnazjum przed sześciu la- Wyłudzała od kilku znajomych, w ł a Q d y sprzedała wszystkie wartościowe 
ty 1 wstąpiła na Wileńską wyższą UCzel / H H P I I ant^W m o r f i n * I r n r a r hflrririei !>P r«.u«ua wbzysiKie war t ośc i owe 
nie. Studia ukończyła w przepisowym ^ l ^Z^^ST | s ó w V ' lepszychcza 
t e r nw ostatnim roku nauki z an i cdbywJ u

P r z e d Czterema n W j c j f l i wyeks-
ła Już wprawdzie pracę, lecz mimo to miłowano ją z pokoiku, k tóry do tych-
złożyła wszystkie egzaminy z dobrym £ z a s z a J m o w a , a - N l e P f a c l , a b o w l e m 

wynikiem .komornego. 

• W t ym okresie dziewczyną pr zeży - ' . . . i^^^S^Z ^ w « * • gdy ta poczę 

!eai dTzem ż t ^ ' * ' * tZ^otcłJc\ > a błagać o litość, wybaczyła jej 
j j PewIerT student k t ó r e - nokochała 'uniwersyteckich, błagając ją o przyję- wszystko l nawet me wyrzuciła 
«I.S«nm i S L n l m t S m 1 ^ d ° S ' c b i C C" 0 Ć 113 k r Ó t k i ° k r e S ' * m I C S Z k a J l l a -
pierwszem, gwałtownem uczuciem, w Koleżanki o w a zmiac nrzeKcia Fu' Onegdaj nieszczęsna morfinistka 
parę miesięcy, przed ustalonym juz ter-1 KoiezanKa o w a . znając przejścia ru . . . k o s z t o w . I V 7 e f f a P z D O C z e ka1n i 
mi nem ślubu, wyłudził od niej kilkaset terfasówny, pozwoliła jej u niej zanuesz f ™ « k o , ? z l o w . n y . 

skradła swej koleżance drogi kołnierz 
futrzany. 

Kradzież ta wyszła na jaw. 
Koleżanka chciała oddać Futerfa-

zlotych I zbiegł z Wilna. 
Futerfasówna nie mogła tego prze

boleć. 

kać. i lekarza wileńskiego, dr. Sztolcmana. za 
Nieszczęsna morfinistka w tym cza- mieszkałego przy ul. Mickiewicza 22. 

sle przestała otrzymywać z domu plo«| Do lekarza tego przyszła w godzl-
Uważając słę za skompromitowaną nladze. Ojciec wytłumaczył Jej listów- nach przyjęć. Gdy pozostawiono ją 

w oczach znajomych odsunęła się zupeł nie. Iż sam znalazł się w ciężkiej sytua samą w poczekalni, ukryła pod paltem 
nie od ludzi. Nie chciała nawet powró- cji i został zmuszony do przerwania zegar i uciekła ze swą zdobyczą, 
cić do Łodzi, do swych krewnych i po udzielania jej wsparć. | Dr. Sztolcman. po stwierdzeniu kra-
ukończenlu studjów pozostała w Wil-L Futerfasówna nłe przejęła się tym dzieży, zwrócił się do policji. Futerfa

sówna została osadzona w więzieniu. 
Aresztowanie to wywołało w Wil

nie duże wrażenie. Prohibicja w Polsce. 
Zakazany owoc lepiej smakuje 

Na mocv art. 4 ustawy antyalkoho- ny narzucała prohibicję znaczne) nieraz 
lowej z r. 1920 gminy miejskie i wlej-; większości. . 
skie mają prawo uchwalać w drodze| W województwie warszawskiem za 
glosowania powszechnego zwykłą więk ; kaz sprzedaży alkoholu uchwalono tyl-
szośclą głosów całkowity zakaz sprze-jko w Pruszkowie. Prohibicja w Prusz

kowie została uchwalona 1.867-ma glo
sami, co stanowi zaledwie 16.45 proc. 
ogólnej ilości mieszkańców, uprawnio-

n,u wylondy « ę bardzo pow«ine tarcia. p r o h i b ! c y J n y c h z n a j d u j e s ł ( ? w w o j c , 
Tarcia, które maja swo|e głębokie uspra • w ó d z t w a c h : w a r s z a w s k ł e m - 1, poz-
wiedlhwienie, Pochodzą stąd. z«; wśród n a n s k I e m _ u i u b e ł sk i em - 2 i pole-
ogohu malarzy łódzkich niema Jednolite- k i e m _ , r £ S z t a z a ś w M a ? o p o , s c e ( z 

go poziomu. Są wśród nich artyści o z n a ; c z e K 0 w M a , o p o i s c e Wschodniej 
nych juz nazwiskach i o nazwiskach g m l n 
mniej znanych. Pomijając zresztą spra-1 

wę popularności trzeba stwierdzić, że są 
wśród nich jednostki istotnie zdolne i 
utalentowane i jednostki dopiero wybi
jające się na powierzchnię. 

Ta okoliczność sprawiła, że wpraw
dzie może artystów łódakich połączyć 
jedna otganizaoja zawodowa, dbająca o 
ich wspćtlne interesy, ale nie może ich 
po"ączyć wspólna wystawa. Przy organi 
zowaniu wystawy bowiem, obrazy dzie
lone są na pewne kategorie i nigdy jesz 
cze dzieła o tak różnej wartości nie zna
lazły się na wspólnej sali wystawowej. 
Urządzane są wystawy znanych i uzna
nych malarzy, wystawy t. zw. młodych 
itd. itd. 

Tymczasem instytut popierania sztu
ki w Warszawie, który objął kierown'-
cbwo miejskie]1 galerji sztuki na lat 5, 

prohibicja wpro-

Uszkodzenie telefonów 
na ulicach: Gdańskiej, Anny 

i Wólczańskiej. 
Do redakcji naszej wpłynęła skarga 

abonentów telefonicznych, zamieszka
łych przy ul. Gdańskiej, Anny I Wól
czańskiej. 

W dzielnicy tej od szeregu tygodni 
psują się stale przewodniki telefoniczne 

w ^ z o t ^ ł f w tej ^miejscowości ^^U^S^^^i 
wlużd ̂ lrzt\T-\\fT^& SSSFER napala f 

40Siemnym handlu alkoholem. W rezulta- ^ń£ ta
n

rfe
 A p a r a V t e , e ' o n , c z n c 

cle spożycie alkoholu w Pruszkowie , Z " o ^ t ^ i o drl^lo iuż do teeo iż w 
Zasługuje na uwagę, że w tych wła'wydatnie wzrosło, o czem ś w i a d c z y ' d z ] ^ m ° 0 ̂ S^M^SS^tian^ 

śnie rzekomo „abstynenckich" gminach fakt. że gdy w roku 1928 sporządzono ™ ^ ^ t ° ć
K , Sefonów SawyżeJ t « v 

władze skarbowe wykrywają najwlęk- 120 protokułów pol cyjnycłi za opilstwo §a Korzysiac z leieiu 
sza Ilość potajemnych gorzelni. produ-Jto po wprowadzeniu prohibicji w roku u " 
kujących t. zw. ..samogonkę". oraz. że, 1930 protokulów takich sporządzono! 
w gminach tych spożywa słę nadmler 
ne ilości spirytusu denaturowanego 

274. 
Powyższe przykłady świadczą, I* 

(skażonego), z którego wyrabiana „wód" dotychczasowe przepisy o wprowadzę 
ka" zawiera poważne ilości spirytusu niu zakazu sprzedaży alkoholu, czvll 
metylowego, fuzji, oraz innych trują- prohibicji — w rzeczy samej bardzo 
cych domieszek. wskazanej ze stanowiska walki z alko-

Na podstawie dziesięcioletniego do-| holizmem, powinny być tak skonstruo-

Ze względu na to, iż podobny stan 
dłużej trwać nie może, zwracamy się 
do Pasfy, by wreszcie należycie na
prawiła te nieszczęsne linje 

świadczenia stwierdzono, iż w tych spe 
cjalnle gminach, w których obowiązuje 

L e k a r z - d e n t y s t a 

III-F. 
wane aby były one wynikiem woli Istot' 
nej większości obywateli, pragnącej 

prohibicja, spożycie alkoholu bardzo sil rzeczywiście prohibicji, a nie dobro-' 
ule wzrosło. Wypływa to stąd, iż skut dziejstwem i źródłem dochodu dla roz-j 
kiem wadliwych postanowień obecnej maitych aferzystów, dorabiających się ordynuje codziennie od g. 9-ej do 2-«* 
ustawy w sprawie uchwalania t. zw.'fortun na tajnem gorzelnlctwie. wyszyni Mnninni/i N t tnl MC Q5 
plebiscytów alkoholowych, bardzo czę- ku. oraz szmuglu alkoholu ze szkoda! nDułUSIKl Pi8 3, łcl. IIIOOj. 
sto mniejszość mieszkańców danej giuP skarbu państwa. 



Łód* 
15 lutego 1911 KURJER HANDLOWY Łódf, 

15 lutego 1931 

Jak ,,zamknąć" nożyce cen. 
Wśród problemów gospodarczych za-'spadł od połowy 1*529 roku z 95,6 na 70,2, silnie zorganizowane z pominięciem prze 

gadn enie cen w dalszym ciągu stanowi z czego w okresie cztcrecb miesięcy od 
ośrodek zainteresowania 

Da się stwierdzić, że proklamowane 
przez rzad hasto obniżki w minimalnym 
tylko stopniu zdołało się zrealizować. 
W stosunku do rozbudzonych nadziei — 
efekt obecny jest nieznaczny, a i przy
szły nie zarysowuje się dotąd interesu
jąco. 

Założenia i metody proklamowane! 
przez rzqd akcji zniżkowej, krytycznie 

września do stycznia o 10 punktów, czyli 
12,5 proc. Pogłębia to nierentowność 
produkcji tych gałęzi przemysłu. 

Jeżeli przyjrzymy się akcji zniżko
wej gdzieindziej np. w N emczech, to 
stwierdzamy t. iunctim hasła zniżki cen 

mysłów słabszych. 
Polityka zniżanych cen oczywiście 

nie jest elementem polityki wysokich 
koniunktur. W danym wypadku chodzi 
jednak nie o stałą politykę cen niskich, 
dyktowaną względami na konsumenta— 
ale niejako o sprowadzenie cen do współ 

Eksport wigoru. 
musi być przywrócony do daw

nych norm. 
W dńju wczorajszym odbyło się w 

zbie przemysłowo - handlowej zebranie 
producentów przędzy wigonjowej. Ze
branie miało na celu zajęcie stanowiska 
i ewentualnie podjęcie kroków zmierza
jących ku podniesieniu eksportu wigon.i 
do Rumunji. 

z hasłem zniżki płac z tein, że w zasa- nego mianownika, o przywrócenie rów-| Jak z ostatnio opublikowanych nrzci 
nas danych wynika, na skutek trudność: 
czynionych przez rząd rumuński, spadel-
eksportu przędzy wigonjowej do Rumu-

dzie rozpoczyna się od zniżki cen, 2. za 
początkowali c pod naciskiem rządu zniż 
kj w gałęziach najsilniej zorganizowa 

uowagi, zakłóconej przez depresję su-
i rowca. 

Jeże! z jednej strony rząd musi zro-
ocenionej przez zorjcntowaną opinję już'; nych. w przemyśle ciężkim, w węglu i zumieć nieziszczalność hasła zniżki cen' 
h . _ n a l . . . — 1. .LIS nl, n I , . nło aa a Ja ŃIa' AaIm*1a I r\ t' •* \ r ^101 T r / < li ^ T O 1VM1 ri r , -> 1A lAI Tołri*7»"itli1/łll 7 l żelazie 

W e wstępnym artykule organu „Le 
wjatan" przejawia się nieprzychylne u 
stosunkowanie względem akcji zniżki 

przy dotychczasowych jej założeniach, z 
drugiej strony — przemysł zorganizowa 
ny musi zrozumieć naukę płynącą dlań 
z załamania zbytu. Jeżeli sprzedaż wę-

cen przemysłowych. Prawdopodobnie w gla polsk ego w kraju spadła do 20,3 
tym też sensie będzie insp rowana kon-! milj. tonn wobec 27.1 mili. tonn w roku 
rerencja zwołana w tej sprawie przez .poprzednim, a wytwórczość surówki że-
Lewiatan. — Mamy głębokie przekona- laznej spadła w roku 1930 o 32 proc. w 
nie, że takie stanowisko podyktowane stosunku do roku poprzedniego — to fa-
jesi raczej poczuciem bezsilności w wal- kty te czynią politykę sztywnej ceny wę 
ce o Inne założeń a akcji zniżkowej, ani- (gla 1 żelaza na tle fali zniżkowej w rol-
żeli względami rzeczowem!; pozatem po- nictwle w niezorganizowanych dzalach' mysłu i handlu szeroko umotywowam 
dyktowane jest najmesłuszniej przede- przemysłu, niemożliwością gospodarczą, mernorjał (k) 
wszystklem względami na przemysły • Dr. A. Z. I 

njj wynos, ponad 80 proc. w ciągu rokr 
ubiegłego. 

Po blisko dwugodzinnych naradacl' 
postanowiono odnieść się do rządu o po
nowne wprowadzenie niedawno skaso
wanych zniżek taryfowych na przewóz 
przędzy wigonjowej oraz o ujednostaj
nienie nomenklatury omaw anego arty
kułu, który jest stale identyfikowany : 
przędzą bawełnianą. 

Izba przemysłowo - handlowa ma zk. 
żyć w tej sprawie do ministerstwa prze-

u początku akcji, okazały się obecnie nie 
wątpliwie błędne. 

Założeniem akcji jest: 1. utrzymanie 
niezmiennego poziomu płac, 2. utrzyma
nie niezmiennego poziomu cen świadczeń 
państwa, dostarczanych pod tytułem o-
gólnej 1 szczególnej odpłatności, które to 
świadczenia w ogólnym stanic produko
wanych w Polsce towarów i usług sta
nowią bardzo poważną pr>zycję. Wska
zywaliśmy już na trudność, wynikającą 
£ obstawania jeżeli już nie przy jednem 
z dwóch, to w każdym razie z obstawa
nia — przy obydwóch założeniach. Oka
zało się istotnie, że oparta na takich za
łożeniach akcja pozbawiona jest impul
sów, mogących zjednać dla niej tak po
szczególnych przemysłowców, jak i ich 
ogół. 

Stanowisko rządu sprawiło, że prze
mysł jako całość n|e mając dość siły dla 
domagania się korektywy wskazanych 
tu założeń — ustosunkował się wysoce 
nieprzychylnie względem akcji zniżko-1 W tych dniach ukazało się doroczne ki eksportowe przemysłu przyniosły* nów, nawet Katowice sumą 256 miljo 
wej, mimo iż początkowo zdawał s ę jej sprawozdanie Banku Polskiego, roze- znaczne zmniejszenie zapasów na skła- nów nieznacznie przewyższają Lódź. 
sprzyjać. j słane narazie tylko do niektórych Insty- dach. co przy jednoczesnem ożywieniu! Sumy pożyczek zastawowych są dla 

Ponieważ jednak siły zniżkowe dzja- tucyj gospodarczych. Z przeglądu po- w handlu pozwoliło w drugiej połowie nas, w tym wypadku już z natury rze-
łają nadal bardzo intensywnie — gałęzie szczególnych dziedzin naszego życia roku na zwiększenie produkcji, zwłasz- c z y (pożyczki te są przeważnie prze-
przemystu słabsze organizacyjnie, w gospodarczego wyjmujemy ze sprawo- cza w branży bawełnianej. Poczyna- znaczone dla rolników) jeszcze bardzici 
szczególności przemysł przetwórczy, zdania ustęp dotychący przemysłu włó- jąc pd października słabnący zbyt skło niekorzystnie. Łódź korzystała jedynie 
który jak już,nieraz zaznaczył śmy sjim/ k l. e n ,, 1JP^ c l''- , i £ , n i ł d o Ponownego zmniejszenia wytwór z s u r a y , .3 .7 mlljonów, podczas gdy Po

zmuszony był wstąpić na drogę zniżek— " W fi"?™5! , I ? r
}

z e t w ó r c z y m ' brzmi czoścl." Iznanlowi przyznano 13.6 milj.. a małc-
w dalszym ciągu po tcl drodze k r o c z y . , r a p ^ r t u £ n K u * oskiego, z początkiem j ciekawa j e s t ponadto sprawa kon- mu Ostrowiu udzielono pożyczek zasta 
Przy utrzymanych cenach węgla j_*ela- ^ r^Lf Przyznanego, wowych na 3.2 mlljony. 

Sprawozdanie Banku Polskiego za rok 1930 
Zmniejszenie wytwórczość! przemysłu włókienniczego. — Słaby 

udział Łodzi w dyskoncie. - Skurczenie się obiegu. 

wskaźnik cen włókienniczych 

« »aaeaaaaaa»aaaaaaaaaaaaaaaaae* 

1 Ani grosza kredytu : 
bez zasięgnięcia irłorma.ii w Biurze • 

4« 

Najwitkire w Łodzi Biuro Informacji 
kredytowych — 1500 własnych kores-

pundentów w kram i zagranicą. 2 
CEulELNlANA 15. tel. 1^-30, dawniej t 

Wólczańska 17. Z 

N O T O W A N I A B A W E Ł N Y . 
Liverpool, |3 lutego. 

Bawebia amerykańska — zamknięcie: ety-
; i *ń 6.28, luty 5.78 marzec S 82 kwiecień 5.8?, 
maj 5.92, czerwiec 5.97. lipiec 6.02, sierpień 6 06, 
•v'crpien 6.06, wrzesień 6 09, październik 6.13, 
istopad 6 17, grudzień 6.22. 

Liverpool, 13 lutego. 
Bawełna egipska—zaniknięcie: styczeń 9.68. 

•iarzec 908 mai 9.16. lipiec 9 25 wrzesień 9.41. 
październik 9.48, listopad 9.64 Loco 9J5. 

Aleksandr ja, 13 lutego. 
Bawełna egipska—zamknięcie. Sakcllardis: 

• tyczeń 19 65. marzec 17.40, maj |7.98, lipiec 
18.47, listopad |9.37 Ashmoun': luly 12.17. kwie
cień 12.47, czerwiec 12 65, sierpień 12.89, paź
dziernik 13.15. 

Nowy Jork 13 lutego. 
Bawełna amerykańska — zamknięcie: Loco 

tlOO Kontrakty: styczeń 12 luty 10 88 marzec 
10J92, kwiecień 11.04. maj U.|9. czerwiec 1130, 
ipicc 1145, s erpień 11.56, wrzesień 11.59. paź

dziernik 11.69. listopad 11.79, grudzień 11.90 
Nowy Orlean, 13 lutego. 

Bawełna amerykańska — zamknięcie: sty
r e n 11.96 marzec 10.95. mai 11.7?. lipiec 11-46. 
-.aidziemik 11.70, grudzień 11.88 Loco 10 67. 

wszystkiem włókiennictwo. W lutym 
wartość zmagazynowanej przędzy oce-. 
niana była. na 10 miljonów złotych, tka- dyskonta na Łódź przypada ok. 202 mil 
nlu zaś na około 75 miljonów. jonów. Wobec tej ostatniej cyfry ude 

„Zamówienia rządowe oraz podjęte, rzająca jest suma. przyznana Poznanio 
mimo niekorzystnej konjunktury, wysiłr wl, wynosi ona bowiem aż 428 miljo 
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Kartel przcitzelniktiu/ bawełny 
jest jeszcze ciągle w stadjum ponownego 

powstawania. 
Jak Już donosiliśmy w dniu onegdaj-; Ją w obu powyższych kierunkach. 

szyni odbyło się w lokalu związku eks
portowego polskiego przemysłu włókien 
niczego posiedzenia komitetu wykonaw
czego L zw. kartelu przędzalnio w z 
przedstawicielami tych firm, które sprze
ciwiają się.wznowieniu porozumienia. 

Na zebraniu postanowiono w pierw
szym rzędzie zróżniczkować outsiderów 
na trzy katcgorje w zależności od tego 
czy są oni producentami przędzy dla dal
szej własnej obróbki, czy też są wyłącz
nie przędzalnlkaml. wreszcie, czy pracu-

Łodzl przez Bank Polski. I Wreszcie niezwykle Interesujący 
M , ... , 'jest przegląd zapasu walut 1 złota w na 
™ ogomą s u m ę j f ^ i ^ m u j j o n o y s z e j i n s t y t u c j i emisyjnej. Na ul timo ro

ku 1928 zapas złota 1 walut wynosił w 
sumie 1,148.7 mlljonów złotvch. na ulti
mo roku 1929 — 1,119.1 (przy spadku 
zasobów walutowych, a wzroście zapa 
su złota), na dzień zaś 31 grudnia roku 
1930 odnośna pozycja wynosi zł. 850,7 
mlljonów. 

W związku ze skurczeniem się tej 
sumy Bank był zmuszony, dla zacho
wania odpowiedniego poziomu pokrycia 
naszych banknotów zmniejszyć odpo
wiednio obieg. Obieg ten wynosił w 
ciągu omawianych trzech lat 1.819.5 mil 
jonów złotych, 1,808.1 milj. zł. I po 
dzień 31.12.1930 — 1.538.5 milj. zł. 

Nie bacząc na skurczenie obiegu. 
Bank Polski, w trosce o zaopatrzenie 
rynku w pieniądz obiegowy, nie mógł 
i nie chciał obstawać przy dawnem za-

Podzielen] w ten sposób outsiderzy, 
którzy reprezentują 26 proc. wrzecion, 
delegują swych przedstawicieli do komi
sji, która w najbliższy wtorek, i. j . dnia 
17 b. m. będzie ponownie obradować z ' bezpieczenlu biletów. Zabezpieczenie to 
komitetem wykonawczym. | wynosiło w trzech latach, o których 

, mowa. 63.13 proc. 61.89 proc. I wvno-
Jesll chodzi o nastrój i p r z c w . d y w a - ( s j ł o p o d k o n i e c r o k u „biegłego 55.29 

nia, to zmieniły się one nieco na lepsze, proc. Nic należy jednak zapominać, że 
Jest nadzieja, żo dojdzie do poruzumlc- ! zabezpieczenie ustawowe wynosi tylko 
nia i że kartel rychło wznowi swą d z l a - ' 4 0 p r o f * M a m J w J f 1 d , z ! ś p r a w i e 4 0 ' 
i i &fi dt\ procentową nadwyżkę ustawowego za-
lainosc. UtJ bezpieczenia biletów naszego banki. 

emisyjnego, (k) 
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Dźwiękowe G R A M D - K I N O 
Dziś i dni następnych. 

PIEŚNIARZ G0R 
Dramat z życia rosyjskiego, 

głównej: L A W R E I M 
najootę^n:ejszv baryton świata, gwiazda 

Przepiękna muzyka Fran«is4ka 1 ehara. — 

C E T I B E T T 
„Metropolitan Opera" w New-Jorku. 
Początek seansnw o godz. 4-?i po pet, 

w soboty, niedziele 1 święta o go zimę '2 ci w poł., ostatni o -jodz. 10.15 »iecz. 
Ceny miejsc njrma.ne, na porankach 7 o gr. i 1 zł. 



„ILUSTROWANEJ REPUBLIKI" 
z d n . fl£» l u t e g o lfL*3fl r . 
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EX O M E N I E „ E U X " . 

Jak kwitnie gospodarka sowiecka 
Czyli: Komunistyczne uprzemysłowienie kraju. 
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P R O F . D R . W I L H E L M S T E K E L . 

L I S T Y D O 
£ist 3 - c i . 

AT KI 
&r*e.to£ijl dr. (fanel J£tinker. 

Droga Przyjaciółko! 
Ogromnie się cieszę, iż poród przeby

ła Pani szczęśliwie i wyrażam Jej swe 
szczere uznanie za to, że dzieln e zniosła 
bóle porodowe. Słuchając mej rady zre 

Już zwyk'c zapóźno, by odrobić skutki "Wszystkie te zabiegi są zupełnie zbyte- ' tyrana, któremu wszyscy uledz muszą I 
popełnionych błędów w wychowań u. czne! Bywają jednak rzeczy jeszcze gor- który w latach późniejszych cierpieć bę-

Jest rzeczą niezmiernie ważną, by sze. A więc zwracam uwagę na karmi- dzie wskutek niezaspokojonej woli do 
dziecko nie sypiało razem z rodzicami, cielki i nianie, które często uspakajają panowania, gdyż nie zawsze będz'e m ał 

nej raay z r e - , Często nie pozwalają na to warunki so- k r zyk niemowlęca, bawiąc się jego gc- {na swe rozkazy posłuszną i zatroskaną 
zygnowała Pani z t. zw. „bezbolesnego cjalne, lecz gdzie tylko jest możl wość uitaljami; nierzadko ten sam grzech po-'matkę, 
porodu". Zupełnie słusznie. Wielu leka- należy tę rzecz bezwzględnie przepro- pełniają I matki. Co się t yczy „małych' Strzeż się Pani przesadnej tkliwości, 
rzy twierdzi, że matki, rodzące w narko- wadzić. Nie znamy wrażliwości mózgu lewatywek" chętnie aplikowanych nie- lecz unikaj również nierozważnej srogo-
zie lub zamroczeniu nie umieją swe dze - niemowlęcia, lecz jest rzeczą prawdopo- mowlętom „aby wia.erk odeszły", to za ścj! Dziec ę łaknie pieszczoty macierzy ń 
ci kochać prawdziwie. Kochamy w dwój dobna, |ż przyjmuje on wrażenia niby sadniczo jestem przeciwnikiem wszelkie skiej, jak kwiat promieni słońca. Lecz 
nasób to, za co płacimy bóleml Bczbo- woskowa płyta gramofonu, rejestruje je, go rodzaju lewatyw lub środków prze- między normalną, a chorobl wą czuło-
lesny poród jest przeciwny naturze. A by później przerob'ć i utrwalić w pod- czyszczających w wieku dziecięcym. — | ścią jest wielka różnica: normalna przy-
wszystko co się sprzeciwia naturze ma świadomości. A więc dziecko znajduje lak samo jestem przeciwnikiem merze- czynią się do rozwoju dzecka, a choo-
swe strony ujemne. Tylko niewielu ler s ' ę w sąsiednim pokoju, otrzymuje regu- nla ciepłoty w kiszce stolcowej, albo- bliwa ten rozwój hamuje. Przesadne pie
karzy w e, jak niebezpieczna jest narko-' larnie swe pożywienie, ostatni raz w c- wiem przez częste manipulacje w tej oko szczoty, obcałowywanie, lizanie bez wy 
za; bynajmniej nie ze względu na życje, ' czorem, a p erwszy — rano; nigdy zaś w licy stwarzamy z odbytnicy strefę ero- boru najróżniejszych części ciała jest wy 
lecz dla psychiki. Wiele osób. a zwłasz- nocy! (tyczną, co w przyszłości stanowić może soce niebezpieczne dla dziecka z w.elu 
cza kobiety, przeżywają w narkozie jak-1 JcśH dziecko krzyczy po nocach, to organiczny podkład dla pewnych zbo- względów. 
by akt gwałtu, co w przyszłości odbić w wypadkach kiedy leży mokro trzeba czeń seksualnych. | s a m o p r z e z s i e r 0 zumie się, że nie
sie może na ich zdrowiu psych cznem. |JC przewinąć i pozostaw ć samemu so-| Sm eszna doprawdy jest obawa ma- m o w | ę pp nakarmieniu nie powinno po-

Ustęp z listu Pani: „Podczas najsilniej b*-Śmieszny i z ł y jest zwyczaj uspaka- tek, że dziecię może umrzeć wskutek z o s t a w a ć w łóżku matki. Proszę zwal-
szych bólów myślałam z miłością o j a n , a krzyczącego niemowlęcia przez hu- zaparcia. Jeszcze nigdy nie zaobserwo- c z ą c t e przesadną troskliwość i unikać 
swym mężu 1 wyobrażałam sobie jak ? t a n l e ' noszenie, śpiewanie i kołysanie, wałem wypadku śmierci wskutek zanar- t e g 0 i c 0 < z a w i e i e " . „Za m a ł o ' w tych 
okropne byłyby jego cierpień a, gdyby T m w , e c e * s i e dziecko do takich ..sposo- cia! Przy tej okazji muszę zaznaczyć, ze s p r a w a c h jest lepsze, niż ,.za dużo". — 
on moje mógł zmierzyć"4 — świadczy o b o w Przyzwyczaja, tern częściej będzie dawanie małym dzieciom przy każdej P r z y pielęgnowaniu niemowlęcia należy 
tem,że małżeństwo Wasze oparte jest o n o zakłócać Twój snokój i sen. Ciotk nadarzającej się okazj rozmaitych środ- baczną zwrócić uwagę, by nic podraż-
istotnie na fundamencie prawdziwej mi- 1 i n n i członkowie rodziny będą chciały ków przeczyszczających jest śmieszne, piać genilalji dziecka, 
łości, albowiem w tak krytycznej chwi- ' f 3 ™ 3 nrzekonać. że dziecko krzyczy, bo a dla dzieci wysoce szkodliwe. Zresztą i ź c c k s u a | n o „ ł o w , c k a r 0 7 p 0 c z y -
li nrawda zwvkle m inw wvrhnńr 7n J e s * głodne, lecz niech się Pani tym jaki sens jest w podawaniu dzieciom tych 1 Y Ł , e - e K s u a m o c / i o w i c K a r o z p o c z y -
n Praw aa zwyKie na jaw wychodź. ¿0- _ * t k - n r z e i m t l { e _ w i : k i e c k o śrrdków należy raczei ie regularnie od- n a s i e * d n , e m k * 0 przyjścia na świat 
na. który nic lubi swego męża, n enaw - wszys tK m nie przejmuje jesn a/iccKo sremcow, naiezy raczej je r t j ,u iarniŁ oo Niclednokrotnie obserwowałem iuż u no-
dzi w chwil i nnrndii M v n L n H n n w i P

 , 0 * y sucho, może sobie pokrzyczeć. zywiać, a nie będzie zaparć a. tego wi- ^u-JcanoKrouuc oDs t rwowa em juz u no-
az w cnwm porodu, czyniąc odpowie-. p ń . v n : „ A 7 » v m 7 U l / r y q ! P m l p c t m v ! ' f i r m \v57vsrkiH1 f m r a c v r h " m a t e k worodków oznaki płc oweł pohudhwo-
dzialnym za swe męki i cerpenia. N i e - ' . Kówn.ez z ł ym zwyczajem jest owi- oma wszystkich „gorącytn matek. | onanizm spostrzegamy luż w 
nawidzi również dziecka, które jest dla Janie niemowlęcia, niby pakunek; pow n- Pisze ml Pani, żę m a y leniwie ssie. w «awet^ 

no ono mieć pod swą kołderką pełną swo że zaledwie zacznie, a juz przestaje, ba- " < « = m " w i v c i v ,e. Daruzo w ue ryimicz ,d swą kołderką pełna swo . że zaledwie zacznie, a juz przestaje, oa- ^ j a k b y k o l y s z ą c y c h r u c „ ó w spo-
bodę ruchów. Nie wolno zapommać, ze wi s ę . rozgląda się wokoło i karmienie s l r z e g a n y c h u „iemowląt. przyczem spój 

Z diwllą, kiedy dziecko opuściło już' k r ^ k niemowlęca jest jedynym jego spo j trwa blisko godzinę. 1 r z e n j e J e g t j a k b y s z k l a n e ł a w r o k u t k w j o 

niej czemś obcem, wrogiem jakimś in-

.• 'krzyk niemowlęca jest jedynym jego spo j trwa blisko godzinę. | - i e ; t j a k b v s z k i a n e a \ 

łono matki, 'uczucie piekielnego bólu £ « * e ™ * rT?^£*£$2F£1 iuż ̂ tJ&tSmmmi 7^rS& 
mienia się w rozkoszne uczucie wyzwo- } ^ w a d o d a ' n i ° n a c y r k u , a ^ fd^? maS działalności, której nie brak 
.enia; potężny głód pieszczoty i tk. wo - , k ^ ^ » - ¿ 1 l ^ c z e „• . brak m J S " 

igrając niemi z widocznem zado-
. Jem. Zrozpaczone mamusie ciągle te 

chwilach wzruszenia obejmuje pacjentka , u? s/n o c
tf ł

e/' ^ C " S ! « „ ' : " ' " : ; Z ^ I C T , ? rączki stamtąd usuwają, a nawet zawią-
swego lekarza, całujego , czuje. że... go k t Ó r y » ' b y " d ° b r Z C r ° b ' S S S S S by odzwyczać dziecko od tego „o-
kocha (wiedzą o tern dobrze wszyscy g.-, t e r k

A p ' r o p o s s r n o c z k a m i S z ą z a 7 n a c z y c , 1 się znów nie głodzić. | k r ° P " * f £ , 
, j - t — t . . — „ „ j otóż wszystkie matk powinny wie-nekolodzy). 

ża lub jest on jej obojętny, wów 
czas to uczucie dla wyzwalającego ją z 
cierpień lekarza, przejść musi w praw
dziwą namiętność. (My analitycy nazy
wamy ten fenomen za Freudem „przenie 
sieniem"). Takie kobiety nie chcą pod
czas i po porodzie widzieć swego męża, 
życzą mu. by doznał takich bólów Jak 
one i zapewniają, że nigdy nie dałyby 
się namówić do rodzenia dziecka, gdyby 
przypuszczały na chw.lę jak okropne są 
bóle porodowe. 

U Pani poszło tak Jak zwykle bywa 

cko przyzwyczają się do cingiego cmo- wc o a t w r w » « < u u ; , e t z ] a w j s k J c r n n 0 rmalncm 
kania, staje się w przyszłości wiecznym poczyna się Ccha wałka o władrę. Jeśli czy jest zjawisKiem normainem. 
•vaina, o i o j t aiv w - i i J r » - _ i i n . . . o n mn nirn W o u c c u rnr17lr>A nnw in t i l nfantyłistą i erotykiem (Manderotiker) mu się Pani raz podda, to masz małego 
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Hrabiowie. 
Budapeszt. Pierwszorzędny, luksusowy hote l , 'k !m pt?klem 1 loircm. I v ice verss. Jeden dru 

w którym „człowiek zaczyna się dopiero od złego obdarza najrozmalszcml epllclaml. M e 
hrabloico". | zwracając s l « iodynle do siebie per „panie lira-

- • . Depesza od hr. Gyula 'cgo. „Zarezerwować b lo " . 
U Szczęś l iwych kobiet ; zdusiłaś W sobie »partamonty'«. Załatwione. Hrabia przyjc idza. l Nadchodzi zawezwany policjant. Jeszcze Czemu się Pani zupełnie słusznie sprzęci 
okrzyk i bólu. g d y ż wiedz ia łaś , że w są- Zrozumiałe. *o przyjetd/a nic sam, (ylko w to-[kl lka chwil „pogawędki" I pada stanowcza de- wia. Wszak nie w emy komu właśc iw ie 

~ — » ł « » l « i . wnrzvstwle uroczel. wytworne ] blondynki. J - ' - KU. 

Wszyscy rodzice powinni trzymać 
się następującej zasady: nic troszczyć 
się zupełnie o te rzeczy 1 plcch sobie robi 
dziecko co chce. Doświadczenie bowiem 
poucza nas, że ta autoerotyczna czyn
ność ustaje rychło sama przez się jeśli 
na nią nie zwracać uwagi, a może mieć 
nieobliczalne konsekwencje przy gwałto 
wnej nterwencji. 

Z listu Pani widzę, że mąż chce ze 
względu na Panią przyjąć pielęgniarkę, 

siedńim pokoju mąż trwożliwie nasłuchu warzystwle uroczej, wy lworne l blondynki, 
je. Natychmiast go wezwałaś, gdy O" ~ w h a * d y r a c a , u ' o n a ~ » 
wszystko przeszło i z dumą pokazałaś ' chwycalaco od stop do g łowy 

mu Wasze dziecię, to różowe cudo — o-
woc Waszej prawdziwej miłości. 

Normalny człowiek Idzie do swego pokoju, 
hrabia — „usuwa się do swych apartamentów", 

i Zwyk ły śmiertelnik przychodzi na kolacje, bra-
Uważałaś za zupełnie naturalne, że b | a _ 5 l c n r z y 

prawdziwa matka musi sama swe d/Je- M „ a M t k a d n l . Luksusowa sala rcstauracyl-
cię karmić, a nie mamka — płatna, o b c a ' n 8 h o t o t o w najlepszym budapeszteńskim stylu 
kobieta, której w dodatku odb era się jej Przyćmione światła 
Własne dziecię i każe za pieniądze swym S k a - Panowie w smokingach.- Moc pięknych, 
mlekiem wyknrmiać obce.Wiele kobiet elegancko I d y s k r e t n i e rozebranych, ubrylan- 1 hrabia? Zniknął. 
twierdzi, że chętnie karm loby swe dzie
cko, lecz nie mają pokarmu, nie mają bro 
dawek piersiowych dostatecznie rozwi
niętych, lub są „na to" zbyt nerwowe 

cyzla policjanta. | swe dziecko "powierzamy. Nie przeczę, 
— Panowie bedą łaskawi udać się ze mna że bywają świetne pielęgniarki, lecz na-

do komisariatu! \ 0 gó ł nie odpowiadają one swym zada-
Przed hotel zajeżdża taksówka. Poi ldant sta njom. Jakże często obserwowałem w o-

J*x: usa "s&s&y* 
Przyciszona kapcia cygań\dizwlczkk — rakv\wki Jest pusta. .' rcll genitaljami, a jedno i drugie jest dla 

Odzie Jest hrabia? Zniknął. Gdzie Jost drugi ( j z j e c k a Zg,,bne. 

Śą to przeważnie śmieszne wykręty, któ 
remi te Pan e same się oszukują, gdyż w 
rzeczywistości nie chcą karmić, bo jest 
im to niewygodne, zabiera czas i wiążę 
z domem. Matka, która kocha swe dzie
cię nigdy n'e będzie złą karmicielką! Nie 
zdolność do karmienia jest objawem dc 

Udzie jest fascynująca mon
towanych p a ń - dynka? Zniknęła. j Droga Przyjaciółko! Wszystkim tym 

Zjawia t le dyrektor hotelu w towarzystwie Czy leszcze coi znlknolo? O, tak! Prawdzl- niebezpieczeństwom UJŚĆ możesz, jeśli 
wytwornego, młodego człowieka, którego pre- we] hrabinie, zajmujące] apartament na pierw- sama swe dżecie pielęgnować będziesz, 
zentuje obecnym* Iszem piętrze hotelu zniknęły perły, na pierw- Strzeż się jednak samej siebie i nic przc-

— Hrabia G ju la ł jazem piętrze zniknęło pewnemu anglikowi kilka sadzaj w troskliwości i pieszczc.ach. 
Konsternacja! „Jakto? A przybyły przed kil brylantów, a gdy portjer hotelu rozejrzał sie Coprawda U Palli niema tej obawy, gdvż 

ku dniami w towarzystwie rozkoszne] blondyn-' dokładnie, skonstatował, t e zginęło tysiąc pen- kochasz Swego męża, co jest naile-
kl hr. Gyula? Pa ł s zywy? Niebieski ptak?*' | go. które leżały leszcze na stole w biurze hote- p s Z ą obroną dla dziecka. Nicszc/ęśliwc 

Przyby ły przed chwilą hr. Gyula Jest obu- lowem w tym czasie, gdy znajdowali się tam Z ony wyładowują wszystko swe n|CSZ-
™ o n y ' „ t , „ obydwal hrabiowie. I czoty i całą potrzebę miłości na dziecku, 

- Bezczelność! Ja Jestem hr. Gyula ! | Zwyk ły śmiertelnik odchodzi, hrabia - „usu- c 0 w r e 7 u | t a c i c s t W a r z a nieszczęśliwego 

generac l . lowodz i ona. że n o w o c z e s n a ' . . ^ , * I ^ ^ ^ G S T S ' . ! ^ ^ ^ Tłum. B. B* | c z , 0 w l c k a -
matka z motywów nieświadomych nie . h r > 0 y u l a < C 8 0 N r > 2 o t l u , l c „ | c b I I 
chce karmić swego dziecka twierdząc, \t1 

je karmić nie może. 
Wracając do wychowania, podkre

ślam raz jeszcze, że powinno się ono roz
począć od dnia urodzenia! Oto zasada, 
której tylko nieliczn rodzice się trzyma
ją. Przeważnie rozpieszcza się niemo
wlę bez granic i miary i uważa się nao-
gół, iż wychowań e rozpoczynać należy, 
kiedy dziecko nauczy się mówić i można 
się z niem porozumieć. Wówczas bywa 

TWOJE DZIECI UCZĄ SIĘ W OJCZYSTYM JĘZYKU. CZYŚ PO
MYŚLAŁ O TRAGEDJI MATEK, KTÓRYM OBCA SZKOŁA W Y 

KRADA DUSZĘ DZIECKA71 
Złóż grosz na „Fundusz Polskiego Szkolnictwa zagranicą", na konto 
P.K. 0.2.1 WA Komitetu Obghodjjt.2S-.kci» Włlki o Szkołę, Polska 

W pierwszych latach życia decyduje 
się los człowieka. Wszystko, czego on 
się późn ej nauczy — to tylko nadbudów 

pierwszych wrażeń i doświadczeń. 
Szczęśliwe małżeństwo stwarza szczę
śliwych lud>I. Atmosfera szczęścia i za
dowolenia, oraz duchowej harmonji nrze 
nosi s ę niewidocznemi falami i na dzie
cko. 

Szczerze oddany 
Dr. W. StekeL 
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Największy reformator teatru. 
Max Reinhardf fwierttzf. żs każdy człowiek lesf, w URI?Kszym luo mniejszym stopniu, aHforem. 

Jeden z największych teatrologów 
świata, człowiek, który stworzył nowe 
zasady teatru i spowodował jego nie
zwykły wprost rozwój, człowiek, któ
ry może pochwalić się największymi 
sukcesami na polu teatralnem. Max 
Kcinhardt. obchodził 25-lecte swej pra
cy scenicznej. 

Przed 25 laty zaczęto o nim mówić 
po raz pierwszy. Jeden z najwybitniej
szych krytyków ówczesnych, ulubieniec 
cesarza Wilhelma, hrabia Eilenburg, 
gdy po raz pierwszy ujrzał „Sen nocy 
letniej" w inscenizacji Reinhardta, wów
czas młodego, początkującego reżyse
ra, nazwał go rewolucjonistą teatral-, 
nym. Gdyby wówczas wiedziano już coś 
0 bolszewlźmie. niewątpliwie nazwanoby 
go bolszewikiem. 

Cala epoka była wówczas rewolu
cyjna — przynajmniej w literaturze I 
sztuce. Wszystko, co nosiło piętno stę- ] 
chlego klasycznego szablonu, było nie-
litośclwie tępione I odrzucane. Spokojny 
1 poważny Sudormann już nie zadawalał 
młodych. I w takiej właśnie epoce uka
zał się na scenie Max Reinhardt. 

Pierwszy zastosował w „śnie nocy 
letniej" obrotowa scenę. Wypowiedział 
wojnę suchemu nabralizmowl w insce- J 
nlzacji, wprowadził równocześnie ze , 
Stanislawskim, działającym wówczas w 
Rosji, impresjonizm na scenę, stworzył 
teatr nastroju, wiele mówiącą grę dżwic-' 
ków. gestów, świateł i cieni. Nawet w 
ciszy, z milczenia potrafił wyciągnąć 
denerwujące 1 podniecające momenty. | 

Reinhardt przeprowadzili wówczas 
jeszcze jeden eksperyment. Po podnie
sieniu kurtyny scena była przez kilka 
chwil pusta. Irb też sto'acv czy siedzący 
aktorzy, przez kilka chwil zupełnie mil. 
czell. jVHato to stworzyć pewien efekt — 
pozwolić publiczności przygotować się 
do sztoki i zapomnieć w cin«u tych kilku 
sekund milczenia o wszelkich swych my
ślach l wrażeniach, nie mających nic 
wspMnego z teatrem. Nakazać jej skupić 
stę i przygotować do przyjęcia nowych 

W . S. SOLSKY. 

wrażeń ze sceny. I eksperyment ten 
jdal sle znakomicie. 

A eksperyment ten jest niezmiernie 
ciekawy dla poznania całej charaktery-, 
styki Reinhard'ta I jego nastawienia Ja
ko reżysera. Reinhard* bowiem, w ciągu 
całej swej działalności starał się oddzia
ływać na psychikę widza wszelkieml 
możliwemi środkami, zarówno w szcze
gółach, jak 1 ogólnej wystawie 1 grze. 
Korzystał w tym celu z muzyki i de
koracji, ale muzyk i dekorator nie stali 
u niego nigdy na pierwszem miejscu. Na 
piewszem zawsze byl — aktor. Na wi-| 
dza musi działać sama gra. I dltego każ-, 
dej scenie nadaje on zupełnie niedostęp
na dla reżyserów starej szkoły ekspresję 
Dlatego u każdej eplzodvcznej sceny 
tworzy on cały dramat, robiący oszała
mia iące wrażenie. 

Ideałem, marzeniem Rełnhardta jest 
muzykalny artysta czy artystka. Czę
sto zmusza on ich, nawet tam. gdzie 
tekst tego wcale nie wymaga, śpiewać 
coś czy gwizdić 1 to zawsze stwarza 
właściwy nastrój. Niekiedy osoby dzia
ła iące na scenie urywają w pół zdania 
jakąś r'ezwykle iuteresr.jacą. trzymają
cą widzów w napięciu, rozmowę i pr?v-
stuichiiją się piosence, dolatującej z oll-
cv. Sami zaczv"aja ją nucić, nim z-decy-
cYija «'e powrócić do poprzedniej rozmo
wy. Wrażenie i nacięcie bywa kolosalne. 

Reinhardt jest niezrównanym mi
strzem n> scenach zb'orowych. DRINKI 
temn wlas-n'e znakomita sztuka „Cud", 
z którą o^był on tournee PO Amervee, 
c ieszyć «ię tak p'ezwvklem powodze
niem. W cn^le EĄIDN nad mnl"'ka. skądś 
z orMali. dolatuje zły srent „Wiedźma". 
Ktoś podchwytnie to. Rozlegają sie trzy 
gfosv. dizie?lęć, dwadzieścia. Krzyki za
mieniała sle na ryk. który stopniowo 
ocarnia e t ą scenę, stopniowo przecho
dzi na widownię I działa z taką wstrrą-
saiąca silą. że widzow'e. olśnieni, pod
ekscytowani, z trudem wstrzymują się, 
by nie podrhwyclć teeo strasznego krzy
ku, targającego wszystkietni nerwami. 

Dlatego też statyści w teatrze Rein-1 
hardta nie są lalkami, bezbarwnie poru-
szającemi się na scenie. Sa to doskonale 
wyreżyserowane typy. o mocnych indy

widualnych rysach Z najmniej zdolne-
i go statysty, Reinhardt potrafi urobić 
flguranta. który potrafi samem wej
ściem na scenę spowodować zaintereso
wanie widzów. Każdy statysta staje się 
w szkole Relnhardta artystą. On nie 
mówi, nie gra. A'e sposób, w jak! wyko
nuje ces ty. sposób w jaki przybiera po
zy, przemawia z całą wyrazistością. 

| Człowiek teatru w pełnem tego słowa 
znaczeniu I wielki reformator teatru! 

W związku z jego jubileuszem, Max 
Reinhardt. na prośbę szeregu pism na
pisał o teatrze, Pisze on: 

— „2vc 'e człowieka nie obfituje w 
emocję. Próżno próbuje on uważać te.n 
fakt za zasługę, pragnąc przez to pod
kreślić swą moralność życiową. Czło
wiek, który tak myśli zasługuje na li
tość. Tak zwany normalny człowiek 
tytko raz w życiu doświadcza szczęścia 
miłości, prawie nigdy nie rozkoszuje sle 
prawdziwa wolnoścfa. bardzo rzadko 
umie prawdziwie nienawidzłeć, często 
on'akuje swych najbliższych i raz w ty
ciu "miera. 

To zbyt mało. CodHennłe robimy 
gimnastykę, rozwljaniv na<=ze mięśnie, 
wzmacniamy nasze ciało, a'<e nasze du
chowe or^anv pozostała całe źvcie bez 
treningu I dlatego powoli zanikają. 

Nawet na«ze wychowanie uczy nas 
tłumić w sobie wszelkie duchowe odru
chy, chce sorowad^ić ws»v«tko de jed
nego mlanown'Va l uproście do możli
wych granic Tak zwanv „dobrze wy
chowany człowiek" posiada niewidki 
zasób ogólnie przyjętych, odpowiednich 
do okoliczności, konvnafow. Mn on na
wet pewne rrzyswo.tr/ne na wszelkie oko
liczności, wyrazy twarrv: przy pnwin-
szowaniach, przy kondolenc'ach, wyra
zach współczucia, spotkaniu z ludźmi 
wy*ej od nich stojącymi w filerarcliii 
społecznej i t. d. 

Teatr ma więc zgoła odmienne zada
nie, aniżeli to sobie wszyscy wyobraża
ją. Powinien on dawać tym ludziom god
nym litości, emocje, których nie daje im 
życie i podnosić ich ponad powszedniość. 
Wzaranlu hlstorji ludzkości, gdy ludzie 
nie byli jeszcze zepsuci wszelkiego ro
dzaju kodeksami, umieli oni bardziej 
fantazjować, próbowali rozszerzać wą
skie ramy swej osobistej egzystencji, 
wyobrażać siebie innymi, przenosić do 
innego otoczenia. Wszyscy byli, w więk
szym lub mniejszym stopniu, aktorami. 
Teatr był Jedna z pierwszych potrzeb 
starożytnego człowieka, oczywiście teatr 
w jego prymitywnych formach. 

Obecnie na teatr spoglądają ludnie, 
lak na miejsce rozrywki i zabawy, bez 
której mo*na sie bardzo łatwo obejść. 
Są nawet filozofowie i lnu! uczeni którzy 
przepowiadają, że teatr, jako przeżytek 
mlod-zlenczego perjodoi, z czasem musi 
zupełnie zniknąć, u«=tepuląc miejsca bar
dziej wzniosłym, ich zdaniem, rozryw
kom. Panowie cl jedmak myła sle bar
dzo. Teatr jest wieczny. Będzie istniał 
tak długo, jak Istnieć będzie ludzkość. 
Bardziej realistycznie aniżeli literatura i 
wszystkie Inne rodzaje sztuki, teart 
wskazuje ludziom nowe życie, przenosi 
ich do nowego nieznanego Im środowi
ska. I w tern tkwi jego wielka niespoży

t a moc. 

W każdym człowieku tkwł aktor. 
Olbrzymia większość tłumi w sobie ar
tystyczne zdolności I dążenia — na nle-

i korzyść wf*«ną I swemu di-chowemu 
'rozwojowi. W dalekiej przyszłości, gdy 
•Indzie przestaną być niewolnikami ko-
jdeksow 1 form towarzyskich — miast 
głuszyć w sobie dążności do teatru, bę-

idą rozwijać właśnie tę miłość swą do 
1 sceny. 

Teatr je«t wieczny — dlatego, że 
iv cz^wieku tkwi nlezwalczone pragnie
nie do czegoś nowego, nieznanego i nle-
przeżywanego" JV. Tas, 

B F I O R A Z S L I L A N I I ® . . . 
Pan Adolf Wentz był właścicielem du] — Przysłała mi je moja przyjaciółka 

żego zakładu zegarmistrzowskiego. 1 dla-J Anna, oświadczyła mężowi pan. Kata-
tego właśnie był on w każdym wypadku rzyna. 
zwolennik em dokładności i precyzji. Wizytówka podarta na drobne kawa-

Przcd dwoma laty pan Adolf ożenił ? c c z k i , e ż a l a w k o s z " d o papierów. Mąż 
się. Katarzyna była bardzo ładną kobietą " b r a ł , ™cez zrozumiała, wszystkie dro-
t kochała meta. |bne kawałki wizytówki, zestawi! je i 

Punktualnie o 7-ej wracał pan Adolf przeczytał: „Fritz Selim dt". 
z Interesu do domu, wkładał domowe pan I P o trzech dniach otrzymał pan Adnlf 

tofle i ciepły szlafrok. Siadając anonimowy list. W liście tym donoszono 
przy stole, pan Adolf zwracał uwagę na n , u « *e żona jego spotyka się bardzo ezę-
najdrobniejszy nawet szczegół: talerz s , ° 2 niejakim panem Sch. i zapytywano 

postawiony jest zbyt daleko, a szklanka pana Adolfa czy fakt ten jest mti znany, 
nie sto na wlaśclwem miejscu. Rozmo-I }cw samego dnia pan Adolf urządził 
wy prowadzone z żoną nie były zbyt zaj- ż o n ' e formalną scenę zazdrość : krzyczał, 
mujace. i pienił się i rozbił dwie szklanki j japcń-

Monotonja zabijała miłość. Jest to b a r , s k s * wazę. Pani Katarzyna rozpłakała 
dzo stara, trywjalna prawda. Lecz pani sle: były to łzy radości. : 
Katarzyna obawiała się tej prawdy, al Nie wysłała ona w ęcej ani kwiatów 
właściwie, nie chciała dopuścić do mono- \ a n i anonimowych listów. System ten stał 
tonji ; postanowiła porozmawiać na ten s i e J " 2 niepotrzebnym, gdyż pan Adolt 
temat ze swą przyjaciółką. I zamienił się w idealnego, precyzyjnego 

Przyjaciółka poradziła pani Katarzy- małżonka. Nie będąc jednakże zupełnie 
'pewnym wierności swej żony, odezwał 
się do niej pewnego dnia: 

— Wiesz kochanie, jesteś bardzo bla
da. A możebyśmy tak na czternaście dni 
wyjechali w góry? 

Wypowiedziawszy to zdanie, pan 
Adolf wpatrywał się w swą żonę badaw
czym wzrok em, lecz nie spostrzegł nic 
podejrzanego. Pani Katarzyna natych
miast wyraziła swą zgodę. 1 to go zupeł
nie uspokoiło. 

Rzeczy wlścc na korytarzu stał ja
kiś młody człowiek z papierosem w u-
stach. Rzucał on w stronę pani Katarzy
ny niedwuznaczne spojrzenia, na które 
dna starała się nie zwracać uwagi. Je
dnakże zauważył je pan Adolf. Podniósł 

j s ę więc z miejsca, by zaniknąć drzwi 
przedziału... 

| W tym samym memencie młody czło
wiek wkroczył do przedziału i powie
dział: 

I — Najmocniej przepraszam! Nic 
chciałbym państwu przeszkadzać, ale 

: w całym wagonie niema ani jednego 
{wolnego mejsca. Jeśli państwo po
zwolą... 

{ Zniknął i po chwili powrócił, niosąc 
'skórzaną walizkę, którą umieścił w siat
ce przeznaczonej na ręczny bagaż. Do 
walizki przyczepiona była w skórzanej 
ramce w zytówka, która kołysała się w 
powietrzu. Gdy pociąg zwolnił biegu, 
pan Adolf zdołał przeczytać wydruk-i-
wany na wizytówce napis. Przeczytał 
dwa słowa: 

„Fritz Schmidt" 

NIE : 
—Musisz bezwzględnie uczynić swe

go męża zazdrosnym. To zawsze po
maga. 

Katarzyna za bardzo kochała swego 
męża, żeby go oszukiwać. Wiedziała ona 
jednakże, że tylko zazdrość jest w stanie 
uratować m łość. Jest to znów stara, try
wialna prawda. 1 Katarzyna wpadła na 
pomysł. 

Zainscenlzowala ona. mianowicie, 
fakt... posiadania kochanka. Pewnego 
dnta otworzyła ona książkę telefon czną| Siedzieli sami w przedziale kołejo-
I wybrała pierwsze-lepsze nazwisko, na wym. Gdy pociąg ruszył z miejsca, pan 
które padl jej wzrok: „Schmidt". „Fritz 'Adolf zrobił s ę wyjątkowo czułym I swą 
Schmidt". Tego samego dnia obstalowała agresywność w stosunku do żony posu-
ona na to nazwisko wizytówki. Nartęp-.nął tak daleko, że była oni zmuszona 
me udała s ę do sklepu z kwiatami. Kupi- zwrócić mu uwagę: 
la bukiet róż i kazała je przysłać pod| — Ależ. na miłość boską! P r zeceż 
swoim adresem wraz z wizytówką Fri- nie jesteśmy w domu! Spójrz tylko: na 
za Schmidta. |karytarzu stoi jakiś pan, który przez ca-

Pan Adolf, gdy ujrzał po przyjściu do ly czas zagląda do przedziału. O, o, po-
domu róże, był zdumiony. v i patrz: on śmieje s e teraz z nasi 

** * 
W Berlinie mieszka kilka tysięcy łu

dź' tego nazwiska. Jeden z nich właśnie 
jechał przypadkowo tym samym pocią
giem. Pani Katarzyna nigdy w życiu nie 
widziała go. Lecz jak ona mogła prze
konać o tern swego małżonka? Zresztą 
było już zapóżno: pan Adolf Wentz rzu
cił się na młodego człowieka, lecz oka
zało się. że ten jest siln ejszy od niego. 
I w rezultacie pan Adolf zwrócił sic do 
żony: 

— Wysiadamy na najbliższej stacji i 
wracamy do domu! 

I pani Katarzyna była zmuszona opo 
wiedzieć swemu mężowi całą prawdę. 
Zaprowadziła go do drukarni, gdzie za
mówiła wizytówki i do sklepu, w któ
rym kupiła róże. 

Dowody byty bezsprzeczne 1 mąż u-
wierzył jej. 1 to go uspokoiło natych
miast. Poczuł sie pewnym siebie i w l 

czase kolacji znów czynił uwagi, że nie 
J które przedmioty nie leżą na swojem 
miejscu. 

Pewnego dnia pan Adolf zwrócił się 
do żony: 

Muszę tego pana Schmidta bezwzglę 
dnie przeprosić. Zdum ony jestem jak 
mogłaś mnie wpakować w taką kaba
łę... Za dobrze cię znam, .by nie wie-

! dzieć, że nie potrafiłabyś mnie oszuki-
1 wać. 

Pan Adolf odszukał p. Schmidta, któ
ry w międzyczas e powrócił z podróży 
i przyjął go bardzo uprzejmie. Gdy nie
porozumienie zostało wyjaśnione, oby
dwaj mężczyźni uśmiali się serdecznie 
i rozstali się jak dwaj dobrzy przyja
ciele. 

— Niech nas pan odwiedzi któregoś 
wieczoru, panie Schmidt — odezwał się 
pan Adolf przy pożegnaniu. — Powiedz
my... w piątek... 

Pan Fritz Selim"dt przyszedł w pią
tek. A następnie w środę... 

Pewnego dnia pani Katarzyna spóź
niła się na obiad. 

— Musiałam u fryzjera czekać tak 
długo — oświadczyła mężowi. 

Wieczorem posłaniec przyniósł o-
gromny buk et róż. 

— Cóż to, już znów kupiłaś sobie ró
że? — zapytał pan Adolf, uśmiechając 
się ironicznie. 

— Nie — odpowiedziała pani Kata
rzyna — róże te, rzecz zrozumiała, przy 
słał mi pan Fr tz Schmidt. Wiesz prze
cież, że Jest on... moim kochankiem. Ko
cham go ponad cały świat. 

— Ach, zostaw swoje głupie dowci
py ! — zawołał pan Adolf. — Już drugi 
raz mnie tak nie nabierzesz. 

Gdy pan małżonek wyszedł z domu. 
pani Katarzyna podeszła do telefonu I 
połączyła s ę z Fritzem Schmitem: 

— Dziękuje ci. kochanie, za kwiaty. 
A, wiesz, że miałeś rację: on nigdy nie 
uwierzy, że kwiaty są od ciebie... Tak... 
tak... Dobrze... Co?.. Tak... Jutro... u c i « -
b e... Jak zwykle... tak, o jedenastej. 

Tłum. U. B. 
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DODATEK L ITERACKO-NAUKOWY 

MM 
mm àtmm\ królowie i dyktatorzy 
Król Fuad twierdzi, że politykiem nie może być człowiek absolutnie moralny 
„Mundur wojskowy zmienia nietylko mój wygląd, ale i sposób myślenia. 

Żyjemy w epoce przewartościowania 
wszelkich wartości. Królowie przestali 
być królami, ale nie zdążyli jeszcze zo
stać przemysłowcami samochodowymi, 
wynalazcy zostają dyktatorami, a dyk
tatorzy drżą przed bankierami. Poeci i 
pisarze obalają ministrów, wodzowie 
partyjni rekrutują sie z kół przedstawi
cieli sztuki, filozofowie mile są widziani 
na dworach pozostałych jeszcze monar
chów. Ludzie zaczynają znów wierzyć 
w sile ducha, podczas gdy ich wodzowie 
starają się spacyflkować narody. Czy 
w takich warunkach może być mowa 
jeszcze o jakiejkolwiek gradacji w stop- 1 

niach i rangach? ! 
Genialny pisarz, Emil Ludwig, który 

obchodził w tych dniach 50-lecle swych 
urodzin, w dniu jubileuszu wydał nowe 
swe dzieło, które głośnem echem odbi
ło się już na całym świecie. Książka nosi 
tytuł „Dary życia". Autor „Napoleona", 
..Bismarcka", „Wilhelma 11", „Syna 
Człowieczego", „Linkolna", „Michała 
Anioła" i całego jeszcze szeregu powieś
ci biograficznych, tym razem napisał 
książkę o sobie samym. Lecz nie o swerti 
żyoiu i swej twórczości, lecz o swych 
wrażeniach, odniesionych przy spotka
niach z królami i dyktatorami świata. 
Emil Ludwig opisuje swe spotkania z 
nimi nie w charakterze działacza poli
tycznego, lecz w charakterze psycholo
ga I dlatego charakterystyczne ich por
trety są znacznie żywsze i znacznie ja-
skrawsze, od wszelkich dotąd nam zna
nych. 

Przed kilku miesiącami odbył dłuż
szą podróż po Europie król egipski Fuad. 
Imię to mówi niewiele europejskiemu 
czytelnikowi, a tymczasem król Fuad 
jest osobistością tak niezwykłą i niepo
wszednią , że nie należy się dziwić, iż 
Emil Ludwig poświęcił mu wiele uwagi 
i dołożył wszelkich starań, by odbyć 2 
nim rozmowę. 

Król egipski Fuad 

wiek bowiem zawsze przyczynia się do się na zostanie ateńczykiem, ale nigdy nowiony naprzód Wszystko zalety od 
ne chciałbym być pańskim ministrem. , tego, kto rządzi. Jego decyzje muszą być 

Yenizelos ma około 65 lat. Ma młodą przemyślane, ale zato pewne i nie zno-
stworzenia kryzysu ministerialnego, 

przy najmniejszej sprawie wszystko po
rzuca i oświadcza, że nie może dłużej 
rządzić. 

Król Wiktor Emanuel 
Podczas, gdy król egipski okazał się 

człowiekiem niezw< kle elokwentnym, in
ny król, z którym spotkał się Ludwig— 
włoski Wiktor Emanuel, jest człowie
kiem bardzo powściągliwym. 

W trakcie rozmowy z pisarzem król 
Wiktor Emanuel wszelkiemi sposobami 
starał sie nie wspominać o Mussolinim. 
Próżne były wysiłki Ludwiga, posiada
jącego niezwykły dar zmuszania ludzi 
do mówienia tego co on chce. Wiktor 
Emanuel prowadził bardzo ostrożną roz
mowę. Ale ostatecznie Ludwigowi udało 
się. Król popełnił błąd, gdy utalentowa
ny pisarz, w trakcie rozmowy historycz
nej, bardzo zręcznie napomknął, że Wil
helm umiał wybierać swych ministrów 
i bardzo szczęśliwie wybrał Bismarcka. 
Król włoski natychmiast zapytał: 

' — Czy on go rzeczywiście sam wy
brał? 

1 Pytanie to scharakteryzowało jak-
I najdokładniej stosunek króla do Musso-
liniego. I więcej na ten temat Emil Lu
dwig nie próbował mówić. To, czego 

| pragnął się dowiedzieć i co chciał, aby 
świat się dowiedział, streszczało się w 
tern krótkiem pytaniu króla. Wiktor obecnie u władzy. 

piękną żonę, z którą ożenił się mając 
lat 50, ale która z zapałem pomaga mu 
w jego pracy. 

— Moja żona jest lepszym moim do
radcą, aniżeli inni członkowie rządu — 
oświadczył szczerze Venizelos. — To 
dzielna i mądra kobieta... 

Lew Tfockij 
Z Trockim Ludwig rozmawiał w ma- 1 

łyrn pokoiku małej willi, nad brzegiem 
morza Marmurowego. Jedynem uplęk- , 
szeniem pokoju była wielka ścienna ma
pa Azji. 

Trocki mówił bardzo wiele. A sądy 
jego były tak niezwykle trafne, że pi
sarz skrupulatnie je sobie notował. 

— Rosja jest na biednej drodze — 1 
mówił Trocki. — Niech pan nie przy- j 
puszcza, że dlatego, iż mnie tam niema. 
Mógłbym się wogóle nie urodzić, a re
wolucja w Rosji i tak byłaby rzeczą 

• przesądzoną. Nie chodzi o moją osobę. 
Ja się już nie liczę. Ale chodzi mi o to, 
że z wilka trwogą i rozpaczą spoglądam 
na unicestwienie w Rosji wielkiej idei. 
Twierdzę, że mog'i się znaleźć doskonali 
zastępcy mojej osoby. Są ludzie bardziej 
oc'e mnie zdolni realizować ideę komu
nistycznego państwa i rewolucji wszech
światowej, ale ci ludzie niestety nie są 

Ta klika, która rządzi obecnie 
Rosją sowiecką, prowadzi państwo ko
munistyczne do zagłady. Rzuca się jak 
ryba w matni, wywołując stopniowo nie
zadowolenie w całym kraju. Początkowo 
dmsi chłopa i daje zbyt wiele swobód ro-

Emanuel nie może zapomnieć, że to nie 
on wybrał Mussolinicgo, lecz ten sam 
sięgnął po władzę. 

Dyktator Vsnizelos 
Po królach nastąpiły rozmowy z d y k - ' ^ l S S ^ S ^ 3 ^ ' ^ & 9 ^ - X S S : ' N L T K K E R A A > E M P A S Z Ą A M U S 

szące sprzeciwów. 
Kemal Pasza mieszka samotnie z 

matką staruszką, która oślepła ze stra
chu przed następstwami „herezji" jej 
syna. Kemal dąży do demokracji i sam 
jest z przekonania demokratą, ale nie 
wyklucza to faktu, że jest on dyktato
rem. 

— Naród trzeba przyzwyczaić do 
wolności, trzeba nauczyć myśleć kate
goriami demokratycznemi, a później dać 
mu władzę do ręki. Wpierw siła, a póź
niej wolność. Eksperymentów przeciw
nych nie wolno robić, gdyż nie odniosą 
pożądanego skutku. 

W trakcie rozmowy. Kemal Pasza 
sięgnął do swego biurka, wydobył z szu
flady książkę Ludwiga „Syn Człowie
czy" i pokazał pisarzowi, że podkreślił 
jedną cytatę z książki: ,JQo nie ze mną, 
ten przeciw mnie". 

Kemal Pasza jest realistą do szpiku 
kości. Gdy rozmowa zeszła na tory kul
tury i sztuki. Ludwig wyraził żal, że Ke
mal tępi narodową muzykę turecką, tak 
piękną i pełną uczucia. Kemal odparł 

! natychmiast: 
I — Wiele czasu czekała muzyka euro
pejska na to, by stanąć na obecnej wy-

; żynie? 
— Około czterech wieków — odparł 

Ludwig. 
| — / pan chciałby, abyśmy również 
tak długo czekali? 

Ben to Muisolni 
Ghazi I Duce Człowiek bez fantazji 

i człowiek z fantazją. Taka różnica ist-

Syn wygnanego Kediwa egipskiego, 
Fuad, przez wiele lat tułał się po świe
cie, często bez pieniędzy, często odczu
wając niedostatek — aż szczęśliwy los 
utorował mu drogę do tronu. Najlepszą 
charakterystyką króla Fuada Jest jego 
oświadczenie, które złożył on na samym 
wstępie roznjowy z Emilem Ludwigiem. 

— Proszę wziąć pod uwagę, że w do
bie obecnej, królowie wybierani są nie 
z laski bożej, lecz z laski narodu. 

Zdaje się — dodaje przy tern Lu
dwig — że nie znajdzie się na świecie 
inny monarcha, który w rozmowie z cu
dzoziemcem I w dodatku pisarzem, zdo
byłby się na powiedzenie takiej szcze
rej prawdy. 

— Każdy powinien otrzymać to, co 
mu się należy — mówił dalej król Fuad. 
Anglicy mają oczywiście prawo do ka
nału Suezkiego, ale my mamy prawo 

>brony swego kraju. Oczywiście, nie 
możemy mieć jeszcze własnej, potężnej 
armji, przecież jest nas zaledwie 14 mil
ionów... Ja sam zresztą bardzo rzadko 
wkładam mundur wojskowy... 

I znów z niezwykłą w ustach monar
chy szczerością dodał: 

— Zauważyłem, że gdy jestem w 
mundurze, zupełnie inaczej myślę ł ro
zumuję, aniżeli wówczas, gdy jestem w 
ubraniu cywilnem. 

Nie mniej paradoksalne są sady kró
la o doradcach państwowych. Emil Lu
dwig wtrącił do rozmowy: 

— Niewątpliwie jest bardzo trudno 
dobierać sobie odpowiednich ministrów. 

— W naszym kraju są wybitne i tę
gie głowy — odparł król Fuad — trze
ba tylko umieć je znaleźć. A ja osobiś
cie uczyniłem już ministrami 50 ludzi, 
którzy dawniej nie zajmowali tak wy
sokich stanowisk na służbie państwowej. 

— A jaki procent z nich okazał się 
odpowiedni do piastowania tych stano
wisk? 

— Nie pamiętam — odnarł ze śmie
chem k r ó l — W każdym bądź razie moim 
zdaniem, ministrem nie może być bez
względnie moralny człowiek. Taki czło-

tatorami Europy. — Venizelosem, Troc 
kim, Kemalem Paszą I Mussolinim. I 

Z Venizelosem Emil Ludwig postawił 
sprawę bardzo jasno. | 

— Grecy tak długo znajdowali się W | 
niewoli u turków, że bardzo chętnie to-i 
lerują dyktaturę — rzekł pisarz na sa
mym wstępie rozmowy. 

Ale z dyktatorami nie wolno mówić 
0 dyktaturze, albowiem nikt z nich by
najmniej za dyktatora sie nie uważa. 
1 Venizelos natychmiast odparł: 

I — Pan oczywiście też przypuszcza, 
że ja jestem dyktatorem. Ale pan się 
myli. Mnie wybrała większość narodu. 
A oto wychodzące w Atenach pismo, 

jktóre już od czterech tygodni pisze, że 
hnnie należy zabić. Gdybym był dykta
torem, rozumie pan, że nie pozwoliłbym 
na to. Gdy wiatr zacznie dąć przeciwnie, 
wezmę kapelusz i pójdę sobie. Czy to 
jest dyktatura? 

Ale natychmiast po tern VenizeIos 
oświadczył pewnie, że skoro wybrany 
został wolą większości narodu, to wszy
stko powinno się podporządkować jego 
osobistej woli. 

— Przecież ja jestem wyrazicielem 
woli wiekszośoi. A większość rządzi. 

— W takim razie — odparł żartobli
wie Emil Ludwig — chętnie zgodziłbym 

chodzi opamiętanie i przestaje się dusić s o l inim. 
chłopów, a zabiera się do robotników, 
nie uzyskuje się napowrót zaufania wsi, 
a traci się robotników. 

— A więc co pan sądzi o przyszłości 
Rosji? — zadał pytanie Ludwig. 

I — Kto wie?... Być może. że znów 
\ujrzymy cara..- Czyż to niemożliwe, te 
zjawić się może nowy Denikln? 

Tego rodzaju prognostyki, nawet bol
szewicy typu Trockiego, stawiają nazbyt 
rzadko, by się nad niemi nie należało 
zastanowić. 

Mustafa Kemal Pasza 
Po drugiej stronie Marmurowego mo

rza, również w małej tureckiej willi w 
Angorze, Emil Ludwig przyjęty został 
przez dyktatora Turcji, Kemala Paszę. 

Kemalowi już niejednokrotnie propo
nowali sułtanat, a nawet kalifat, ale dyk
tator stoi niewzruszenie przy swych za
sadach. Ponieważ nieedyś, na audjencjl 
u sultana Mahometa V Ludwig usłyszał 
z ust monarchy słowo „Los", jako czyn
nik decydujący w życiu państwowem, 
zapytał on obecnego dyktatora, co o tern 
sądzi. 

— Los? — zapytał Kemal Pasza. — 
Rozwój wypadków wcale nie jest usta-

Czu pani juz wie, ie 
„ .MODA Ł Ą C Z E N I A koloru turkusowego' odzownem dokończeniem strofa na ulicę. Pąk 

z czarnym przechodzi powoli, bowiem zbyt w i e - , kwiatów zdobi zarówno kołnierz futra, |ak w y . 
cięcie a sukni. 

„ .DŁUGIE ŻAK IETY będą towarzyszyć ca
łym sukniom, ale leszcze częściej spódnicom i 

czarnych i bluzkom (kasakom). 
...BLUZKI od skromnych o kro|u angielskim, 

Emil Ludwig skierował rozmowę na 
, temat : niebezpieczeństwa faszyzmu dla 
pokoju powszechnego, 

i — Ludzie dostrzegają wojnę — od-
Iparł Mussolini — dopiero wówczas, gdy 
leje się krew. A czy teraz nie toczy się 
na świecie wojna, której wcale nie spo
wodował faszyzm? Najgorsza z wojen, 
bo wojna celna? Cały świat kupuje sa
mochody Forda, ponieważ są one naj
tańsze, a równocześnie wszyscy przekli
nają Amerykę. Faszyzm wcale nie dąży 
do wojny. Ja zauważyłem jedynie, że 
poczucie narodowe lest u nas bardzo sła
be i dlatego je podsycam w miarę moż
ności. 

Ludwig zaznaczył, że akcja Mussoli-
niego rozpoczęta była wyjątkowo, gdyż 
bez bitew. 

— Generałowie — odparł na to Mus
solini — są zawsze złymi działaczami 
politycznymi. Napoleon też robił niewy
baczalne błędy. 

I jakgdvby powtarzając słowa króla 
Fuada, dodał: 

— Pan widzi, że ja zawsze noszę 
ubranie cywilne. Tylko kilka razy do ro
ku wkładam mundur. A wówczas myślę 
zupełnie inaczej... 

Na pytanie Ludwiga, dlaczego obec
nie jest tak mało tdolnvch ludzi w poli-

jtyce światowej, Mussolini odparł 

le nadużywano tej kombinacji 
„ . P O M A R A Ń C Z O W Y I RÓŻOWY zastąpiły 

w kombinacji z czarnym turkusowy. 
- K O L O R O W E P A N T O F E L K I do 

sukien sę w dalszym ciągu en voguc. 
. . .KOLOROWE ŻAKIECIKI I okrycia do 'k tórych cała strotność ie iy w materjale (prze-

czarnych sukien znudziły się juz i lepiej, jeśli 
harmonizują z kolorem sukni, 

„ K O S T J U M Y będą noszone wiosną o każ
dej porze dnia. 

„ .KRÓTKIE Ż A K I E T Y przed południem, 
długie zaó po południu. 

. . .TWEEDY ze|dą na drugi plan, ustępując 
miejsca wełnom kratkowanym. Wszystkie krat
ki, poczynając od najdrobniejszych, pepitek, koń
cząc na największych kratach, będą bardzo w 
modzie. 

. . .KWIATY grają coraz większą rolę w mo
dzie. Goździk lub kameija w butonierce tą 

ważnie jest to orepe-satin, łub inny gruby poły
skliwy jedwab) do długich kasaków o wybitnie 
rosyjskim charakterze z aksamitu lub brokatu, 
będą urozmaiceniem wiosennej garderoby. 

„ .PEWIEN BARDZO P IĘKNY model wio-
składał się z spódniczki z czarnego crepc-

satin i krótkief bluzeczki z błękitnej i białej 
(na zmianę) bluzeczki, noszonej po wierzchu i 
przewiązanej czarnym zamszowym paskiem. 

„ .POZA K R A T K A M I będziemy nosiły duio 
GŁADKIEJ W E Ł N Y w kolorze granatowym i 
ciemno-zielonym. 

— Dlatego, że polityka •ìtala się borodziej skomplikowana i dlatrsro. że kapi-
'talizm pożarł wszystkie interesy poli
tyczne. Świat interesuje sie obecnie tyl-

. ko swojemi i cudzemi interesami pienięż-
\nemi. Gdzież iest ta epoka, trdy F.urona 
zachwycała sie mowami Piela czy Dis-
raełi. Jauresa czy Clemenceau? Ludzie 
współcześni prawą hardego usłyszeć, 
gdy przemawia przez radio, ale nikt już 
nie uczy się i nie anali vìe ich mów. 

— Być może. że będzie pan rządził 
,tak długo, jak Bismarck: 30 lat? — za-
• pytał Ludwig. 

. — Możliwe — odparł Mu^soMni. — 
1 Przynajmniej postanowiłem to sobie nie
złomnie. 

— A czy Włochy również przyjęły 
. takie postanowienie? 
I — Tak iest. Bezapelacyjnie... 

Kemal Pa«vn j>«'f ren''sta ^póćzy 
Emil Ludwig. Czy Mussolini l e - ' f ont?. 

[sta? B. Or. 
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Upadłość sp. akc. „Józef Richter" 
oraz oddalenie skargi incydentalne) Kestenbergów. 
W dniu wczorajszym sąd okręgowy w 

Łodzi, rozważał sprawę firmy „Zakłady 
Przemysłu Włókienniczego Józef Rich
ter Sp. A k c " . W marcu 19J0 r. wpłynę
ło podanie firmy Richter o udzielenie jej 
odroczenia wypłat. Bilans firmy zamy-
ki ł się sumą przeszło 12 i pół milionów 
złotych. W maju ly30 r. sąd udzielił fir
mie odroczenia wypłat na przeciąg 
trzech miesięcy, poczynając od dnia 6 
maja 1930 r. Nadzorcami firmy mianowa 
ni zostali adw. Alfred Eckersdorf, Leo-

Giełda pieniężno. 
Na dzisiejszem zebraniu giełdy waluto-

wo-dewizowej w Warszawie tendencja 
była nielednolita. Słabiej kształtowały 

sąd na dzień 20 marca 1930 r. sędzia ko- [ka 1927 r., sąd okręgowy, datę otwarcia" się dewizy na Amsterdam, Londyn, Zu-
misarzem zamianował s. h. Józefa Jabł- upadłości ,,Tow. Akc. Jakób Kcstcnberg' rych i Berlin. Zapotrzebowanie na dewi 
kowskiego, zaś kuratorem masy adw. j oznaczył na dzień 5. 2. 1927 r. Na tę de- zy było minimalne. Banknotami dolaro-

cyzi'ę wnieśli skargę incydentalną! Doro- ( wemi z braku zapotrzebowania — nie 
ta JEZAIJASZ i Henryk Kestenbergowie — obracano. Notowano; Tallin — 237.44, 
z żądaniem cofnięcia daty upadłości do Amsterdam — 358.12, Londyn — 4.3.35 i 

I jedna czwarta, New York — 8.918, Paryż 
motywów,\ — 34.98, Praga — 26 40 i jedna czwarta, 

Józefa Łaskiego i Leonarda Talera. 
• 

Dnia 5 lutego 1927 r. do sądu okręgo' 
wego w Łodzi, „Tow. Akc. Jakób Kes- 6. 5. 1925 r. 
tenberg" wniosło podanie o ogłoszenie ( Na mocy całego szeregu 

wmmmi mmżM?m m^atx^m 
danie firmy o przedłużenie odroczenia 
wypłat. 

Stan finmy dzięki odroczeniu wypłat 
znacznie się polepszył, jednak z natury 
rzeczy w ciągu trzech miesięcy przepro
wadzić calkowiteij sanacji było niemożli- 1 

wem. Sąd przedłożył Sp. Akc. Józef 
Richter termin odroczenia wypłat o 31 
miesiące do 6 listopada 1930 r. i wresz-' 
cie w dniu 14 listopada 19J0 r. przedłu
żono odroczenie wypłat na dalsze 3 mie 
siące. | 

W dniu 12 lutego r.b. wpłynęło poda
nie finny „Zakl. Przemysł. Włókien. Jó-1 
zei Richter Sp. Akc." (Ks. Skorupki 19) 
o ogłoszenie jej upadłości, gdyż, m :tno 
upływu termmów odroczenia wypłat 
firma nadal znajduje się w stanie niewy-. 
płacalności. I 

Bilans firmy sporządzony na dzień 31 
12. 30 r. przedstawia się następująco; 
Tereny, budynki i maszyny wraz z 
syljami — 7.4O2.3F0 zł 
zacyjny — 4.646.282, -
weksle — 37.910 — dłużnicy straty nie go 
wykazane przez biegłych oraz straty nad 
zorcze — przeszło 2 i pół milij. zł., towa
ry gotowe, surowce, przędza, barwniki, 
chemikalię, węgiel i inne mat. 1.116.261. 
— towary zJombardowane, wek*>'e deno 

4.74 
0.70 

czerwoniec — 5.15. 
AKCJE. Na rynku akcyjnym mocniej 

kształtowały się kursy akcyj bankowych 
<Jla pozostałych tendencja była słabsza. 
Naogół obroty były małe. Notowano: 
Bank Polski — 151 i jedna czwarta, Bank 
Handlowy — 108, Bank Zarobkowy 67 
i pół Siła i Światło — 72, Węgiel — 33 i 

W lutym ubiegłego roku sekretarka i polecił mu przyjść za parę dni po resż-' ! l z y C * w a . r t e ' ^ R " I 6 W
L ~ V > 6 Ł -

szpitala ewcngelickiego w Łodzi pani tę pien ędzy. • strowieckie — 49 i pół, Starachowice 12. 
Eugcnja Zerfas, wręczyła gońcowi, Ka-| Wagner zgłosił się poraź wtóry i o - ' PAPIERY PROCENTOWE. W gru-
rolowi Wagnerowi, 31 zł., by odnjósł je trzymał pieniądze. Po paru tygodniach P i e papierów procentowych zarówno 
p. Bolesławowi Jarkowskiemu. i dopiero zarząd szpitala ewcngelickiego państwowych jak i prywatnych kursy 

Zerfas po paru godzinach powróci do dowiedział s ę , iż wydalony goniec inka- Wy N A O F ł £ t r f f * ° e
n n

p r ? L N ^ ° N O Ż 

szpitala i oświadczył, że wpłacił pienią-, ̂ Z l S ^ ^ 1 ^ 1 SZ"?*, JgĘ ̂  

Niduzysla w szpifa'u ewangYickim 
Sąd skazał Wagnera na 6 miesięcy więzienia 

dze, na dowód czego przedstawił pokw]-
towanie. 

Zawiadomiono o powyższem wydział " " u " w " — p - » r — r^AT* tUńr-iu r»JR«A* V ŁII WJRUT.IAT ^ ,g p r o c k o n w e r s . — 49 i pót, 5 p r o c 

P n u ^ ł - A^A , ur, w * 'kolejowa — 44, 10 proc. kolejowa — 103 
Po kilku dniach wyszło jednak na \ J J ° L^l!!?6™ ° ^ U ' 7 P r ° c - l- ziemskie dolarowe - 76 i pół 

jaw. iż Wagner w rzeczyw stości nie 5a ft,™ *y,nM Poprowadzonego śle- 4 f p r o c . ziemskie - 5 . 8 proc. m. 
wpłacił tych pieniędzy i sfałszował pr l I ̂ W™^™ I S K ^ i ' WartzaSy 72 - 72 i jedna czwarta -

kapnął XJr^x^x Wfr$ W£$^imm^mi 
^ Wfó * odliczając^oczywiście 31 zł i » ł ^ * ^ ^ ~ * 

wskiegro. | 49 i pół 3-cia e m . -
Oskarżał prokurator Konorski. 
Wagner na sprawie przyznał się do 

winy. Tłumaczył się, iż pieniądze 
oddał matce, która umierała z głodu. 

Wobec przyznania się oskarżonego 

Nazajutrz Wagner udał się do firmy 
„Józef Richter" i zwrócił się do kasjera, 
Eugeniusza Radke, oświadczane mu, iż 
zarząd szpitala polecił mu za.nkasować 
607 zł. 

E • o n 

— 57. d o l a r ó w k a — 

48 i p ó ł . 

[EEIlllIlIillSIllIlIlIIllIil 

;-a°cWhunekr rt»t ? z y s k ó w ' - " ! 947 970—•1 R R a d k e w i c d z i a T ' i ż W a f f n e r p r a c u J e ' s a d k ó w nie badano, 
straly 91i^rLS^.-J^LV F %^¥S^6 ? ^ • ̂  Waguera na sześć mf«lg. 
przez biegłych — 751.494. — ObUgo — • za<Uie machinacje. Wręczył mu 360 zł. cy więzienia. as. 
250.000 — straty z powodu ni e nastąp i ¿1-

SUKCES SEN-

nia koniunktury — 310.734, zaś straty 
na fabrykacji — 252.213, — Ogółem bi
lans firmy zamyka się sumą 10.i44.163-35 
zł. (w stanie biernym figurują pożycie, 
jak: podatki i świadczenia owej, i wie
rzytelności nadzorowe za materiały —. 
528.542, — banki pod zastaw towarów i 
weksli — 359,419, — akcepty, wierzy
c i e l e i różni za akcepty deponowane 

Radfopro&risin. 
eira (tr z W - w r ) 21.30—22 00 I>tety (B-onkU 
wa Marwidówna . sopran i Lucia Oecl .owiczóv 
na . a4l). P ' zv fortepianie prof L. Urstein (Ir 
i W-wy ) . T ' 
wy|ł. dr W. 

P R O G R A M ROZGlOf tN I \ ÓDZK1EJ 
-POLSK IEGO RAD.IA" . 

N IEPZ IELA , 15 lutejjo 1931 r. 
Godz 1016-1145: Transmisja naboteń*twa 

z Katedry Poinańskiei. 11.58—1215: Sygnat CZA-
su z Wars*awy. heinał z W i e ł y Mariackiej w 
Krakowie, odczytanie programu dziennego i re-

APR.U" W A R S Z A W S K I E J 
bAC.IA D M A . 

Niebywałe powodzenie, jakie sobie zdobyta 
otwarta w ubiculym tygodniu w Warszawie Ka
wiarnia^- Dancing. Ogród Zimowy i Coctail-Har 
„Ad r i a ' 1 '— stalo się w obecnej chwili silnej d e < -
presji gospodarczej prawdziwa sensacja dnia. 

"Sukpes to bowiem zupełnie zasłużony.;., J»VKI 
JUŻ stwierdził w swem przemówieniu podczas" 
otwarcia „Adrj i ' ' p. wiceprezydent miasta, prof 
Ryszard Błędowski, sam fakt. iż w okresie tak 
c ie łk ie jUepres } ! powstaje nowe. odpowiadające 
najbardziej wyrafinowanym wymogom estetyki 

wa Marwidówna - sopran i l u c i . t^Mfl^ i wytworności. C " ^ 8 ' ' ^ ? " ' * ? ^ ' ! ^ 1 ? ™ ! ? ^ * 
rtepianie prof L. Hr S t e i n (tr r o w y w l « w e , dające źródto utnzym*rua d « e -

z W .wy j . 2200-22.15 Felieton pt. .Tan Napis'*. siatkom rodzin, zasluguie na zupełne M w a i i i e . 
dr W . Jasoelski (tr. z W-wV). ¿2 i S - * • Jeśłl teraz weźmiemy pod uwagę położeń e 

22.55 Utwory Karola Szymanowsicie^ w wvk Cafe -Adria w najbardziej centralnym punkcie 
Z. DRZTW 'tekiego ( forti (tr z W - w y ) . 
24.00 Komun ;katy: P A T meteor^ polic 
oraj: muzyka tan. z War&za/wy. 

22 3 5 -sport., 

PONIEDZIAŁEK, dnia 16-fio lutego 

Godz. 11.58-12.05: Sygnat czasu i hefnał 
irfro non 1 Wieży Mariackiej w Krakowie. 12 05—13.15: 

I troppo, b) Andunliro quaaf aJlegrjtlo. c ) Mollo Muzyka ^ p ^ gramofonowych z FVmy A Kling 

Warszawy, z wyjątkowa konsekwencja przemy 
ślana konstrukcja wnętrz, począwszy od elasty
cznej gumowej podłogi, a skończywszy na ra-
cjonaluein ukryciu wszystkich źródeł światła, 
stworzenie przy kawiarni dziennej pierwszego 
w Warszawie ogrodu zimowego pod oszklonym 
dachem, zapewnienie podziemnej, największej 
w Warszawie sali dancingowej stałej. Intensy
wnej przemiany powietrza, wprowad^enie naj
bardziej nowoczesnych efektów świetlnych, u-
trzymanie od pierwszej chwili wysokiego pozio-

Î R 4 f ) 9 R 7 z o b o w i ą z a n i a ' r ru l z inne i dłnrfł ' P^rluar teatrów' i kin.'12.15—14: Poranek syiri-
1 . 0 4 U . / 0 / , ZODOWTĄZANIA rodzinne 1 a tug j ^ f F j ! h W a r g z Wykonawcy: Ork Filh. 
przeoVoienne — 2.452.513 ri. WRESZCIE ^ D Y

7
R J Ozimióskicgo, M a m Blochówna 

kapitał zakładowy i zapasowy 4.712592 (»knypc'e). Emma Swbrańska (sopr j « l 1 L Ur-

ri. Sąd ZWAŻYWSZY WSZELKIE dane OGŁO - .s ten (akomp.). W programie miuyîu francuska 

sił u ? adłość f i ^ i e Zakłady W ł ó W e n n i - \ ^ * ^ ^ 9 J % * ' * AllLe* ™ 
CZE JÓZEF K i c l l t e r S p . A k C . . Itropoo. b) Anduntiro qua«i aJlegr.-TTO. c) Molto muzywa z p y l gromolonowych 

Chwilę Otwarcia upadłości oznaczył moderato e maestoso. 3. Śpiew 4. C. Saint- bori. Łódź, Pwtrkowsk* Nr. 1 « . 13.15—13.25; ... 
u p i i n i M i i n i « T T H r i l M a « M W M M M a M • • i i a i a i i M 1 Saens- Poemat svmf K o b w r j ł e k Omfalji • 5. Odczylacue programu dzteruug» 1 repertuaT tea- mu atrakcyj artystycznych — przy całej swej 

WWrrrmlWłlTrrrrrr?^ i p Chabrer Rapsodia Esoaoa" I 4 u 0 - 1520 trów i km 13.25-15.50 Przerwa 15.50—16.01: wytworności zachowanie ogólnie przyjętych, do c a ni r w v rvn u . iin TA*r» Przerwa 15 20—15 40 Muzyka t Warszawy, Lekcja jeżyka francuskiego z Warszawy. 16.10— stępnych cen. bez przymusu konsumeji wina w 
SZABLONY DO N A U K I T A M £ | . l

Q T a l a r a dla l i w d s W a r s z a w - 16.45: Program dla dzieci z Warszawy. 1. „ U l k * dancingu nocnym - jeśli wszystkie te względy 
U^ 8 " 1 ? , ł . " 3

T P i e r w . « e wydam* Joglądorwei ^^pr^*;"V. r ^ T ™ " d ~L i e c e , 0 . . w opracowa ,w Sz*m&h*ru" - felieton p Oslachiowiczówny. 
Mçlody Nauk, Tańca", opracowane, p r x « W.- ^ • P ^ ' . K k J e J zftfàoupJ Ossen- ' z . . .Dr i iw W." _ f e l i e t o n prd Sumińskiego. 

tolda L . ,piń S k,ego. ^ : . j ^ k i t ? 0 o, Xlov'w niewoU i na w lnoł t ; " 116.4517 15: Muzyka z ply* gramofonowych z W*r-
Oryg.naln.e pomyślany aposób notowania ™ ™ » ? | « P Ç ^ X p̂ Tô a tódzk, _ ko. Uzawy 17.15-17.40- .MaTaratwo polskie przed 

kroków Umecanycj. na ruchomym kraiku, wraz 6 W> J6XW 5 k r a y a l u J b b V . C I R N W M / , I M W - wygłosi dr. Edward Łopkowaki z 
królko i zwięźle U„ta. teoną tańca _ ^ , £lo-L6 40 Muzyka z płyt gràmof t Warszawy * Warszawy. 17 451845: Tranaraisia z Krako

ny poglnd na p.ocedurę wykonania poszczę, 1 } | ^ \ * ^ \ & 8
0 ^ M^dtr- kr-f wa. Muzyk i p o w r t a a W . 18.45-19.10. Rozmai-

i ludz i e 1 ' ' - , wygi prof. Leszczyński. 16 55-1715 19 10-19.25: Komunikat Izby Przemyeto-
Muzyka * płyt Ira mol z W-wy . 17.15—17 30 wo-Handlowei w Łodzi i odczytanie programu na 
„Wiadomcłci przyjemne i ootyteczne r W - w > . dzaeń następny. 19.25—19.40: Płyty gramofonowe 
17 40-19 00 Koncert Ork. Pol Państw pod dvr « Warszawy. 19.40—19.55: Prasowy dziennik 
Al Sielskiego W programie muzyka popuiarna radiowy : W i r w w r 20 -20JO: Pogadanka łnti-
(tr z W.wy l jo on 19 25 Rozmaitości, 19 25— zyçzna te Lwowa. „ 0 Dcbtiasyra — wygłosi dr. 

20 30—22 25: Opera ze studia, 
lia"' — E. Humperdincka. Wyko-

>cry W i n n , powiek*: 
19.50 P. R. o r ' z Adam JOoiiycki (dyrekcja) z 

icsny poglud na procedurę wykonania poszczc 
polnych ruchów. 

Szablony do nauki tańca ta. nteialw odzwłer. 
ciadlentem koleinych kroków tancerza lub dan-
c=nlci _ w tempie dowolnem, a sposób poelu-

^.wanie się wzorem HMI u c r n v y l n y i r>rzei-
rzysty. że wystarczy posw ęcić parę chwil na 
zapoana.nie się z mstrukcią, aby nierwlooznie - . 

1Z^U'ct ^ ° d t W ° r a y Ć ^ l i e ^ u ^ W L L U > h « T -ńg - f e l - Łobaczew s ka 

' ^ r f a r ^ l r wyszły, z druku az«b1on y do « « H l " ' ° " ^ ' ^ 2fS ' W* 
walca, SIOW-IOM i tango. W praygotowatt. :u no 

JETONU .WAIKA O NOWEGO CZLOWIEKA I WYGF P, I I'IAIIJOSIA — C. N 
Z. Dębicki (Ir. z W -WY). 19.40—19 15 Odczyta- n a w y : Artyici Opctry \V«r«zJ powi^Ioszona ork. ! Slil po<i>v. 

Warczą- ! karzy Warszawskich programu na dzeń następny 
. r 

|19-SO-30 00 K'vm. sportowy łódzki 

19.45 
m«Jnvch ta"ŃCŃW zbiór~ćwun*ń Komunikat .Z przed stu laty" (tr. z W - w y ) , ! w y . 22^5 -22.40: Felieton p. Gerarda Krauz* p t świecić tu swoje karnawałowe ..Ostatki'. 

we układy modnych Uńców. oraz zbiór ćwtozeń t r _ P _ „ ^ 2 b * 0 - 2 O 3 0 ! J « t r w Finląndf" (tr. t Waraz.). 22.4O-34.00i 1 Już w najbliższych dniach „Adr ja" otworzy 

sty-

weźmiemy pod uwagę, to niebywałe Dowodze
nie Cafe Adrji stanie się dla nas zupełnie zro
zumiałe. 

Dzięki wymienionym zaletom „Adr ja" stała 
się miejscem spotkań elity towarzyskiej stolicy. 
Zaciszna dotychczas ulica Moniuszki roi się ca-
łemi dniami od setek aut i pojazdów, a wszyst
kie sale ..Adrji" sa przez cała dobe wypełnione 
najbardziej doborowa publicznością Oceniając 
należycie walory artystyczne nowego lokalu, po 
stanowił. Syndykat Dziennikarzy Warszawskich, 
świadom wMkle j przylaźni, jaka żywi dla D r a -
sy współwłaściciel ł dyrektor ..Adrji". Franci
szek Moszkowicz. twórca popularnej ..Bagateli'* 
lwowskiej , co w serdecznych słowach podkre
ślił pod.-^as otwarcia Prezes Syndykatu Dzienni-

p. rod. Witold Oielżyńsk', 

choreograf c^nych <ita samouków 
Do nabycia w bsięga,rniach oraz w składach Słuchrwirko kabaretowe z Warszawy, ¿030 — Kcwiimikały: P A T . meteorologiczny poltcymy. swój naibterdziei intymny kącik — 
-umeentów muzycznycb. .21.30 Bajki Benedyku Hertz* przopUtane orkie sportowy orał muzyka taneczna z Warszawy l ^ o w a n y coctail - bar p. n. „Złoty In s t ru 

zac ezny, 
Bar" . . 

W3L 
Tró ka z wbinl. 4 bieg. głośnikiem 
1. B i e r z e z a g r a n i c ę b e z a n l e n y p o d 

c z a s d z i a ł a n i a s f a c i l l o k a l n e j . 
2. C z y s f y , w i e r n y o d b i ó r o d n a f n l ż -

s z y c h d o n a j w y ż s z y c h t o n ó w . 
Żądafcle demonstracji, a przekonacie się, że 
odbiornik NORA W 3 L da W a m więcej, aniżeli 

obiecujemy. 

NORA L24 
CZTEROBIEGUNOWY GŁOŚNIK 

ODDAJE CZYSTO MUZYKĘ 
i MOWĘ OD NAJNIŻSZYCH 
DO NAJWYŻSZYCH TONÓW 



Str IO: 15. ' ! 1931 

Echa turnieju krynickiego. 
Jliemtiy zgrząjt n> c z a s i e r o z d a n i a n a g r ó d ? . 

W Krynicy w czasie rozdania na- j niem o organizacj' turnieju i przylotowa 
gród zwycięsk m zespołom hokejowym niach zmieniła nagle front, twierdząc, że 
zaszedł bardzo niemiły incydent. Jak się' organizacja była fatalnie przeprowadzo-
okazało czesi mieli otrzymać jedynie że-[ na t, że czesi zostali bardzo poważnie 
tony, a druga drużyna w turnieju pocie-, pokrzywdzeni. Dla czechów wydaje s c 
szenia t. j . Anglja otrzymać miała ładny j bardzo niezrozumiałe, w jaki sposób mo-
puhar. Czes. czuli się ta decyzją pokrzyigli oni zająć trzecie miejsce w grupie 
wdzeni, lecz sytuację częściowo urato- europejskiej, za Polską, skoro pokonali 
wał dyr. Nowotarski, który obiecał ufun-Joni raz polaków 4:1 a drugi raz uzyskali 

Marymont Ł . K . S . 
W dniu dzisiejszym rozegrany zosta

nie na boisku LKS-u o godzinie 11-ej 
przed południem mecz hokejowy o wej
ście do klasy A między LKS-em a dru
żyną Marymontu z Warszawy. 

Obie drużyny wystąp ą w swych naj
silniejszych składach. Meczem kierować 
będzie p. Sachs t 

dować dla czechów puhar. Fakt powyż' 
szy wywarł na obecnych bardzo niemiłe 
wrażenie, tembardziej, że czesi czuli się 
już uprzednio pokrzywdzeni systemem 
rozgrywek i protesty swe głośno wyra
żali. Szkoda, że PZHL nie uniknął tego 
niemiłego zgrzytu. 

* 
Prasa czeska, która przed turniejem 

krynickim wyrażała się z wielkiem uzna 

Kadsmah w Zgierzu. 
W dniu dzisiejszym udaje się drużyna 

hokejowa Kadimahu do Zgierza celem 
rozegrania propagandowych zawodów 
hokejowych z nowoutworzoną drużyną 
gimnazjalną w Zgierzu. 

wynik nierozstrzygnięty 0:0. 

Wniosek śląskich piłkarzy 
na dzisiejsze walne zebranie (F.Z.&.Jl-n. 

Na dzis'ejsze walne zebranie PZPN-u 
w Warszawie wpłynęło cały szereg 
wniosków z poszczególnych okręgów pił 
karskich. Między innemi wpłynął rów
nież wniosek Górnośląskiego OZPN-u w 
sprawie udzielania zwolnień graczom 
odbywającym służbę wojskową. Jak wia 
domo okręg śląski stracił w ubiegłym 
roku znaczną ilość piłkarzy, którzy z ra-

Icji odbywania służby wojskowej przen e 

l -szy D ź w i ę k o w y Klno -Tcatr w Łodz i 

„ S P L E N D I D " 

śli do klubów śląskich bądź krakowskich 
Wniosek GOZPN-u domaga się, by pił
karze udający się do wojska otrzymywa 
li tymczasowe zwolnienie, które upraw
nia do gry w czas e służby jedynie w klu 
bach wojskowych. Po zakończeniu służ
by piłkarz wraca ponownie do swego 
klubu macierzystego, gdyż zwolnienie je 
go automatycznie się kończy. 

ZZZZZZ : Ni 45 

KRIYWICE 

Turniej hokejowy 
na stomie asgi'«*rsft<nn. 

Udział w nim wezmą dwie drużyny 
łódzkie i drużyna szkolna gimnazjum. 

| Koło sportowe gimnazjum państwo
wego im. Staszica w Zgierzu urządza w 
niedzielę dnia 15 lutego b. r. na stawę 
miejskim turniej hokejowy. 

Impreza ta wzbudzi zepewne welkle 
zainteresowanie wśród publiczności 

i zgierskiej — gdyż hokej dotychczas nie 
I jest tu znany. 

Ostatni* dnlf 
Parvi rozKaszy l świateł. Paryi z nocami bez snu. Wspa
niałe arcydzieło śpiewno dźwiękowe pro d u Hej i europejs lej 

„Pod dachami Paryża" 
Bulwarów 

POLI 1LLEI1 
w wykonaniu słynnego pieśniarza Bulwarów 

'itimi 
uroczej 

i i i N i m i i i i i i i i n i i i m i i i n i m i H i D i B n H B i i i i W N i i i i i Nadprogram: FLECK I FLECHIE. 

Początek w sob, niedz. i święta o g . 1 -ej w pot yh * O i O 
od 12 do 3 ceny miejsc 75 gr. I 1 zł., od 4-ej fcf • l j t i w« 

Największy opłymista świata, niezrównany pieśniarz • 

MAURICE 

CHEVALIER 
jako fabrykujący gumy do żucia w filmie 

ZA OCEANEM 
m i & w Dranif-XliilB już wkrótce 

Miejska GaJerja Sztuki 
•tot 

Pierwsza wystawa MftKa 
Instytutu Propagandy Sztuki. 

Ody nieboszczyk był jeszcze instytu- J 
cją — n e tyle może żywą, ile żyjącą - • 
pisaliśmy o nim dużo złego. Dlatego dziś 
wolno nam o galerii sztuki mówić tylko 
dobrze. Zamiast wyliczać jej grzechy, 
będziemy wyliczali jej zasługi. 

P erwszą zasługą byt fakt samego 
powstania galerji. Dzięki temu faktowj 
kwestja sztuki w Lodzi (i ewentualnie 
sztuki łódzkiej) stała się nagle aktualną 
a przybytek obrazów „ręcznie malowa
nych" zwłaszcza, gdy zainstalowano w 
nim pierwszy w mieście radioodbiornik 
i nieoglądane dawniej pisma artystycz
ne, stał się — stał się mów ąc stylem kro 
njkarskim — osią zainteresowań elity 
towarzyskiej naszego miasta. Gdy z cza
sem aparaty radjowe poczęły się mno-

na mieście, a nieoglądane pisma rze
dnąć w galerji, rzednąć poczęły również 
szereg zw edzających wystawę. Przez 
pewien czas był prawie każdy wernisaż 
tern w życiu elity czem jest conajmniej 
wielki steeple w Auteil w życiu „tout 
Parjs". To jest druga zasługa galerji. 
Trzeoią zasługą była różnorodność stra
wy artystycznej, jak ej dostarczała zgło
dniałej, a więc dobrze trawiącej Łodzi, 
"edne rzeczy podawała nam galerja za 
/jamo, drugie za plewy, nauczyliśmy 
sję cenić owe plewy w pojęciu galerji j 
/.nosić ze sto cyzmem widok napęcznia-
?ych pustką ziaren. 

Czwartą zasługa jest fakt, że galerja 
przestała istnieć i że na jej miejsce przy
szedł Instytut Propagandy Sztuki-

dzielni „Ład", grafikę stowarzyszenia 
„Ryt " i rzeźby Henryka Kuny. 

Prawie niesposób omówić prace 
wszystk ch członków spółdzielni „Ład" : 
jest tych prac bardzo wiele i są one ze 
względów zdobniczych rozmieszczone w 

najrozmaitszych punktach sal. Udało 
nam się stwierdzić tylko, że wszystkie te 

. materje o deseniach nie wzorowanych na 
Wystarczy uprzytomnić srble.że war , u d o w y c h s ą n e z W y k l e miłe dla oka. u-

szawiame zmienił od góry do dołu pa- t r z y m a n e w p i c k n y c n kolorach i że wy-
wjlon w parku Sienkiewicza i nazwali go r o b t a k j e , . ż d | e i ć 

az pałacem sztuki, by zdać sobie sprawę ! s j ę w k a ż d y m d o n w > w k t 0 r y m j e g t d ] 0 . 

ciażby szczypta dbałości o posiadanie z tego, co zostało dokonane. Wystarczy 
dalej wejść do „pałacu", by zamiast da
wnego chłodu ujęło z w edzającego miłe 
ciepło, by, zamiast atmosfery ciężkiego 
businessu na metry zamalnwanem płót
nem, odczuć (bądźmy na chwilę roman
tyczni) lekki powiew pietyzmu dla sztuki 

czegoś, co nie jest takie jak mają wszys 
cy i jak każe moda. 

Nie wspomn eliśmy jeszcze o pra
cach z zakresu ceramiki. Ten teren nie 
jest tak samo zagrożony modą i szablo-

I nem jak tamte. Widujemy w sklepach ta> 
umiłowań a piękna. 

Przeobrażenia galerji na pałac doko
nał prof. Karol Stryjeński z niezwykłem 
powodzeniem. Niema już „bogatych pla
fonów" — jest biały, obity płótnem su
fit; niema okien różnoszybnych — zasło-
nęte są zupełnie transparentami z luźno 
napiętem płótnem; niema jednego tunelu, 
są sale mniej więcej kwadratowe a da
wny „piec niepolewany" — kaloryfery— 
zostały schowane za szarem obiciem, 
które nadało całemu wnętrzu tonu inty
mności i przytulności. Wreszcie Instytut 
Propagandy Sztuki wystąpił z pierw-1 

pr z y t ł a c za j ą c ' r y c , n Przedewszystkiem swą malarsko-

nie stosunkowo szkła czeskie, albo ce
ramiki fabryczne o pięknych linjach i tiar 
mon Jnych kolorach. Ceramicy „Ładu" 
mają może mniej wdzięczne pole do pra
cy co tkacze, ale sieją dobry pos ew. 

Wystawa grafiki, w której uczestni
czy szereg niezwykle uzdolnionych arty
stów, jest — ściślej mówiąc — wystawą 
drzeworytów. Jedynie Wacław Borow-

iskl wystawa kilka litografji. 
Litografje Borowskiego w ujęciu, te* 

macie i w nastroju mocno przypominają 
iżaka, wyróżniają się śród pozostałych 

szym doborem prac, nie 
nas ilością eksponatów, co należy bez
względnie zapisać na jego dobro. A że e-
ksponaty posiadają wysoką wartość arty 
styczną, tedy wolno nam wiązać z pra
cami Instytutu na naszym terenie dużo 
jaknajlepszych nadziei. 

Pierwsza wystawa w parku Sienkie
wicza obejmuje tkaniny i ceramikę spót-

ścią. Bartlomiejczyk, p ęknie stylizujący 
swe kompozycje. Ostoja-Chrostowski, 
dający subtelne minjatury, Tadeusz Cle-
ślewski jun. I Podoski — to graficy na-
wskroś — Borowski zaś jest raczej ma
larzem, pracującym jakby przez przypa
dek nad litografiami. 

Gdy mowa o drzeworytach.nie spo
sób oprzeć s'ę sugcstji poszukiwania 
śród prac oglądanych pewnych remin-

scencji lub pokrewieństwa z japończy
kami. 

W tej dziedzinie wskazać musimy na 
dwie artystki: Gordowską i Konarską. 
Pierwsza hołduje japońskiej żmudnej, 
pracow tej technice i daje „Kota na ga
łęzi"! „Indyki" zupełnie w mistrzowskiej 
technice bliskie wzorom hiponu — druga 
nadaje swym pracom miękkich tonów j 
półtonów i tej subtelności i finezji w tra
ktowaniu tematu, jaka jest właściwa ja
pończykom. 

Z niezwykle pięknym drzeworytem 
barwnym („Stary Port" ) występuje — 
między innemi również wartościowemi 
pracami — p. Gardowska - Krasnodęb-
ska. 

Ciekawy jest Tadeusz Kulis ewicz, na 
którym znać wpływ mistrza Skoczyla
sa, i znać drogę jaką przebył zupełnie 

i indywidualny talent i niezależny świa-
i topogląd artysty od nauki do twórczości. 
Kulis ewicz jest jakby negatywem Sko
czylasa, oddaje twarze bez czysto grafi
cznych pociągnięć rylcem, traktując bia-

( Ią płaszczyznę jedynie lekkiemi plama-
| ml i zmiękczeniami. Ryc ny te są prze
ważnie treści figuralnej: biedny smutny 

.lud, wyziera z prac Kulisiewicza blado-
ścą twarzy, poradlonych ciężkim ży-

' wolem, a nie rylcem, jak to widzimy u 
Skoczylasa. 

| O dwuch wielkich mistrzach wspom
nimy tylko krótko. Władysław Skoczy
las — mistrz rylca i Henryk Kuna — 
mistrz dłuta wystawiają kilka swych 

,prac. Zwartość kompozycji, ład rytm, 
(Skoczylasa, obok jego techniki drzewo
rytowej jest w równym stopniu godna 
podziwu i najwyższego uznania co mięk
kość, ołynn^ść i niezwykły wyraz, -taki 
wydobywa z marmuru rzeźbiarz Polski 
— Kuna. (g) 
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9 6 0 0 wystawców 

1 6 0 0 grup towarowych 

z 24 krajów 

bicrre udział w 

W I O S E N N Y C H 
T A R G A C H LIPSKICH 1931 r. 
stano *łącv«'h dla kaz jego przekornego kupi a Je
dyną s p o s o b n o ś ć do odpowiedniego wyboru 
i ko r zys tnego zakupu . 

Początek Targów 1 Marca. 
Wszelkich łntorm tvi ud'iela 

PueJśtawiciel honoiowy 

LIPSKIEGO URZĘDU TARGOWEGO 
Włddysław GLAZER, War<z wa, Al. Jerozolimska 41, 

tel. 2^0-55. 

Dr* mcd. 

S . K a n t o r 
ipeciallsta chorób wenerycznych, skór ovch. włosów t rmwopl.-łowych Leczenie lampa kwarcowa i prom-enum' Rentgena PIOTRKOWSKA 144 ROU rWAMil I ICKIN 
Wencie Ełvan«ellcka 2. lelelnn 29-48 Przvimuie od *-2 t od 5—S w Ula pan oddzielna poczekalnia 

I K a s z e l 
chrypkę, zakatarzenia nosa 

gardła, oskrzeli i t. p. 
usuwała 

J I M . P i l i l i " 

R À T U 3 C I I 3 X U V t O i t t l E 
NdjslvDD v'\Mt światowe powagi lekarskie stwierdziły ze 
75 proc CHORÓB POWSTAJE Z POWODU OBSTRUKCJI. 

Chory Żołądek test filówną przyczyna pow«t<ini* n • '-"zmailszych 
chniob • zanu-c/yszcza kn-w j tworzy i\t\ przemianę niaterji 
SŁYNNE 00 /5 LAT W CAŁYM SwiEClE 
ZlOLA Z GÓR HARCU, D-RA LAUERA 
ta I* lo stwierdzili prol Berle Uniwersytetu Dr Martin. Dr Hoch-
flaetter t wielu innych wybitnych lekarzy tą idealnvm środkiem 
dla uzdrowienia Żołądka, usuwają obstrukcję Izalwardzen e) są 
dnbrvm środkiem przeczv4zcząi»cyn>, _4|Jil̂ iaÌ4 junici? organów ̂  
trawienia wzmacniała organizm i pobudzają apetyt. 

ZlOLA Z GÓR HARCU Dia LAUERA usuwają cierpienia wą
troby nerek kamieni Żółciowych, cierpienia bemotoidalne, reuma
tyzm i artrctyzm bóte głowy wyrzuty i liszaie 

ZlOLA Z GÓR HARCUDra LAUERA zostały nagrodzone na 
wystawach lekarskich naiwyzszcrni odznaczeniami i zlot medalami q 
w Baderne. Berlinie, Wieduu. Paryżu. LonJyme i wielu innych mia- g 
stach Jp 

Tysiące podziękowań otrzymał Dr LAUER od osób wyłączonych g 
Cena 1/2 pudetka zł I 50 podwójne pudełko zł 250. § 
Sonerai w aptekach i składach aptecznych O 
UW AG At Wystrzegać aia bezwartościowych nafladownlclw g 
Rcprez na Polskę: „PROTON". Warszawa, ul Św. Stanisława «'M 0 
OtXXXi/OOOOOOOOOa 

I N S T Y T U T P O L I T E M C Z i l Y 
66, Bou l eva rd Exeltnans, Par la (XVI-e ) 

(Wyższa Szkoła lechnlczna. prowadząca wykłady svat, korespodencyłnym) 

S E K C 3 A P O L S K A 
(3-cl rok istnienia) 

przy|rrru|e zapisy kandydatów na wydziały: 
I. r.LbkTMU'1 LCłłMCZNY Z. INŻYNIERSKO - BUDOWLANY 

(kursy- Montera, leclimka i Inżyniera (kursy: leclinika 1 Inżyniera • Hu 
Elektryka) dowlancgo. 

Po ukończeniu Instytutu wydaje sle odpowiednie dipiomy. 
Studenci ostatmeiio kursu ln>tMutu PulitccInticzncKO. pragnący otrzymać 

dyplom uniwersuecki. sa przyjmowani na ostatni kurs Instytutu technicz
nego przv Uniwersuecie Iruncuskim. Programy i warunki przyjęcia wysyła 
sie na zadanie bezpłatnie. 

1NSIYTUT DE IIEAUTE ANNA KVUhL, Ceglclnlana 19. m. 8. (elei. 164-92. Godziny przviec dla Dan I panów 
od 10-8 Pielęgnacja akrtrv • włosów. Spe cjalne masaże rwarzv | ciała Masaże odtłuszczające Usuwanie zmarszczek-brodawek, piegów wągrów | Innych defektów cery Usuwanie włosóu elektroliza. r lektroloranła (Arsoti w al tziilvanorodvzaclal- Kwarc Solm. He-lioterapla. Farbowanie «>losów. Specjalne maski upiększające na bala 

•1 Piotrkowska 24 I! 

tlowa Wypożyczalnia Kslażeh 
poleca wszystkie ostatnie no- O <il wosci Prenumeratą miesięczna U tl 

zatwierdź przez M. S. W. re. 134** 
do nabvua w APTECE 

Dra farm. R. RemUielińskiego 
w Ł o d z i , ul. A n d r z e j a 2 8 , 

lei. 149-91 
C E N A ZŁ . 2 — 

• i 
DOKTÓR 

H. WałH0ivys<Hf 
"ZZT wmm «r. 35 

telefon 216-90 
Spec|a l l a ta c h o r ó b sk&rnych 

I w e n e r y c z n y c h . E l e k t r o t e r a p j a 
L e c z e n i e lampa, k w a r c o w a , . 

Przy mu e od fi. 8 - 2 przed p. • od 5 • 9 
wmedziele i święta od tfodz, 9—1 
Dla pań od cielna poczekalnia 

Gabinet kosmetyki 
leczniczej I t oa l e towe j 

S. S Z W A L B E 
Absolwentka wydz. lekarsk, 

Un. Odeskietfo 
Zielona Na 17 

ta l . 1 2 7 - 0 9 
U s u w a n i e wszelkich defek* 
tÓW c e ry Usuwane bezpowrotne 
i bez śladów szpecących włosów, 

PrzylWs 10—2 i 4 - 8 1 
Doktór Klinger 

S p e c . chor . w e n e r y c z n y c h , 
s k ó r n y c h I w ł o s ó w . 

AndrZttlO 2. Tel. 132-28 
Przyimuie od 9—11 i 5 — 8. 

w niedziele i święta nd 10—12 
Od 1- 2 w Lecznicy. Piotrkowska 62 

Dr. med . 

H . L u b i c z 
spec j a l i s t a c h o r ó b s k ó r n y c h , w e 
ne rycznych I m o c z o p l c l o w y c h 

Cegielniana Na 43 
telefon 141-32. 

Przvlsiult od t. 8—10. I.' —2.5—1 w. 
niedziele i święlaod 9-1 Dla paś od 

dzielna pocze «alnia. 

Duże I słoneczne 
MIESZKANIA 

do wynajęcia, w nowym domu. składa jące sie z 2 pok. z kuchnią, pokój z kn chnią wraz z wszelkieml wygodami. Inform. przy ul. Gazowej itr. B. (do Jazd tramw. 3. l-szy przystanę*-' za starym ew. cmuuUrzcmJ. 

Gabinety Kosmetyki Lekarskie] 
U-ra mcd. MARJI LKWINSONO-

WKJ Cegielniami 6, lelel. 143-M. Godziny przyleć dla pań i panów 
10-2 i 4-8. Czvnne sa nastepulace działy: 1. chor skóry I włosów 

2 lieaute 
3 Kurucyl odmładzających 4 Masażu (ogólny i częściowy i 5. Epilasji (electroeoasulacja elektroliza) 
6. Klektroterapll (djatermja. d Arsonvallzacja fakanofara dvzacja). 
7. Uelioterapjl (Roentgen, kwarc soliuz. kąpiele swictinel 
8. Chirurgii estetyczne) (blizny żylaki, zniekształcenia, nowo. twory I t p.) 

pod kierunkiem CHIRURGA 
U-ra Z. I E W I N S O N A ordynującego codz. od godz. 1—4 

DR. MED. 

na I numer hipoteki po Tow Kredyto-
wem. celem splaccnh wierzycieli, pro 
cent zagwarantowany wekslami ko-
tnornlanemi z góry za rok. 

Oferty sub ..Korzystna Lokata" do 
adm. pisma. 

N. R O Ż E N 
S T O M A T O L O G 

choroby szczek, dziąseł, podniebienia, 
jeżyka itd, regulacja zębów, Roentge-

nodjagnostyka. 
Andrzea7. Tel.218-57. 

Oodz. przyj, od 3—7. 

Oyomaltyna — to bogaty w wi
ar' tarniny wyetąg z samych pro- ' 

duktów naturalnych: świeżych 
jaj. mleka, słodu i kakao, W 

Filiżanka Q v o r n a ! l y n y daje zdrowie, Cpcr* 
gje i ochotę do pracy na cały dzień. 

Próby wysyła bezpłatnie: 
F a b r y k a c h e m i c z n o - f a r m a c e u t y c z n a 

Dr. A. W A N D E R , S p ó ł k a A k c y j n a 
K R A K Ó W . 

Or. 3 . K a h a i t c 

P o k ó l 
b. duły do wynajęcia dla dwuch osób małżeństwa z usługą, może być z u-trzymaniem. Od zaraz. Cena przystęp-1 
ua. 2eroaiskiejto 18. n. ¿6. ^ J 

chorrSy wewpętfre. «erra 
R a d w a ń s k a 4, teleł. 187 *27 . 

Przyjmu e ud 5—7. 

OCZYSZCZAJCIE • 
struny g ł o s o w o . 

WZMACNItJCIE 
głos 

za pomocą 
P A S T I L L E ? 

V À L D A , 
sprzadswijiych wĵączalt » pu.Wk.iih S nazwą 
VALDA. 

We wszystkich aptekach i 
aktedach aptcc/.uych. 

Baczność, Łodzianki! 
Znana nauczycielka naucza kroju no

woczesnego szycia, modclizowunia nai 
nowszvch modeli systemem paryskim 
i naucza również bielizniarotwa nir 
skieuo. damskiego i pościelowego s.i 
stemem szkól wiedeńskich, teoretycz
nie i praktycznie na materjałdJi w 
Uizeciagu jednego miesiąca za 51) Zl 

Po ukończeniu kursów kroju ka$d 
z pań otrzymuje darmo 2 miesin. 
praktyki. Za nauczenie daje pełna 
gwarancje. 

U W A G A : Jednocześnie otworzyłam 
wielka pracownie sukien i d/iału ubio 
i ów dziecinnych, najnowtae modele : 
iasony Za solidne i prędkie wykonanie 
gwarantuję, 

P. ORVNHLATOWA 
Żeromskiego 9. pr. ofic. I p Zapisy od 

9—3 1 od 4—7-ej 

UWAGA! Tanio na raty' 
P a ń s t w o w i U r z ę d n i c y • czkll I 

N a s z e ś c i o m i e s i ę c z n e s p ł a t y 
Obuwie, f i ranki , kapy. wełniane 

i bawełniane towary, bieliznę męską 
damską, kołdry, chodniki, .dywany, lor 
by. parasolki, hiate towary i t<alnn'erv'ne 

poleca firma „ K R E D Y T " 
N a w r o t 18, I p, 

Ukazało sle Wydaw. Kosmos 

B e t t ć - R a d j o 
wl. Jerzy Bettó 

Piotrkowska 81. teL 164-89. 
Sprzedaż aparatów 1 artykułów 

radjotechmczn\ cli. 
Modernizacja I elektryfikacja sta

rych odbiorników. — Warsztaty repe-
racyjne na mieiscu. 

Lądowanie akumulatorów s bez-
platna dostawa do domu 

^liłBliE bf\HI^RJWAI1£ 
n o w o c z e s n e 

P o k ó j syp ia lny . • • 6 8 0 z ł . 
„ p a n i e ń s k i . . . 3 4 0 z ł . 

U r z ą d z e n i a kuchni . . 198 z ł . 
K o r y t a r z 118 z ł . 
Wielki wybór u r z ą d z e ń kuchennych 

W y t w ó r n i a B-CI K O E R P E L , 
P i o t r k o w s k a 114, w podwórzu 

Mapa Europy! Mieszkanie 
w sześciu kolorach w rozmiarze 60X80 a i a s s a a a s a a i B a B a B B a s a i 
cm. Cena 2 zl. Uo nabycia we wszy- 4-ro pokojowe, frontowe, w śródmle-

stklch księgarniach. ściu poszukiwane natychmiast. 
. mu, . . i — r- - - - L a I , Oierty pod „700-' do -Republiki". 
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Gorąca woda wprost z kranu irai . N E O T H E R M 
Niezawodny aparat do otrzymywania gorącej wody wprost z kranu. Niezbędny w każdem gospod TStwie domowern, 

dla pp. lekarzy, chemików, f ryz jerów I ł. p. tĄin ma ne zużycie piądu do 400 wat. Cena zł. 55. 

f Ł R A D I O - A U D I O N , T r a u i E i e W - ^ 

Nr. 45 

Zawiadomienie. 
Wobec naszego uniezależnienia od Syndykatu 

Przemysłu Naftowego z dn. dz is ie jszym n. sza 

STACJA BENZYNOWA 
przy A l . Kościuszki Ns 64 

antliie benzynę lalinmraa lekka po cenie 

95 ofoszY za H f t r 
jednocześnie polecamy oleje samochodowe i smary 
tak krajowe jak > zagraniczne 

z rabatem 15 proc. 
Stacja benzynowa jest czynna przez całą dobę. 
Na żądanie bz. Odbiorców dostarczamy do garaży 

Z powalaniem 

STACJA BENZYNOWA JENZOHIN" 
A l . K o ś c i u s z k i 6 4 'ród Zamenhofa) 

te le f . 2 0 6 - 5 7 

{NADZWYCZAJNA OKAZJA! 
¡Ná Z a w a d z k i e j 4 8 , (ront. I piętro, 
m. 29. tam. gdzie znana nauczycielka 
naucza kroju i szycia została utworzona 
wielka pracownia sukien. Najnowsze 
mode e I fasony tylko od 10 — 2 5 zł. 
Suknie wykonuią apecialutki Z Pary' 

li ża co miesiąc świeże parvskie żurnalc-
| Spieszie póki czaa, F. Grynblaiowa. 

Żeromskiego 9. 

L o k a j | 
p a ń s k i 

nieżonaty, posiadający dobre Idcctwa, może sie zgłosić. 
Wiadomość: Gdańska 47. 

świa-

C H E R Y i 
MDTTKO.OOZFCUOW njNSTA.CLIUSID NAJSV?UT€C?ZNl€J KONUPWUJZi Zfcfjy 

a — f s s s s s s e s s s s s o s s s s s s s s a s o s s s s a s s s e c « 

! 

8_|Najlai1sze£rMo 
Największy W y b ó r 
lijA . ł n n i - l l l m ę s k i e , d a m s k i e na o b r a n i a I p a l t a w y r o -
l a l fi PM di U b 6 w B i e l sk i ch i T o m a s z o w s k i c h , p o c e -
1 l l i lu l ju l j nach na jn i ż s zych p o s i a d a f i r m a 

B. I. MAROKO, Mit 
8 ISOWOM.EJSKA 8 

(w podwórzu, 1-sze piętro) — telefon 152- 77. 

PP. Krawcom wydaje się kolekcje 

I Do akt Nr 1094/1930 f. 
OGŁOSZENIE. Do akt Nr. 215 i 216 1931 r. 

OÜI.OSZLN1L. 
Komornik S a du Powiatowego w Ło-

zamieszkały w 

O G Ł O S Z E N I E 
Sąd okręgowy w Łodzi w Wydziale Handlo

wym wyrokiem zaocznym w dniu 6 Lutego 1931 r. 
postanowił: 1) ogłosić upadłość handlującemu 
Chi łowi-Majerowi Korcowa (ul. Piotrkowska 31); 
2) chwilę otwarcia upadłości oznaczyć tymcza
sowo na dzień 24 marca 1930 r.j 3) zamianować 
Sędzią Komisarzom Sędziego Handlowego Kle
mensa Poznańskiego; 4) zamianować Kuratorem 
upadłości adwokata Ignacego - Stefana Brzeziń
skiego; 5) oddać upadłego pod dozór policji; 
6) naikarać opieczętowanie kantoru, składów, ka
sy, zbioru dokumentów, ruchomości i rzeczy upa
dłego, gdziekolwiek się one znajdują. 

Za zgodność: 
Kurator Masy Upadł osa 

STEFAN BRZEZ1NSKŁ 
adwokat. 

Łódź, Nowo-Targowa 9, tel 109-14 

Na mocy *rt. 459 476 i następnych K. H. 
wzywam wierzycieli powyższej upadłości, aby 
w dniu 21 lutego 1931 r. o godz nie 13-ej stawili 
się do kancelarii Wydziału Handlowego Sądu 
Okręgowego w Łodzi przy pl. Dąbrowskiego 5, 
pokój Nr. 15, osobiście lub przez pełnomocni
ków Z dowodami stwierdzającemi ich wierzytel 
ności, w celu wysłuchania sprawozdania Kurato
ra masy upadłości i wyboru kandydatów na syn
dyków tymczasowych. 

Sędzia KONRTSARZ: 
KLEMENS POZNAŃSKI 

Sędzia Handlowy. 

Ś L E D Z I E 
Różnego gatunku po nailańszych cenach 

i na najdogodniejszych warunkach 
Pole. a firma 

E K S I M , Łódź, 
Piłsudskiego 32, tel. 190-39. 

P O D Z I Ę K O W A N I E 
dla d-ra Aleksandra Fryszmann w Warszawie. 

Mając rak temu w Berlinie operację, z po
wodu powtórzeni* się choroby, zostałem opero
wany w klinice d-ra Aleksandra Fryszmana w 
Warszawii* 

Za nadzwyczaj staranną 1 udaną operację 
składam tą drogą Szanownemu D-rowi Aleksan
drowi Fryszmamowi najserdeczniejsze podzięko
wanie, życząc Mu dalszej szczęśliwej pracy dla 
dobra i zdrowia ludzkości 

Szanownemu Panu D-rowi Landowskiemu za 
troskliwą a ojcowską opiekę—serdeczne Bóg 
zapłać! 

EMANUEL SZEPS, 
Łódź, Nowo-Cegiekuaoa Nr, 29. 

t*. S. Za rytuailnoBć kuchni w klinice — mo-

D r . m e d . 

ftieiuiatsk 
powrócił 

s - I . 
r ó b »łr<i>rnvci> 

Do akt Nr. 39 1931 r. 
m OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło-
az\, Jan Rzymowskl. zamieszkały w 
Łodzi przy ul. Sienkiewicza Nr. 67. dzi. Kazimierz Suzin. 

t na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza. Łodzi przv tri. Mielczarskiego Nr. 14. 
i ze w dniu 25 lutego 1931 r. od godz. na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, • 10 rano w Łodzi przy ul. 6-go Sierpnia że w dniu 27 lutego 1931 r. od godz. 

Nr. 14. odbędzie sie sprzedaż z prze-
i o ,arKy Publicznego ruchomości, należą- • 

cych do Aleksandra Wasll jcwa i skla- targu publicznego ruchomości, należą . - r — ~ . . . , . M „ „ „ 

10 RANO w 1' PRZY UL. MIEDZIANEJ 
NR. 22. ODBĘDZIE SIE SPRZEDAŻ Z PRZE-

Komornik Sadu Powiatowego w Ło
dzi, JÓZEF TOMASZE W SKl, zamie
szkały w Łodzi przy ulicy Zachodniej 
Nr 36, na zasadzie art. IOjJ U. P C. 
ogłasza, że w dniu 26 luLgo 1931 r. 
od godz. 10 rano w Łodzi przy ulicy. 
Piotrkowskiej Nr 113 j . i i " d • :.• się 
sprzedaż z przetargu publ.cznego ru-

nomości, należących do Stanisława 

I Przyi ni je id 8—11. 
od 5—9. w rie ze-
• i świcla o i 9 - 1 
Oddzielna • ocze-
k. 1 iin dla pań. 

Dr . m e d . 

Dó akt Nr. 154 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło
dzi, Jan Rzymowskl. zamieszkały w 
Łodzi przy ul. Sienkiewicza Nr. 67. 
na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza 
że w dniu 25 lutego 1931 r. 

Do akt Nr. 244 i 239 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło-
, dzi, Kazimierz Suzin, zamieszkały w ^ a { y " v "Eod ' z rVrzV 'u l i cy " Zachodniej 

od godz . ' Łodz i przy ul. Mielczai skiego Nr. 14. N ^ zasadzie art. 103.) U. P C. 
s f\ irt t i Tl f Anin r • . 

Do akt Nr. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik S¡'du Powiatowego w Ło 

dzi. JÓZEF TOMASZEWSKI , zamie

10 rano w Łodzi przy ul. Wólczańskie] na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, i e w dniu 27'lutego ¿931 r". 
. . . . . . . . _ __. yr I . , » . , . , « I f i l i r e\A nnrtv *ł .  . . _ 

specialista chorób 
skórnych, wenerycz 

Nr. 37. odbędzie sie sprzedaż z przetar że w dniu 27 lutego 1931 r od godz. ^ i o d z 1 0 r a m o w Ł o d z i - u l Z a _ 
ennofa Ni 1 odbędzie się sprzedaż 

z przetargu publicznego ruchomości, 

wych 
¡ P i o t r k o w s k a 7 0 

(ród Traugutta) 
TeL 181-83 

Przvimuie od 8.30 
do 10.30 rano. od 1 
do 2.30 pp.. od 6 

gu publicznego, ruchomości, nalaia- 10 ,rano, w Łodzi przy ul. Kilińskiego 
ćych do Izaaka Terapia I składających i W.Hzt: 'ttdbedżt* strspWcrJft ł^ttt- \ 
sie z mebli, oszacowanych na sume, targu ' 'cy 

składających sic z mebli, oszacowa 
nych i moczopłeio ¿ « a ^ ^ r . 

Komorniki J. R Z Y M O W S K I 

RGU-PUBLICZNEGO RUCHPMOŚCF. NALEŻĄ- B a f e i ą c y c ^ do Wiktora Łuczaka I 
/ch DO SZLAMY PARZENCZEWSKLCGO I S K | A D A J ' y c h s k ; z d w u c h dywanów, 

nych na sume zl. 640. 
Łódź. dnia 14 lutego 1931 r. 

Komornik! K. SUZIN. 

•oszacowanych na 6umę Zł 560 
Łódź dnia 13 lutego 19)1 r. 

Komornik: TOMASZEWSKI . 
Do akl Nr. 150 1931 r. 

OGł OP7EME. 
Komornik Sadu Powiatowego w Ło- Do akt Nr. 2105 1930 r. 

dzi. Jan Rzymowskl. zamieszka»y w | OGŁOSZENIE, do 8.30 w., w n i e - Ł o d z i »™ «>• ,^nlfJc^ic?.a Nr
f- 6 7 ' A ^T,° r,n'k la,d

L
u Powiatowego w Ł o - . A n „ ^ Ł 0 ' 1 ^ ^ ' ^ ' ^ 

dzielę , święta o d n a z a " d f i e " r t ; \ m VaJ?. C. ogłasza, dz. Stefan Ząjkowskl. zamieszkały w H ' ' 1 ^ . l « | 
10-1— i . Oddzielna r

w
n

d n i u PJ*™ 1 9 3 1 . 1°^- Jfe
d,z' f™ t J r™K$ K ^ J L - « » »1™ ^ o ^ L c ^ ^ Ą ą J 

poczekalnia dla oań 2,;.an° w
B ^ z L p / l y ^. *m$k™', f s a d z ' e .art," \°® U , P ; C-, °/ , a s z a ' -azi z zspaz^di » » a.zpaopo 6 im iocJ 

Lamp. kwarcowa ^kiej Nr. 83 1 Piotrkowskie Nr. 59. że w dniu 25 lutego 1931 r._pd godz. .,„ Ld , z P o q « Wm 0 l *P* P 
£ odbędzie sle sprzedaż z przetargu pu- 10 rano w Łodzi przy ul. Piotrków- { " J i • r * , " ' J f 

D p Wicznego ruchomości, należących do ' sk l e j 104. odbędzie sie sprzedaż z J
n

1 ^ ' * » » cJi : ' M o ł c I a v e l Markusa Szulema. Chaskla przetargu publicznego ruchomości, na- m AzTd .rooT * ° A i M z « s » a 
F e l i K S Pessy i Borucha Warchlwkcrów I skla J leżących do firmy ..A. Goldberg" I ™Vn£* * " D TOcTm 

dających sie z mebli. oszacowanvcn' składających sie z 10 tkackich war- * 
oszacowanych na 

RASIAIONTD innuomô i 
' i IC6I o?¿¡n\ i up ' z p o T 

'SlE'S IZ auins bu ijdAucmod'B'ZSO 

z menu, oszacowanycn 
na sume zl. 2370+1720+ 23.30+1080. 

Łódź. dnia 20 stycznia 1931 r. 
Komornik'- .!. R Z Y M O W S K I . 

Andrzeja 11 
TELEFON 137-43 

C n o r o b y s k ó r n e 

Do akt Nr. 3134 1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu, Powiatowego w 
dzi. Jan Rzymowskl. zamieszkały w 

i r^AjftJl«». Ł « d z i Przy ul. Sienkiewicza Nr. 67. 
M A, P • f "a zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza. 
*QI . p " v l ą f ' że w dniu 24 lutego 1931 r. od godz. 
/."Ti r a n o » r ano w Łodzi przy ul. Piotrkowskiej 
ł 5 - 7 „ p o poL N r 4 7 o d b e d z i e sie sprzedaż z prze-

targu publicznego ruchomości, należą-
Dr . m e d . cych do firmy „Ludwik Fiszer" i skla 

dających sie z pianina, oszacowanego 
1 na sume zł. 1000. 

Łódź. dnia 5 lutew 1931 r. 
powróc i ł I Komorniki J. R Z Y M O W S K I . 

D * , e ' n " 9 I Do akt~Nr. 1587 1930*^7 «*• 1 2 8 ' 9 8 I OGŁOSZENIE. 
Specjalista chorób Komornik Sadu Powiatowego w Ło-

akórnych, dzi. Kazimierz Suzin, zamieszkały w uintinriirTilurh Łodzi przy tri. Mlelczarskiego Nr. 14, 
WKUBL JULLJLU na zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza, 

moczopiciowych. że w dniu 24 lutego 1931 r. od godz 

i u r . m o a . 

Różaner 

sztatów szerokich, 
sume zl. 2500. 

Łódź. dnia 11 lutego 1931 r. 
Komorniki S. ZA. IKOWSKI. 

- c j M oJlaMOłeiJWOd npfeS >1'UJOIUO^[ "aiŃazsoioo 
•i (haM\zi j n »nB °a 

Do akt Nr. 145 1931 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik S a du P o w l a t o w e w w Ło
dzi. Stełan Zalkowskl. zamieszkały w 
Łodzi przy ulicy Traugutta Nr. 10, na 

Do akt Nr. 203/1931 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło
dzi, BRONISŁAW PINGIEI.SKI za
mieszkały w Łodzi przy ul. Południo
wej Nr. 20, na zasadzie art. 10X1 U 

zasadzie art. 1030 U. P. C. ogłasza. P.C. ogłasza, że w d. 26 lutego 1931 r. 
Że W dniu 26 lutego 1931 r. od godz. od godz. 10 rano w Łodzi przy ulicy 
10 rano w Łodzi przy ul. Juljusza 9/11 Ewangelickiej Nr. 5 odbędzie się 
odbędzie sie sprzedaż z przetargu pu- sprzedaż z przetargu pubłeznego rp-
Mlcznego ruchomości, należących do chomości należących do Hugona Strci. 
firmy „August Zjelke" i składających bacha i składających się z auta oso-
si« z kasy ogniotrwałej, maszyny do bowego marki „Dodge' ', oszacowa-
plsanla 1 50 metrów desek sosnowych.I nych na sumę Zł 2000. 
oszacowanych na sume zł. 8.870. I' Łódź, dn. 7 lutego 1931 r 

Łódź. dnia 5 lutego 1931 r. Komornik; P lNGIELSKl 1 
Komornik: S. ZA.IKOWSKI. 

Przyim. od 8-10 i 5-8 10 rano w Łodzi przy ul. Nawrot Nr. 
je ismaniel ' Ml E l e k t r o t e r a p j e . 13. odbędzie sie .sprzedaż z przetargu 

• ^ ^ a a S S f S S i t a S S S t S * * f t » » r t t ł t t t t ł » 4 > * * * 1 Oddzielna poczekał- publicznego 

Poszukiwani są 

akwizytorzy 
bez różnicy x jakiej branży, na m. Łód l i Woje
wództwo, którzy pragną zarobić do Zł. 1000 mie

NIA DLA PAN. 
ruchomości, należących 

do Leonji l Maksymiliana Sztajnber-
gów I składających sle z pianina firmy 
„Blitzner'*. oszacowanego na sumę zło 
tych 1185. 

Łódź. dola 14 lutego 1931 r. 
Komorniki K. SUZIN. 

siecznie. Pożądani są reflektaaci z każdego mia
sta i wsi. — Naileży składać oferty lub zgłaszać 
się osobiście u W. Mandelbauma, Cegicl^iana 

" . m i < , . , M M , M , t t o l ! M
n n S ^ 

r o w e do <zklenia dachów 
oraz szklenie budowli J. Bleliiaii °l?™.o\4 

UWAGA: Szkło ins iekt we w wielKim wyborze. 
Okna inkspeklowe = = = = = Ceny konkurencyjne 

\;J":' i Z a K ł O 

b. LEKARZ SZPITALA 
ŚW, ŁAZARZA W WAR

SZAWIE 
Chor . s k ó r n e I 

w e n e r y c z n e 
PRZYJMUJE OD 7-9 W 
W NIEDZIELĘ I ŚWIĘTA 

OD 10—1 PO POŁ. 1 

ul. Z a m e n h o f a 6 

Dr. 

Choroby skórne 
i wcn« ' yczne. 

NAWROT 7 
telef. 128-07 

Przyimuie od 10-12 
i od 6-7 

lekarz - dentysta 

PiotrkowsKa51 
tel. 121—23 

Godziny przyjęć 
od 4—7 wieczór. 

Do akt Nr. 2081/1930 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sadu Powiatowego w Ło 
dzi, JÓZEF T O M A S Z E W S K I zamie
szkały w Łodzi przy ulicy 'Zachodni; 
Nr 36, n* zasadzie ait. 1030 U. P. C. 
ogłasza, ż* W dniu 26 lut i lo 1931 r. 
od godz 10 rano w Łodzi przy ul. Za-
kątnej Nr. 79 odbędzie się sprzedaż 
z przetairtfu publicznego ruchomości, 
należących do firmy ,,H. Finster" i 
składających się z pian'na, oszacowa
nych na sumę zł. 1800 

Łódź 12 hilego 19'.1 r. 
Komornik: TOMaSZEWSKL 

F a b r y k a L u s t e r 
J . K u h i i ń s h i 
Łódź. Zachodnia 22. 

[I 
I INNE, SUKNIE TRIKOTINOWE I T. p. 

przyjmuje do reperci'. | 
ul. 6 - g o S i e m n l a 7 6 , III piętro 

TANIO, BO W PRYWATNEM MIESZKANIU.] 

polec* po ccuaeb 
na niższ ch 

Lustia trern» 'uatety 
'asne e'emn» • ory ' 
i<inalnvch ramach Ta* 
lustra *'isząu« Odna
wianie ' Dopraw anie 
luster > odesłani**) do \ 

domu. ¡ 
Heble uoieuyńrze I , 
alkowite urządzania 
'OWOc/>'snych vtyiów 1 

a p r z e d a z na r a l g ^ 
i za s o l ó w k ę . 

Telciou I7S-11 
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OBIAD 1 
Z H E R B A T A • Zi 

ALA ASCHIMGIBR Piotikowska 50 
tel. 205-91. 

wyda ie ze zelą o na h ryzy* «ma'zne i pożywne ob ady. PIECZYWO B-ZPŁATNIEJ 

OBIAD 1 
Z H E R B A T Ą Z ł . 

iwm\ 

C H O R O B Y W Ą T R O B Y — K A M I E N I E Ż Ó Ł C I O W E 
C H O R O B Y P R Z E M I A N Y M A T E R J I 

L E C Z Ą Z I O Ł A 

« H O L E K I H A 2 A 
KHIEMOIEWÍK1EÍQ . 
O B J A W Y KAMIfcM Ż Ó Ł C I O W Y C H : 

początkowe: Ból w bokach I dotku podsercu-
w\ m (cdzie schodzą sie żebra). Pobolewania w 
wątrobie, skłonność do obstrukcji. Jeżyk obło
żony. Odbijanie gazami. Gorycz i niesmak w 
ustach. Wzdccte 1 burczenie w kiszkach. Bóle 

i zawroty Kłowy 
Podczas ataków: w dołku i wątrobie silny ból, 
którv sie rozchodzi ku stronic tylnej - w pasie -
krzyżu — i sieta a* do łopatki. Wzdęcie brzu
cha, rozsadzanie żeber, parcie na kiszkę stol
cową. Niekiedy wymioty żółcią, zimne poty, 

żółtaczka. 
Bliższe szczegóły kuracji w broszurze 

Dr. med. T. N IEMOIEWSKIEGO. 
Do nabycia w Laboratorium fizj.-chemlcznem 
„CHOLEK INAZA " . Warszawa, ul. Nowy Świat 
Nr. 5. tel. 504-96 <na prowincje wysyłka pocz-

I T M r f y m l w a s ^ 
N i e c z y ń c i e e k s p e r y m e n t ó w 

z e z d r o w i - ml 
Nie da ;cie *ie na n c innego, rze
komo równie dobre >o. namówić 

„O Ł E A* 
to marka w y p r ó b o w a n a w ciągu 

są kąpiele syst. Sandora w Zakł. Kąp'el. R. B E U T L E RA, 
Kil ińskiego 134 (róg Głównej) tel. 154-81. 

.OLIA JREZERWATYWY, ? f 
dz esintków lat. 

NER WOL 
Chemika dr. Franzosa iedvny radvlca'ny i wy

próbowany irrdi-k (nacieranie) przeciw 

R e u m a t y z m o w i 
kłuciu « powodu przeziębienia, postrzałowi, 
ischiasowi i tp. Żądać w aptekach i składach apt-

Wyrób 1 główna sprzedał 

APTEKA MIKOLASCHA 
Lwów, Kopernika 1 

* d * * ¿ e r 

S p e c j a l n i e l u k s u s o w e , s y p i a l n e p o k o j e , p o 

k o n k u r e n c y j n y c h cenach I na d o g o d n y c h w a r u n 

kach d o n a b y c i a 

w SafclaiSzłe meblowym 
Piotrkowska 44. — w podwórzu 

A . K a r k u t * 

Korzystajcie z działu f izykalnogazowo  mineralno  elektrycznego 
zakładu R. B L U T L Ł R A . Zakład wydaje codziennie kąpiele: 

1. K W A S O - W Ę G L O W E — Co 2 — w chorobach serca, neuraste
nii, arterjosklerozy oraz w chorobach kobiecych. 

2. KĄP IELE T L E N O W E — w osłabionym systemie nerwowym (be j 
senność, podniecenie, lek i t. d.). 

3. KĄP IELE P I A N K O W E — zastępujące borowinę — wadliwa prze
miana matorji. artret jzm. ot ł lość. gościec stawowy i mięśniowy (ren 
matyzm) oraz w zapalnych chorobach kobiecych. 

4. KĄPIELE MUSUJĄCE . _ (Srudelband) — nerwobóle serca, ar-
terjosklerozu, brak "apetytu 1 t p.' *:> 

Nadto KĄPIELE S lARCZANE. S O L A N K O W E 1 I G L I W I O W E w 

' stanie musującym, lub zwyk iym. ' l ' ' . : •.' 

R Z Y M S K O • RUSKIE łaźnie podluz ostatniego wyrazu techniki 

dla pan w poniedziałki 1 środy, dla panów w pozostałych dniach 

tygodnia. 

Kąpiele parowe II Id. 

Pływalnie 1 wanny zwyfcfe. 

Masaże, pedicure, manicure, fryi.jur-lka) na miejscu. 

Komunikacja autobusowa 

ftjj|J2 PIOTRHÓW : I I M P E R , A L CHEMICAL INDUSTRIES o . 
J Autobusy na nowytsze l Iłnll odchodzą do Piotr-
Z koua o k.-izdel pełnej god/inle poc/aw»zy od 8 
* rano do 20 uicczór z Dworca Poludnloueeo 
X pr/y oli» Wólc/ańsklel Nr. 232. dolazd trarawa-
<y Uiu U. Czas przelazdu I godz, '30 min. 

s 9 * « » o » o « o o » o e e e » e « e * * e » » o o e « a » e » » e « J 

DZIEŁA SZTUKI. 
Kupulę, sprzedaję, szacuję, ustalam 

autentyczność — I konserwuję 

WAFFENAERA 
Piotrkowska 8 2 tel . 165-92 

prawa oficyna 4 walicie, I piętro. 
U W A G A : Porcelanę przylnju e do reperaci . zarówno wy

roby z marmuru, kryształu i kolei słoniowej. 

" S z k o ł a Kosmetyczna 
daąca prawo otwarcia gabinetu. 7api«v codziennie. 

A . R Y D E L , C e g l e l n l a n a 19, t e l . 1 6 8 - 9 2 

! Tvlko 
[ K U R S Y K I E R O W C Ó W S A M O C H O D O W Y C H 

pol . Y . M . C A . 
Ł ó d z , A l . Kośc iu s zk i 6 8 , l e i . 1 2 2 - 9 0 

są w sianie wyszkolić Cię na dobrego fachowca, przv opłacie zł. 130.— za całkowity kurs. Neo ; ra -
niczona ilość iazd Za'ecia praktyczne we własnych WflTS»»ntneh rep.-iicv'nyi-h. Garaże 

i U I M I s W , l W I H « I M I I I I I M I 

FASTENERS 
L O N D O N . S . W . 1 . 

jakkolwiek pięknym Jest fason kalosza 1 do
brym gatunek gumy. żadna'Parl i nie osiągnie 
zupełnego zadowolenia ze sWoich śniegowców, 

jeżeli 

SPINACZ BŁYSKAWICZNY 
odmówi posłuszeństwa w chwili nakładania, lub 

zdejmowania kalosza, lub też zardzewieje . 
Licząc sie z powyższem. przodujące fabryki 

śniegowców w Polsce, jak 

PEPEGE, RYGAWAR, Schwelkert 
ETC. 

ożywała do swoich wyrobów tylko 

ORYGINALNYCH ANGIELSKICH 
SPINACZY BŁYSKAWICZNYCH 

wszechświatowej fabryki 

LIGHTNING FASTENERS LIMITED 

Wyłączne przedstawicielstwo na Polskę 
i w . m. Gdańsk. 

/..AronsonSi 
1, PI. Żelaznej Dramy. W A R S Z A W A . 

3 fotografie do paszportów retuszowane bronzo 
we 93 gr., 3 pocztówki retuszowane zl. 2.95 

tylko w zakładzie fotograficznym 

„HalfOot"* 
U W A G A : Do 6-u pocztówek jedwabnych duży 

portret darmo. 

A n d r z e j a 1 7 

B. SCHOOL O F 
LANGUAGES 

uznane przez państwo 

NOWE KURSY JĘZYKÓW 
V o u l e z v o u s a p p r e n d r e l e f r a n ç a i s ? 
D o y o u w a n t » o l e a r n E n g l l s h ? 
W o l l e n S e D e u t s c h l e r n e n ? 

Nowy Anglik przybył z Londynu 
Nauczvc'elami «a rodowici A n g l i c y - F r a n 
cuzi i Nienńcy. Metoda konwcr'ac. Naiszyb-
• M rezultaty.' Małe grupy. Korespondenca 
handlowa. Lekcje prvwatne, Zapisy od 16 do 

21 lutego od 12—l ' í , i 6 7 w. 

PIOTRKOWSKA 39, front 11 p 
ItuWÊÊBOtuWBBBMKBÊKKMmBÊmKBSMM 

OGŁOSZENIE. 
W dniu 13 lutego 1931 r. Sad Okręgowy w H 

Łodzi, w Wydzia le Handlowym postanowił: I ) H 
ogłosić puadłoćć firmie , Zakłaiy Przemysłu H 
Włókienniczego Józef Richter. S p . A k c " . 2) • 
chwile otwarcia upadłości oznaczyć na dzień 20 H 
marca 1930 r., 3) zamianować Sędzią Komisa- I 
rzem Sędziego Handlowego Józefa Jablkowskie- H 
go. 4) zamianować kuratorami upadłości adw. H 
Józefa Łaskiego I Leonarda 'Falera. 6) nakazać I 
opieczętowanie kantoru, składów, kasy. zbioru M 
dokumentów, rejestrów, papierów, ruchomości i RH 
rzeczy upidlej firmy, gdziekolwiek sie one znaj EM 
dują. 7) dokonać publikacji wyroku zgodnie z H 
przepisem arL 457 K. H. 8) uskutecznić wpis w 
rejestrze handlowym na zasadzie art. 2 p. 4 de- BH 
krętu z dnia 7-go lutego 1919 r. 9) wyrok opa- Hfi 
trzyć rygorem tymczasowej wykonalności. IO) I 
odpis wyroku zakomunikować Prokuratorowi H 
przy Sadzie Okręgowym w LfldzL 

Za zuodność 
Kuratorzy UpadioAch 

Adwokat Józef ŁASKI . Leonard T A L E R I 
Na zasadzie art. 476 K. H. i decyzji Sędziego Bfl 

Komisarza upadłości tej firmy, zawiadamiamy I 
wierzycieli tejże, że w dniu 28 lutego 1931 r. I 
o godz. II odbędzie sie w kancelarii Wydziału Bffl 
Handlowego Sądu Okręgowego w Lodzi zebra- I 
nie wierzycieli w celu wyboru kandydatów na U 
syndyka tymczasowego I że wierzvciele moKa ! 
wziąć udział w tern zebraniu osobiście lub HM 
przez pełnomocników. 

Kuratorzy upadłości 
Adwokat Józcl ŁASKI . Leonard TALER. H 

U H T T T T T T T T T r ^ U C X J I ï J I a a i l r i l O J U T T 
Z a k ł a d T a p l c e r s k o  D e k o r a c y j n y 

E . B A L C A R E K 
zawiadamia Sr. KliJenteJe. Iż został PRZENIE. 
S IONY na ul. Kilińskiego 85. Przyjmuje wszelkie 
zamówienia w zakres tapicerstwa wchodzące 
pg ostatnich modeli. 

Warsztat Stolarski na miejscu przyjmuje 
wszelkie meble do odświeżania. 

W A R U N K I DOGODNE. 

NA FABRYKĘ, 
WARSZTAT, lub shład 
obszerny lokal na pierwszem piętrze w na l ico
wym punkcie przy ul Piotrkowskiej (centrum), 
dwie obszerne aale. dwa pokoje, dwie szopy (mo
że być garaij do podnaiccta na dogodnych wa
runkach. Ewentualnie może być podzielony. 

Wiadomość Karola 38. portjer wskaże. 

P R Z Y C H O D N I A 

„LECZNICA NA WÓLCE" 
l e k a r z y s p e c j a l i s t ó w I g a b i n e t d e n t y s t y c z n y 

P IOTRKOWSKA 157. — Tel. 149-00. 
Zreorganizowana i rozszerzona. Prac. bskteriolngicznb-

cl 'emlcTna. i Lampa kwarcowa. Diatermia. Rentgen. Elek-
tryzacla. Masaże. Szczepienie oerronoe. — Wizyty i po 
gotowie położnicze w dzień i w nocy. N a ś w i e t l a n i e 

lampa kwarcową, poiedyńczo zł. 3.—, grupami zt. 1.50. 

Odlewnia Stali i WyrobSw Kutolanych 

„ W U L K A N " 
w C Z ą S T O C H O W I E . 

i\fSZELKI «ML0WT 

ZNAKOMICIE .SOWA* 
Apteki St. HAMBURGA i S-W 
Łódź. Główna 50. tel. 218-61. 

Dyplomowane przez Paryska Akade
mie. Odznaczone złotym medalem 

Kursy Zawodowe 
KROJU. SZYCIA i ROBÓT 

mistrzyni cechu 
A. K O P Y D L O W S K I E J 

Kursa kroju, szycia, bieliżniarstwa, ro
bót ręcznych i haftu maszynowego, 
Nauka gruntowna teoretyczna i prak
tyczna najnowszym systemem Parys
kiej Ak*demjl. Kończącym świadectwa. 
Zapisy w kancelarji Kursów, Piotr 

kowska 154. 

P r z e d s t a w i c i e l i 

H. DRUTOWSKI, ŁÓDŹ 
K i l i ń s k i e g o 7 8 . - T e l . 1 8 0 - 9 9 . 

Z a t w i e r d z o n a P r z e z W ł a d z e P a ń s t w o w e 
SZKOŁA KOSMETYCZNA 

D-ra Marj i Lewlnsonowej , Cegiełniana 6. 
Wykłady i zaiecia praktyczne prowadzone są przez lekarzy 

' « p e f a ' i « tAw lnfo»rnac'e ' »aot«v on* 10 rjn 8 
p Ł e e e e a e e e e Ł ł z O o e e ł e e e e e e e e s e e e e Ł e e e e 
P i e r w s z a M e c h a n i c z n a Ł ó d z k a W y t w ó r n i a 

lllowaWJofiteiUiiSlSf 
E S Z M U D E i Ska 

W ŁODZI . Wólczańska 109. 
poleca własnego w\rohu najnowszych wzorów 
U o T W y 1 R A M Y owalne. Hurt - DcuL 
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KINO - T E A T R 

. . P r z e d w i o ś n i e 

1931: :Nr. 45 

Ż e r o m s k i e g o 74-76 róg Kopernik* 

Ostatnie Z dni! 

Imponujący eipos walk i zmagań samotnej duszy ludzkie', która z otchłani upadku wznosi się ku miłości i swtethi w falmte p t, 

U L I C A P O T Ę P I O N Y C H D U S 

E G R I . 
W roli g łównej : » jPJ | _ A 
nasza roHaczka 

B*łt- V. wHADZI M U R A T " z Iwanem Możauchinem i udz. ros chóru i orkiestry baiałajkovie| nori dyr AWrrowa 
Muzyka symfoniczni pod batutą p A Czudnow;kiego — Poczrlek seinsów w dni powszednie o godz. 4-*j po poi., w n'edzlele i święta o go-
dsieM 2-ej po poi. Ostatni seans o godz. 10-ej wieczorem. — Ceny miejsc: I m 125 gr., II m. 90 jfr. III m. 60 gr. — Dojazd tramwajami: 

5, 6, 8. 9 i 16. — B-ieiy ulgowe w soboty niedziele i święta nieważne. — 
W sobotę, dnia 14 lutego, o godz. 12-ei w poludn'e i w niedzielę, dnia 15 b. m. o godzinie U-oj przed poł. P O R A N K I DLA DZIECI 

I MŁODZIEŻY. — Ceny miejsc: dla dzicei 20 gr., dla doroslvch 50 groszy. 

Przetarg publiczny. 
DYREKCJA W O D O C I A O Ó W 1 KANALIZACJI m. s t W A R S Z A W Y 

ocłasza. że ma do sprzedania! 
1) Kompletną Instalacje elektryczną do sity i światła na prad stały z licz

nikiem, baterją akumulatorów z tablicami rozdzielczcmi. oraz komple
tami amperomierzy, voltomlerzy i t p. 

2) 8 Dynamo - maszyn prądu stałego, firm Siemens - Schuckert Brown, 
Doverl. Sachsenwerk !• Westinhauza. 

3) 2 Lokomobile firmy Wolfa na fundamentach z kotłami 23,368 I 30.3 m s 

pow. ogrzew. na 12 atm. ciśnienia, 88 i 112 HP. 
4) 3 Pompy odśrodkowe z których 2 pompy firmy Brandel 1 Witoszyński 

każda sprzężona bezpośrednio z elektromotorem; wydajność pomp 250 
I 100 nr/godz. Jedna zaś pompa transmisyjna. 

5) Pompka zasilająca ręczna 45 0 x 150 mm skoku. 
6) 1 Pompa próżniowa transmisyjna stojąca firmy Rohn, Zieliński 80 jo 

x 100 mm skoku. 
7) 1 Kompresor wenty lowy firmy A. Q. Schulz sprzężony bezpośrednio 

z motorem elcktr. 
8) J Mieszadło z blachy żel. 950 mm 0 2950 mm wys. z armaturą. 
9) 1. Filtr kontaktowy do żwiru z blachy żel. wydajności 70 m'/g. 2808 

mm / x 2950 mm wys . 
10) 1 Wentvlator do ciągu kominowego sprzężony bezpośrednio z elektro

motorem. « 
11) 1 Warsztat ślusarski o 4-ch szufladach. 
12) 1 Filtr do smaru. 
13) 1 Korytko do smaru. 

Wszystkie te przedmioty względnie w dobrym słanie. 
Szczegółowych objaśnień odno<nl« sprzedaży wyże j wymienionych 

przedmiotów, udzielać będzie Dział Zaopatrywania Dyrekcji, ul. Staryn-
kiewicza Nr. 5. I piętro, pokój Nr. 27. w godzinach biurowych, oprócz świat 
gdzie będzie można jednocześnie otrzymać warunki sprzedaży, oraz szcze
gółowy opis maszyn, pomp I Ł p. przeznaczonych na sprzedaż. 

Ofertę w kopercie zalakowanej pieczęciami firmy z powołaniem się 
na Nr. kwitu na wpłacone wadium, należy złożyć w Dziale Zaopatrywania 
Dyrekcji do dnia 28 lutego 1931 r. do godz. 12-ej w południe. 

P o upływie tego terminu, składane oferty nie będą uwzględniane. 
Dyrekcja zastrzega sobie pr-.wo unieważnienia przetargu. 

PRAGNIECIE WYLECZYĆ SIE 1 REOilllll i 
Rwąca, kłulace bóle w członkach, stawach, obrzmiałe ml«'tea. zniekształco
ne ręce i nogi kurcze, kłucia, rwanie w rozmaitych częściach ciała, nawet osła-

'$ hienie wzroku występulą często jako skutek cierpień reumatycznych i podagry 
* cznych, które winny być usunięte, w przeciwnym rasie choroba wciąż postępuje 

P R O P O N U J Ę 
uleczającą, rozpuszczającą kwas mo
czowy kuracię wodę mineralną, która 
poprawia przemianę materji i zwięk
sza wydzieliny, a więc żaden tak zwa
ny uniwersalny lub tajny środek. Iscz 
produkt który dobroczynna matka natu
ra udziela dla dobra cierpiącej ludzkość; 

Każdemu p róba bezpłatna. 
Napiszcie mi natychmiast, a otrzyma
cie zupełni* gratis i franco próbę 
wraz z obainieniem za pośrednic
twem moich we wszystkich krajach 

urządzonych składów, I wówczas sami przekonacie się o nieszkodliwości 
środka tego oraz o iego szybkiej skuteczności. 

A U G U S T M ż U ć K c , Berlin Wilmersdort Bruchsaierstr. 5. Oddział 44. 

l Korzystajcie z nadzwyczajnej okaz j i ! ! 

^
Z E G A R E K K R Y T Y „ A N K I E R " Z E Z Ł O T A 

* a m e r y k a ń s k i e g o z tr e m a kope rkami 
mmmm T Y L K b ZA Zł . 11.— mm*~ 

zam. zł. 60.— nic nie różniącego się od prawdziwego złota 
14 kar. Wysyłamy na listowne z mówienia zegarek prak
tyczny modny, ochraniający o i kurzu, jak i od rozbicia 
się szkła, płaski, wyregulowany do minuty „Ankier" z 
gwarancją 15-to letnią. 2 sztuki zł. 21 50. Lepszego ga
tunku 14—. 16.—, 18.—. 2 4 . - . 3 0 . - . 35.— zł. Te same 

9.—, 13.50. 18 —. 32.—. 33 —, 45 —. Zegarek męski lub damdcl 
na rękę 11.—. 1 3 . - , 15.—. 16.—. 23.— zł. Budziki stołowa 10.— 12.—. 14.—. 
Dewizki z aroer. złota 1.50 2.—. 3.50, 5—, 8.—. Łańcuszki 1.50. 2.50. 4.— 
Branzoletki 1.50. 2.50. 7a koszta przesyłki płaci kupujący. R e k l a m o w . 
z e g a r e • n i k l o w y z t . 5 .— 

P O L S K A S P Ó Ł K A Z E G A R M I S T R Z O W S K A „ E P E C T W A T C H " 
W a r s z a w a , N o w o l i p i e N r . 8 . K Ł. 
Otrzymujemy moc listów dziękczvnnvch. 

KROSU 
nowoczesnego szy
cia, i modelowania 
wyucza o zatwier
dzone przez Mm-
Oświaty. Kursy Mi
strza Paryskie! Aka-
dem :i, Cechu War-
szawsk ego i Łódz-. 
kiego E. Wiśniew
skiego, nagrodzo
nego zlotvm meda
lem i dyp'. wPary-
żu. Jedyne kurty 
w PoI«ce i m Łodzi 
wyucza-ace bez po
mocy łorm bibuł
kowych. „Syslem 
kro'enia odrazu na 
ma'erialach". epa-
ten'owanvm za Nr. 
12644. Ko-crącym 
świadectwa szkolne. 
Żvczącym podrę
cznik Piotrków 
ska 64. 

M O T O C Y K L 
nowy pierwszorzęd-
nei marki h, tanio 
okazyjnie do sprze
dania, Oferty pod „350" d > Biura o-
gloszeń S, Fuchsa. 
Łódź. Piotrkowska 
Nr. 50. 

B. nauczyciel gim
nazjum za możność 

korzystania 

I v V 

B i a t y T y d z i e ń HZ 
oKazja do kupna towarów 

Inlonucli or«iz to i ci fi 15« El 

Wyrobów Żyrardowskich 
po cenach ściśle fabrycznych 

w firmie 

B . J A S I Ń S K I . Ł ó d ź , 

lltl&pa&a Nr* 5 (dawniej Konstantynowska). 

nfl^nriii im'* p - f - a t e l i e r p r z e m y s ł u a r t y s t y c z n e g o 
• I 3 C U LUII U Ł ó d z , P i o t r k o w s k a 9 0 , t e l . 1 6 5 - 0 0 

nonwmłMnhJi hAf wykonuje STORY. MUSU, RAPY SERWETKI \ POUZKI 
Kt3C*"yCll K.DOl PO ZNACZNIE ZNIŻONYCH CENACH. 

1 
w śródmieściu u-
dzlel1 koreoetycji. 
Wieloletnia praktv-
ka, Oierty do adm. 
nin eiszrgo pisma 
sub. .Gwarancja". 

D o s p r z e d a n i a 

D O M 
ul. Moniuszki w Ło
dzi. Olerty składać: 
L kwidalT Juljan 

j Węg iński. Naczel
na Wydzia'u min 

| Skarhu, Warszawa. 

Poszuknle panny 
, do rocznego drioc-
i ka z odpowie>lnicmi 
I świadectwami na 
cały dzień do dok-

I tora. Wiadomość 
tcl. 168-00 od godz 

I 2—4 po pot 

U W A G A ! ! ! 
P. P. WŁAŚCIC IELE 

MOŚCI 
NICRUCł lO 

Wili] ÄSSEiiiZaCYJtiY 

fiatine nfeszftanie 
podporą szczcSllivjga n u l ź s ń s f 

wł. Franciszek Link i S-ka. Marja Ru 
szecka. ul. Aleje 1 Maja 70. tel. 146-68. 
podaje do wiadomości PP. Właścicieli 
Nieruchomości, iż wykonywujc soli
dnie roboty asenizacyjne po cenie 

od beczki — zł. 1 Kr. 50 
od skrzyni — zł. 2 gr. 50 

Kredyt zapewniony na pół roku 

Sale 

odkryte 7. • 

Przypomnienie. 

ni. Traugutta 1. taL 105-94 

Na ostatki poleca: 

P A .CZKI 
pierwszorzędnej jakości 

po 25 gr. 
Codziennie świeże f a w o r k i , 
oraz różne wyroby cukiernicze 

P M i l O J .Piccolo* 
al. Traugutta 1 (4-ty sklep) 

tel. 105-94 

* Na ostatki poleca: 
Ryby wszelkiego rodzaju, 
mięsa, paszteciki, 
kanapki, bałyki, 
pstrągi żywe, łosoś 
i t. d. 

Zawsze świeże i pierwszorzędnej 
jakości. 

M. DOBRYSZYCKI 

fabryczna 

i lokale 
nade'ace «ię na 
biura lub składy do 
wyna ;ęcia. Pomor
ska 60. . 

Dr. med. 

ą p t k 
uL Zromslcieflo 36 

tel. 175-50. 
przy Zielon. Rynku 
Chor. n e r w ó w * 
i w e w n ę t r z n e 
spec. psycho-ner

wice. 
Przyjmuje od 5'/i—7 

Or . m e d . 

HELLER 
POWRÓCIŁ 

chor . s k ó r n e 
I w e n e r y c z n e 
N A W R O T 2 

T e l . 1 7 0 - 8 0 . 
przyjm. do 10 rano 

- i od 4 - 8 
dla pań spc;. od 4-5 
w niedz. od 11 2 pp 
dla niezamożnych. 
ceny fecznic . 

Z A R Z Ą D 

ludzkiego Żydowskiego Towarzystwa 
opieki ni s i t u . 

(Dom Starców fund. małż. Konszłatów) 
podaje nlnlejszcm do wiadomości, żo 
wobec nawału podań (500), nowe po
dania o przyjęcie do przytułku nie bę
dą przyjmowane do czasu mającej się 
wykończyć w r. b. 

BUDÓW V NOWEJ OFICYNY. 

Gu«łowne m o d n e i t ' n i e 
oraz p er<vszor/cilnei ja
koś i meble wyrabia zna
na ze swvih fabrykatów 

firma 

Narutowicza 16. Tel 205-70 
Egzystuje od 1897 r. 

é^XXUKX institut eosmetìque 

Protestowane 
WEKSLE 

na Warszawę 
Windykuje, przeprowadza układy re
gulacyjne solidny, enerjjlczny handlo
wiec warszawianin. Referencje dobre. 
Wiadomość niedziela, poniedziałek, 

tel. 168-96. 

i*wa tódż, Piotrkowska 175. parter, m. 9. Tel. 1.3875 
No n'w«ze metody raciona'nei ko.metyki Heioftra-vB l a m 
p a k w a r c o w a , l a m p a so l ux . UpięV«zanie na bale 

Godz. przy ęć od 10—2 i 4—8. 
p s » # « a e « - ? » a ^ a s > a « e j « > * e » » « » » » < , , » * » * » ' * ~ < " * 0 * 

w wielkim wyborze po cenach konku
rencyjnych tylko o 

M. FLAKOW1CZA 
Piotrkowska 145, w podwórzu 

Dogodne warunki spłaty. 

K U P C y D E T A L l i C I 
przecwKo Konsumom fabrycznym 

Dnia 15 lulego o godz. 4-ei po poł. 
odbędzie się} w lokalu Slow. Kupc Detal. 
Piotrkowska 69, wiec w sprawie uprawi i-
nej przez przemysłowców sprzedaży deta
licznych. 

Obecność każdego kupca konieczna. 
Z A R Z Ą D . 

• 

i • 
Mz 

Z O S I A L A O T W A R T A 

LECZNICA 

chorób o g z u 
z e s t a ł e m ! ł ó ż k a m i 

D-ra Doncnlna 
ul. Piotrkowska 90. lei 221-72. 
przy mujc się chorych wvmaSa'«cvch 
Przebywania w lecznicy (operac e 
tc). a także chorych przychodzą

cych od 9—1 i od 4—Vi. 

|'*s*ss*s*s»»*»»»»s»o»ses»es»»sa.<*»*ssee-

A R B I A R N I A 

poszukuje różne używane 
aparaty 

oraz maszyny do farblarni 
Szczegółowe oferty do adm. .Republiki" 

sub. .Barwnik* 

Or . m e d . 

Choroby skórne 

Doświadczony 

Dr. med. 

IGNACY mumii 
o k u l i s t a 

Se".1." II. Kościuszki 9, , S , 
przyjmują od t—2 i od 5—7 

w,n™«V r««a- P"yl*nie Posadę ew ŻTie dX™.'. II KedaKuje podania, nie d iaterm ą. dia-, T , 2 I r 3 0 _ ^ termokoagulacia o 
raz lampa kwarc, 
M O N I U S Z K I S 

te l . 1 7 J - S O . 
Przyimui* od 11 

do 1 pp. i od 5—8 
w niedzielę od U 

do 1 po poL 

na kilka godzin 
memorjaly i Ł p. 

Tel. 215-30. od 2—3 i 7—9. 

„ C z y s t o ś ć 
Piotrkowska 44. telefon 167-48 

przvimujc cvkllnowanie. drutuwanle. 
froterowanie or;z sprzątane biur. po
kój. Czyszczenie fczvb. 
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L i k w i d a c j a 
Pioirkowska 160 

5000 paczek 

Jul 

po 25 < 50 groszy 
tasiemek koronek 
po 5 1 10 melrov« 

rusz Rozner 
Lòdi , Ploirkow»k_ 160 

D r . m e d . 

SOPIPIER 
oi. 6 qo Sieripla 1 

tclelon 22026. 
Chor ikiSrnc. drAi 
m n c u t » ych. wene

rvczne i kohiece 
I'rzv m. od 9 de 12 

i i«J 5 do 9 w. 
W nicdz ele i twic

1« od 10 -12 . 
Od<i7ie na poczekał 
ma dla pan ł m p i 

kwarcowa. 

Biały Tydzień 
TRWA! 

Dr. med. 

Sienkiewicza 95 
przvuiuie w choro

bach «kòrnvcb 
i wenerycznych 

od 1 do 3 i 1 —8 . 

D r . m e d . 

Halirechf 

Zawiadomienie. 
Podajemy do wiadomości Szanownej Klijenteli. t e długoletni 

pracownicy łirmy M. Budzicwski. otworzyliśmy Zakład fryz jerski 
przy ul. Pr. Narutowicza Nr. 5. 

Polecamy sic łaskawym względom Sz. Kiijenteil. 

poważan i em 

A N I O M EUGEN. IUSŁ 

i 

auka I erychewartie 

Chor . s k ó r n e 
w e n e r y c z n e 

P i o t r k o w s k a 10, 
Przyimuje 8—9 ra- MAJSTER tkacki, długoletni kierownik 
no. od 12— 3 Pop<s\ iabryki i a robkowej . mający rozkuli, 
i od 8 - 9 w»«<* . £|o;,t*si i slijutilele na r w a * galę l i i 

w o.edz e e i e»a<H. tMsf^kuje posady y ; Ji. 30". 
_ ta od 9 — 1 , | \ V v K T T T O y i k O W A N N V biuralista 

"* '<stka) z duża prakt\ką. piszący bie
gle na maszynie i stenografując, po-zu ^ ' . y , ">> "v - * . 
fciwaJiy.Oltrty sub „Natychmiast A.r Włókienniczych ul » ^ ^ 4 4 

. . . . r , ! . . n .V J ; 1 pizMinuia dalsze zapisy na kreślenie 
M A M - L L Ą M . rutynowany kupiec. t 0 t f | u „ t x n c . |,UclialtciJe i gospodarkę U 

[długoletni labiykant. pus/ukuje « K l p o - b n c z n a i » r „ s l ) t . k « bezpłatnie wydaje 
wMni i -Ko zajęcia. Wyn ikan i a s k r o m - s u k r u t a r j a l codziennie od 6-cJ do 8-ci 
no. t.J. w . sou . 

i 
KURSY ła. l iowe Związku Majstrów 

D r . m e d . 

S. iMilUi, 
cìiOToHy «lieti 
l'rzv mu:e w le
cznicy .Vita*. 
Pr Irkowska 43 

codziennie od ti
l i V, do 1ej 

_ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ wieczór. _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ 
POTKZL I iNE wykwalif ikowane ste STUULNT prawa, wybitny s p c i a l i ^ ' 
bnowaczki. Zgłosić sie do labr>ki Uy- łac iny i polskiego udziela tamo ich 
koi .J> ludniowa_46. w zakresie 8-iu klas ćglaszac się 
P O T K Ż Ł B N A zdolna podręczna. Zgla- . „otrkowska 83. pj of. I wejś£. I ^ K O N C E S J O N O W A N Y Zakład Elek 
szać sle Zameiiliula 13. prawa o h o na P A I A Z ANKA ^dzielą lekcji i kpnwer- t r o t echn ic/ny . instalacje, światło 
I piętro, m. 40. sacji. Sub ..Paryżanka'. _ _ _ _ _ _ lory wysokie, niskie naplecie, o 

mo-
grani-

1'OTKZL .UNA liaioiarka. Uazarna 7. A B S O L W E N T wyższej francuskiej u- c z n i k i . reperuje, przewija motory. Ce-
m , 8. 'czelni udziela lekcyj f'anctisk.icgo _> n y konkurencyjne. Wykonanie szyb-

Kupno I sprzeda ł 

2 LUSTRA trema 1 1 te stolikiem POTRZEBNA młoda 
-nr/edam. ul. 1 1-K.O Listopada h¿. l i ca pojecie o buchalturji. 
piętro, m. 14. • clorysc-m sub „H. S. W . " . 

biuralistka maja muzyki (fortepian). Wiadomość 5—7. kie. Kosztorysy, porady fachowe bez
ludny' > >v. • •'eglcjniana 8. S/apiro. _> płatnie. Warunki dogodne. Telefon | 

l_________-- B ł_ ł_ ł_»_n__ BmmmmM J ^ K Z - U A M nowo< z o i ł e biurko orze- D A M ¿00 z 
* _ s _ _ _ _ _ B a _ _ s - _ - ' s _ - s s _ _ _ _ _ _ _ _ _ » d iowe i iii.ily kredens dębowy. Zjjier- łej pesady biurowej. . 

MAS^ iN f c Sumera gabinetową, mato ska 144. Ludwisiak. a siadam pierwszorzędne referencje i M L M I L C K I «i untnwny: gramat\Ka 
używana, sprzedam z powodu wyjaz- P o c Ó śpicie na słomie, gdy od 5 zł. P » s « biesie na maszjnie. Oferty pod tera tura. konwersacja 
d i Konstantynowska 3. poP ' * ecwu " 
iicyna. III piętro, m. 42. 

łotycb za wi iob ienie Ma 8 klas za z'oiv godzina 
i iurowej. lub inkaseiua. Po . .Wvpracnwar . / , 

' KTO UDZIELI PuNklojsd ,w zakresie 10.1-!0. Piotrkowska 154 IS 
Oferty sub: P R Z E P I S Y W A N I A n a maszynie wszel 

kiego rodzaju akta. wy iagi I t. p po 
przystępnych prz.yjmule W 

15 
!i- renach przystępnych przyjmuje 

korepetycja FMherstrm. Sienkiewicza 29. 

LEKARSKO - dentystyczny gabineusla. Uwagal solidnie wykonane. 

« J A Z n & ™ _ f ¿ £ ; W i - s a Ä ö g m p * * _BS*__£_r_WM 
- J n y . materace . tsDczanv. leżanki i krze »'na. I parter, welścle od podwórza. 15 Ty lko R U T Y N O W A N Y administrator, grun- ANGIELSKIEGO, francuskiego i nic 

dobrze prosperujący" w Pabianicach doju tapicera P. Wajsa. Łódź. Sienkiewi-townie obeznany z działem podatkó- jpieekiceo udziela .jujyijpyyafly... pe*o?' W ; £ A * M A * ' « * « " ' • 
sprzedania. Oferty do „Republiki" »ub 'c__J8 ; wym i meldunkowym poszukuje do- gog. Piotrkowska 85 prawa oficyna. ^ ^ S?it \A W e k a na 
••neritystj 15 MLECZARNIA i pokój z kuchnia w mu w administrację. Referencje pier- r w e l s c l e ^ t f f i f i B j y ^ e n i e Oskara C t . S a Płatny Zxt 
_ K L h P~ tmżvwczv czysto utrzvmany.'ccntru,n miasta odMąpie Kilniskiego 55 wszorzedne. Łask, oferty pod ..J. P- DOKTOR (ka) ( I M Ą K I I francuskie) pni g * « g g f f f f 0 , a t n y 

(stalą klijeiitela. ruchliwy punkt) « « n " t ż T » l T T T S — ^ . : . . „„ ,•_.—^.- .r . : do ..Rerubliki. ł, 'wersyte tu francuskiego udziela kon- ! ^ Ł J 
sprztdania. Rzgowska 113. 

Uabała, Nawrot 8. poleca na • 
otomany, tapczany, krzesła, stoły, ko- rego. Nowo - Zarzewska 54. I piętrs do adirthristfacji Republiki pod „Izrae- ___.OzwonjgJ^83-3C od 4 ^ 
zetki. przyjmuje zamówienia, odświe- Im. 8 - 10 od 10 r. do 2 p. p. "<ka". . „ ' B l i c n M.TER II amerykańskie wio- 2 _ 5 p o n l e d - l a t e k . o d 9 r d o n . 
żanie mebli i zakładanie firanek. 1-3 A U T O osobowe w b. dobrym stanie. K R A W C O W A poszukuje pracy oo do- sklej 30 zł. kurs * v m z a * ™ w ~ 

. l p J u \ T o w J ; T « ^ l nrrm -̂Clab.ne-to" INTULIOUNTNA panna" poszukuje po- wersacji . k o r e s p o n d e n c j i ^ j ^ ^ g ' S K ^ S — te 
» ;wy stół orzech. Stół kuchenny, szarka sady dc dziecka od 4 - 8 lat . pomocy tarka^ fiancuskncjro. Leczy dwóiki I ¿ A K L A D tapicsrsko  stolar*kl Stolanjwy stoi orzecn. » t o i Kucnenny. szanta sauy oc azucena oci i  o iai • v^»^y T ; ^ " r _ l : r ł r ć i - y Drzvstep- można 

łkładrieinoona z marmurem i wózek dla oho -w grospsdarstwie. Łaskawe zgłoszenia Absolutna gwaranta , c eny przystęp . 
uzyskać długoterminowa po

życzko. Informaci udzieli Nowo-Pol -
ska L. 22. Grabowski. Niedziela, od 

SPRZEDAM DOM na dotiodnych wa- pierwszorzed 
runkach. Zmawia 7, 31 wyjątkowo 

Puksa 

Jnej marki do sprzedania mach 3 zl. dz. Pabianice. Kilińskiego Przez jeden m-csiac Nauka 
tanio. Wiadomość b.uro o- Nr 49. J. Prokop. ima-zyn-e 10 rl Zątłby end 

P , . . . , U . . W . Ł » « i n . i T , w « i „ .„ii, L . . I . . r n -KndeltepnJ". Cettielnlani 
OKAZJA 2 biurka do sprzedania. Wia f ' ° s " f t 

uoniość ul. Lutomierska Nr. 36, sto- _ _ _ _ _ 
lumia. ' . ' 15 DOMLK malv lub pól kuple z wolnemi S T O W A R Z Y S Z E N I E 

Piotrkowska 50. tel. ZDOLNY ogrodnik, żonaty, poszukuj-.' 
'nnüadv. Pod „Ogrodnik' 

MASZYNA gabinetowa okazyjnie do Pokojami. Piotrkowska 182. m. 12. 
sprzedania. Wiadomość Nowo - Pabia 

i"cką_Nr. 25. m. 7. 
Z P O W t l D U wyjazdu sprzedam dom 
o 11 mieszkaniach, ul. Dzika 5. Rado-
soszcz^Wiadomość u gospodarza. 
OTOMANĘ skrzynkowa, tapczan, le-

ikuje 
— • spraw 

Ofcrtv 

Posady 

Kupców 
kierownika. ze znajomością ^ 

podatkowych l biurowych.'———-— _ 
sub ..S. K. I V iBUCHAlTER. i l 

W IERSZEM mieście Wlelkopo'-
ziennie. Biu skiem od zaraz zamienię dom o 7 mie-

a fiL szkaniach z dużym owocowym i wa-
„ .rco7?i i i i ipri r 7 X « 'nvm ogrodem (dochód roczny 

Ą N n i E l S K I ^ złotych), na nieruchomość w Lo-
poszu- i , r v , r " t l a M r

r i , . ' ; n " * ? , n y „ " f " J ' 7
r nl ^ , m o ż e być z dluelcm). Oferty sub Leelelniana Nr. 17. m. I. parter, front, A R / l d o fld , , s m 

4 fi nn pol. 
podwójnej nauczani 

5!?_7«WLi^^ 

JTiS 
W D O W I E C poszukuje spólniczki wdo 
wv z kapitałem do dobrze prosperują 

djentki. Moire z łożyć kaucję 
doadministracj i sub „147" 

° f e r t y , r i n < ć . U w a » « : kurs skrócony tylko 30 CHCĘ zapoznać osobę inteligentna. 

S Y M P A T Y C Z N A młoda wdowa pra-\ 
rl. Adres: Wólczańska 41. m. 32. której dopomoże materialnie lub przyj 

me do spółki do Interesu. Oferty do 
Republiki'' dla ,.S. i. o." 

— zechcą łaskawie 
podając nazwi 

pewniona. 

iy, tapczany, leżanki, krzesła. Solidne .lemlcckiego. pisownj. gramatyki po,.:*wieclć scenie. Reflektuje sie tylko ną o f p r t v n 

wykonanie u tapicera A. Brzezińskie- ,klej oraz ekonomii. Po ukończeniu « lo inveh ( e ) . Zgłoszenia sub „Scena _ — 
AO. Sienkiewicza 52. róg Nawrot. „-zzamln. Żądajcie prospektów. 2 6 _ _ - - K e P , , b , , S - _ _ 

osoba poszukuje 
tnlem 800 zl. do 
Posiadam wszel-

znakomita fachów 
•czynią I mam wprowadzona klijentclę. 

Oferty nod ..Energiczna'1. 

SPRZEDAM tanio renderke i maszynę , BUCHAl TERY.INE Wsoótezesne W v | p o s Z l ' K , W A N A nauczvcielka j wveho-
do pończoch. Napiórkowskiego 23, 
m. 10. 
i ' A L T O karakułowe okazyjnie d o ? 

,Dr EH . Uniwersytetii Paryskiego ü- P , L N , ¿ s i c koncesji restau-
dzielR francuskiego. Adres-. Cegielnia- r a c y ) n e i . 0 f e r t v pod ..A-1890" do biu-

?5 m I. front I n godz. 2—4 
" k t a d ^ " Pailera'1tw_r_ńtu7rw 0 0 2 ' c n chłopców do Pab ia " ' " f " ",' ' ,' " " ""• . ' •7 ,, ra ogłoszeń Fuclisa. Piotrkowska 50. -6zX*iZ^ZV^ we wtorek od ̂ ^l^^aZ^l^n ™**RMnm jedwabne, filen 
^woerodzka 48 Zamiejscowe listownie .«>•, Przejazd 8. m. 2. Pożądane « • Adres^ LetrWniana 25. m. 1. front I słomkowe kapelusze 3 zl. Lidzbj 

sprzedania Otladać Plotrkow&ka 27/17 GOSPODYNI inteligentna, młoda, sytn 
Choroszcz. Jpatvczna I spoko) 

świadectwa 
Ikojna. łagodnego cha- POTRZEBNA bardzo zdolna s tarsza * * £ ^ 
glednle uczciwa, poszu-^nna dn pracowni sukien. Knińsklego 
starszego pana. W y m a - ° 2 ' r o n t ' _ _ _ _ ! & „ ^ _ n , « i 

O P T Y C Y , baczność! Pewna egzysten- rak teru. bczwz 
cja w mieście przemyslowem. gdzie kuje posady u starszego pana. Wymą 
istnieje jedyne przedsiębiorstwo opty- eania bardzo skromne. Miejscowość BUCHALTER - bllanslsta (izr ) i r zy i -
>:zne. Odpowiedni sklep, pokój oraz u- obojętna. Referencje pierwszorzędne, mule prowadzenie ksiąg. Referencie 
rządzenie do przejęcia. Łaskawe pi- Łaskawe zgłosz, pod „Niezależna W . pierwszorzędne. Oferty sub „Sita nie-
sernne oferty przyjmuje Inźynietowa , „ „ O - P 0 ! 1 ' 3 . " 

:owe i 
i. Lidzbarska, 

piętro, godz. 2__L Ziplona 6. w podwórzu. 
NA BAROZO dneodnech warunkach AKUSZERKA kasowa i prywatna. M. 

zakresie 6£lu klas K a H s k a „ , K o S c , e ł n a 5 D r z y i r n i l j e " z & . 
mówienia. porady bezpłatnie, tele

h VK-ref\ 7 ki. g¡rrtn 
«iidsklpgo. Wiadomość: ul. 6-go Sler- f 0n"i2.V72. 
"nią X!. m. 5. 
, , , : r POSZUKUJĘ samotnej spólniczki db 
Z A M I A N A ! W y m i a n ttftmpMr.&tytnfr interesu warzywno - owoco 
fra.imMha Abso węnfra Wydziału Hu- w o . kwiatowego w Łodzi lub w in-
imani.tyczneyr, lidzie lekcyi lczrWa I „ t m s ( o s o w n e 

•j"te'<iriiry polskiej. Otarty sub „Po lo- Ogrodnik'* 
-,nł<5tva**. * ; „ nn^.,~rr. 

Wassorstiomowa. Katowice, ul. Eran- Z A K Ł A D elektrotechniczny poszukuic W Y C H O W A W C Z Y N I młoda, nlcmka 
cuska 19. .elektromonterów akwizytorów. Zgło- poszukuic miejsca do dzieci. Pochwal 

nem mieście. Oferty pod 

SPRZEDAM dom murowany o e » t e - « ' ć się Piotrkowska 154 w podwórzu, ne świadectwa. Oferty dla „J. P.' ' l yp i ż r i i ~ T :—H T T i T — M l ODZIUTKA. ładna blondynka, pra-
cch micszkiniach. Wiadomość ulica W CIĄGU miesiąca i pod gwarancją BIEGŁY maszynista, pos.adalacy pter 1 r K L M 

Oz.óikowska *4. wykluczalaca absolutnie wszelkie ry- ws7orzpdne rofr-rencle 
SPRZÉDAJV1 ¿klep spożywczy w ru- ' vko- wyucza praktycznie na 

poszukuje V>i-Aa ckrismnn 
samo-sady biurowej lub Inkasenta, za skrom n r t w 

iwanv nauezv-'e! Zanóznlonvm meto 
gnie poznać Inteligentnego I zamożne
go pana. Cel okaże czas. Treściwe a 

hu z pokojem. Ruda Pabianicka. Ma-dzie lnego buchaltera - bl!an<iste. rze- nr-i wvnacrodrr-niwi. Łask ofertv pod A l e l a M , 5 m 7 f r n n , p 

rysin. Legionów 23. c z o z n . . z wyższem wykształceniem i ..łT-egly" do administracji nlniejszegi — 1 

Prrygntowuie do e tmml iiieanonlm. of. pod .Jrtarv". 
Sn^ciainnść: matemntvk», po l sk i .— 

SPRZEDAM budkę z western oraz ma 
glel. Pomorska 104. 

MATRYMON. IALNE. Dla krewnej, pan 
ny lat 39 z posagiem doi. 3000. poszu-

UDZIFI AM lefcoli r rv fortopiannw.el. kuje kawalera lub wdowca izraelity 
K cym świadectwa. Bliższych Informa- PANN* . Intełlrentna ze znalnmośda ł f l T* e , r , r ł p P l ! " ' do ćwiczenJa. Zamen-w tymże wieku, inteligentnego, z do-

cii 7 - 9 wieczór. Piotrkowska ia». łerykow. posiadalnca paszport zagra- Wf_ H - " - J ^ i brc) rodziny. Oferty pod „T . O.". 
' P- °f- I " w iony pragnie pn-yjać 

czozn. z w v z s z e m wykształceniem I ..B 'egly 
W KOLUMNIE sprzedam p l a c l 5 9 ¡ T m . ' k o n ł r o ' . - W * * ' p r z . ? . m . v s l T 
kw. ogrodzony za 3.800 zl. Oferty 
ltimna" do ..KVpuhliki". 

knndvcje na PRZYJMUJE suknie do srvcla I kostlu 
POTRZEBNA szwaczka do szycia wvjard zattrtnlce lub towarzyszyć w mv letnie, wiosenne oraz garderób-
bielizny i fartuchów. Klinka 3, przy podróży, ewent. m i ż e zaonlekować dziecinną. Cenv przvstr-rme robota 

MJP1E używane pianino. Oferty pod Aleksandrowskiej NT. 120 się chora osobą. OR rty „H. Z/| pAva rantowa - i . Piotrkowska 93 m 19 
J ^ y s l e p n a c ę n a ^ . W Y K W A L I F I K O W A N E szpularkl, ce- KROJENIA odrazu na materiałach INŻYNIEROWIE dvplomowflnl. wvb lN 
PLAC 38X 64 tanio do sprzedania, rowaczkl. kerlarkl. szwaczki 1 napycha wvuczala opatentowanym systemem nl sneclal lM mat"m»tvkl fizyki fr«n-' 
Wiadomość* uL, Pabjanicka 25, w skie ; ze mogą się. zgłosić do Peńczoszarnl, ' 'ursv E, Wiśniewskiego. Piotrków- n^Vr-go vn-'^^n ir-krvi Ceny. 'przv-
Picià iPomoraka 60. j łka 6Ł ^l.stępne. Tel . 135-24. 3 - 5 P P . «5 — -

P R E Z E R W A T Y W Y ! 

http://iBUCHAlTER.il
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Wyprzedaż zimowego obuwia gumoweg! 
Pierwsze wiosenne dni są bardzo niebezpieczne dla zdrowia. — Dajemy Wam sposobność 
zaopatrzenia się w gumowe obuwie po cenach nader niskich. Niektóre gatunki, sprzedawane 

na początku zimowego sezonu po zł. 14.90 kosztują obecnie tylko zł. 6.90 
Nr. 23-26, r » L 9891-70 

Dziecinno cumowe buty c 
cholewami. Niezbędne w 

czasie sloty. 

T Y L K O OGRANICZONA 
ILOŚĆ PAK, 

N A P R A W I A M Y WSZELKIE OBUWIE G U M O W E . 

6J0 flZ^K 6.90 
ODWIEDŹCIE NAS JAK-

NAJRYCHLEJ. 

gat. 9898-7« 
Eleganckie gumowe z chole

wami. Chronią od bluta. 

' rat. 1895-81 
Damskie gumowe śniegowce 
z futrzanym mankietem I 

patentowanym, zamkiem 

mmmwÉmwmmmmmmmm 

gat. 1585-71 
Damskie gabardlnowe śnie
gowce na gumowe! pode
szwie I obcasie. Wygodne 
1 praktyczne. Niezbędne pod 
czas pierwszych wiosennych 

dnL 

M i 3368-75 g a t 1365-75 
W lutym I marca nnare 'n legowce ocbronla Was przed 

przeziębieniem. 
g a t 1367-70 

Męskie gabardlnowe śnie
gowce na gumowe) pode
szwie I obcasie. Bardzo 
praktyczne. W te] same) 

cenie co kalosze. 

g a t 1895-70 
Damskie wysokie gumowe 
śniegowce z patentowanym 
zamkiem. Praktyczne I ele

ganckie. 

istni 

L o k a l e 

POKÓJ umeblowany frontowy, śród-
nieście, do wynajęcia. Piotrkowska 81 
n. 10. front. i 
..OKAL fabryczny tanio oddam i 3 po
koje, parter, z wszcJkietru wygodami 

PRZYJMĘ pana na mieszkanie izr. Ce 
giulniana 66, m. 19. 
3 POKOJE z kuchnia wszelkie wygo
dy w centrum oddam. Wiadomość 
skład apteczny. Piotrkowska 11. 

^ K L A T K I schodowej pokój umeblowa i telefonem. Wólczańska 27, Dzwonić 
oraz pokój z kuchnia do wynajęcia Nr. 205-91. . 

;adomość Piotrkowska 93. m. 9. fr. JASNY, słoneczny, ładnie umeblowa-
i. uiro. 15 ny pokój, blisko centrum, z wszclkie-
i .OKALE, mieszkania, sklepy, pokoje ml wygodami dla małżeństwa poszukl-
2 klatki schodowej, poleca biuro ..Pol- wany. Oferty tylko szczegójowe z po 
uch". Al. Kościuszki 27. teł. 141-01. daniem ceny. kierować Zachodma 21. 

( . 'MEBLOWANY pokój dwnokienny. "UL 
wygody, telefon, do wynajęcia. An- SKLEP spożywczy z oddzielnym ma-
Jiycja 7, m. 8. fr. 15 łym pokoikiem oddam za 1500 zł. lub 

POKÓJ z kuchnia I balkonem zaraz wydzierżawię. Do objęcia towaru po
lo oddania. Pomorska 80. m. 81. pr 

i . l_p. 

uru h o m i l t ś m y n a j n o w s z e instalacje , U M E B L O W A N Y pokój do wynajęcia 
- - Narutowicza 41, m. 28. s t a n o w i ą c e os tatn ią z d o b y c z technik i , , 

A;,*.\.-i /-.om,, POKÓJ u dzięki czemu 

trzeba 500 zl. Leszno 58. m. 5. 
15 SALA na warsztat, skład lub dla sto-

. „,v.«rwtv i,,h ? nn. warzyszenia. 150 kw. mtr.. do wynaję-

; f z J kZUSN;AN,o^^y wymalecTa. ̂ Ł^fT^™ °dS^ 
,mośt Piotrkowska 93. m. 9. fr. Leszno 58 m 5 

.,, Biurze. 15 JEST do oddania pokój na kuka go • A131NLT I poczekalnia do wynajęcia dzin dziennie. Oferty- „ W y g o d n i e j 

chemiLzne^o prania 

Wiadomość: Piotrkowska 108. m. 6. PRZYJMĘ na mieszkanie 2-ch panów | 
15 Przejazd 55. m. f23. of ic 1 piętro. 16 

i: K L A T K I schodowej 2 - 3 - 4 pokoje ODDAM pokój z łazienka, telefon W Q . m e s k i 

l.-owlednie na biuro dla doktora, ad-pokoju centralne ogrzewanie. Sicnkie- uarmtUT męsKi 
• ;ntn. Cecielnlana 25, tclef. 126-87. wicza 6. m. I I . od 2—7. Pa l ln męskie 
>Xó] frontowy nadający sie rów- TRZY ' Może i aby*ć K o s t j u m y d a m s k i e l e żd i a lekarza lub adwokaU od za-śródmieściu do odstąpienia 

do wynajęcia. Telefon 156-06. od na pracownie lub fabryczka Tanie ko-. 
-11. 3 - 6 . Piłsudskiego 51. m. 6, morne. Wiadomość: Zawadzka 17. 

? O K Ó I 2-okienny, umeblowany z w v - !fl 31-
-idami odnajme 2 panom Izraelitom. 2 POKOJE umeblowane z oddzielnem 
• l-ińska 23. front. 1 P. m. 2. wejściem osobno do wynajęcia bez-
> m i u v , m „ H „ M „ u nokól do wvna- dzletnemu małżeństwu lub pojedyń-'JZSl i^wL « e l osobie * utrzymaniem lub bez 
' . ' ^ ^ ^ ' ^ " o w e i ś c i e m - P , , S U d ( izr. ) . Pomorska 4. Braczkowski. m. 7. 

Oto nasz obecny cennik ' 
D Z I S I 4 J d z i s i a j 

zł. 8.— Palta damskie od 7.--do8.-zł. 
„ 8.— Suknie wełniane . 4 . - , 8.— „ 
. 8.-—, Suknie jedwabne . 6.— . 9 . — ., 

meblowany z łazienka i tele 
fonem odnajme solidnemu panu. Naru-
towicza 47/33. prawa oficyna, II p. 
ŁADNY pokój umeblowany z utrzyma 
niom lub bez do wynajęcia. Nawrot 
34. m. 7. 
DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
w śródmieściu, dla jednej osoby, teł. 
175-30. od 10 rano do 4 pp.. 17 
POKÓJ duży frontowy umcblownny z 
wygodami oddam małżeństwu lub 
dwum panom. Cena przystępna. Naru
towicza 35. m. 13. 
ODDAJE pokoi umeblowany, telefon. 
11-go Listopada 12. 1 piętro front, le-
wo . 
DO W Y N A I E C I A 2 pokoje z umeblo
waniem, gabinet z poczekalnia, wygo 
dy. Ewentualnie pokój z utrzymaniem. 
Wiadomość Żeromskiego 77. m. 10. 

16 

Za plisowane sukien odpowiednia doi czka 

•kiego 74, 1 p. m. 9. 
oddzielnem PIĘKNE, obszerne, słoneczne mieszka 

DWUOKIENNV. słoneczny frontowy, 
umeblowany pokój z wvgodami, tele
fonem I nlekrepuincem wejściem. An-
drzclá 33. m. 7. 10—12 I 3—5. 

imeblowany z ooazicinem • — . . . . 
wejściem odnajme. Żeromskiego I I , n i e - składające sie z 2 pokojów z ku-IRONT I piętro, m. 18. chnia z wygodami do oddania w sta-
DO W Y N A J Ę C I A pokój umeblowany 1̂ ™. ,do

t
wu\ Wiadomość ul. Lipowa 56, 

przjj izr. rodzinie, ewentualnie z u ż y - ' ó - l r o n Ł 

• aliiościa kuchni. Zielona 42. m. 30. PRZYJMĘ do wspólnego pokoiu panią 
' O S Z U K U J E 1 lub 2-ch pokoji nicume \ u b , , p a n , e J n . k e : u l : , N b o Listopada 49. 
••'owanych z używalnością kuchni.""• " p - " ś r o d o w a . - w -

'idzew I 2 s ł t\ s Bc 3k\ 23̂9 

Fabryka i cpntrala: 

POKÓJ umeblowany z oddzielnem wej 
ściem do wynajęcia. Aleja I Maja 19. 
prawa of. I piętro, m. Nr. 31, 
POKÓJ słoneczny, frontowy, dwu-
okienny, umeblowany z oddzlelnen 
wejściem oddaję. Nowo - Cegielnlana 
lOT m 9. front. 
U M E B L O W A N N Y tadny pokój, wvgo -
|dy. front II piętro do wynajęcia. 
P io fkowskn 29. m. 3. 

; -ferty: ..Zaraz'' za mostem, ul. Gromadzka 4c. 

wejściem do wynajęcia, wegicj n a t ychmias t do oddania. Wiado-
a a u m ' — mość Skwerowa 15. m. 6. . 

ZA 50 Z Ł O T Y C H miesięcznie oddam 
piękny, umeblowany pokój z używal
nością kuchni, obok Grand Hotelu, ty! 
ko dla spokoinej inteligentnej pani. 
Wiadomość Wschodnia 65. m. 7. od 
¡3-4.30. 15 

IA.IE 1 ewentualnie 2 pokoje z wej w < A g y , ' , w l ) , ^ . 
, n , z klatki schodowej, nadające się ̂ S ^ U K U J E pok 

la biuro. Zgłosić się Kilińskiego 105. osphnem wejściem w centrun 
oju umeblowanego z 
n w centrum miasta. 

h-oat 2 piętro u p. Rumkowsk lw^ 
Godz. miedzy 3 - 4 godz. pp. ' d n ^ " imistrac j l niniejszego pisma. 1 
P O K O I umeblowany z klatki schodo- DOMY. wille, place, parcele, dzierżą-

telefon 'J 10-03 
ul. Piotrkowska Nr. Nr. 4, 67 i 147 
„ Prez. Narutowicza 27 — Główna 48 

Zdrojowiska I 
I 
• „ Napiórkowskiego 39 — R z g O W S k a 47 KRYNICA Zdrój Pensjonat Vogla na-

„ Srebrzyńska 75 ( P o i e s - e K o n s t a n t y n o w s k i e ) ^ Z ^ ^ ^ wTda.^en-
W ZGIERZU: Ul . Pi łsudskiego 19 (K. Wahlman) fralne ogrzewanie wodne, radjo. po-

9 _ » l e c a pokoje z utrzymaniem (5 razy 
dziennie) 15—17 zl. b<:z utrzymania 
pntfn!., c..i7 7 | T » lr . („ n '7 t s— i 

: ; ? w ? n l d ^ W n i e k r ^ l WYNA. IECIA duży pokój dwu-DWUOK1ENNY pokój umeblowany, te 
' i ( ^ » i S l ! f l 7 wejśctem. Kościuszki 27. tel. 141-01. okienny z umeblowaniem. Wiadomość lefon. wy;gody do wynajęcia. Andrzeja 

: ; M o n . iii. Żeromskiego 17. m. 5. . „ p o y K . N . ^ i 2 3 4 5 cokołowe 1 1 Listopada 15. m. 5. w godz. miedzy 7. m. 8, front. 
POKÓJ umeb owany, słoneczny, teie- W

,
V
E|5KA,;,

O
A
EC

,
A- ̂  ^IS?.10^ 12-ta a J T ^ POKÓJ do wynajęcia przy 

I piętro front. Andrzeja 33, ^7^,^^f d ^ , . 0 1 D W U . - p o k o j o w e mieszkan.a. wszcl Piotrkowska 82. poprzeczna 
mieszkanie, wszelkie . L , _ j . kie wvgodv do wynajęcia. Al. Kościu- parter na lewo. 

rodzinie 
oficyna. 

SKRADZIONO dokument rozwodowy 
1011, 

4 P O K O J O W E mieszkanie, wszelkie f " " „ . ; _ w a n v ^„„a, kie wygody do wynajęcia. Al. Kościu- part 
wygody, pierwsze lekkie II piętro, w l a ił w r j u m t i ^ ^ " y » wygoaa dozorca. D O WYNA. IECIA pokój frontowy ume na nazwisko Wojciecha Zawlerki. ak-

vstym domu przy tramwaju poszuk, mi dla jednej o so l v oddam. Aleja 1 - 8 ° | S L f ) N E ' c Z N Y < , r o n t o w y ^ z n i e - M ™ r z w s 7 d k u 7 m i wygodami. Ce- ta ślubne i metryki urodzenia Włady-
wane. Zgłoszenia teł. 223-60. od ¿—4. , — i — i : : , — . krepujacem wejściem do oddania. Ce- gielniana 19. front, I piętro, m. 6. sławy Słomy. Mieczysława Moteckic-F R O N T O W Y pokój, niekrępuiace we ) POKÓJ umeblowany przy (Izr.) rodzi- gan iana 12. m. '15 
cic dla pana lub dwuch panów do od.nie do wynajęcia solidnemu -

'lania Zachodnia 33. m. 6, | Gdańsk a 23. m. 7. 

oddzielnem ko , paszport Władysławy Zawierki o-
u - SŁONECZNY, ładnie umeblowany po- wcjściSm c T z a r a z " ' d o oddania. Aleja raz GĜ JJĴ F w^Motecka^fó 

POKÓJ umeblowany z 

W Y N A I M E 1—2 pokoje umoblowanejZ P O W O D U wyjazdu tanio oddam od \ T O n ^ m 5. 
inteligent, panu. Cegielniami 55. m. 8.'zaraz sklep na ul. Głównej, blisko 
III p. front 

kój do wynajęcia. Lipowa 53. I piętro. 1 Maja 19. m. 8. 
. ŁADNY 

F R O N T O W Y , słoneczny pokój o 2-ch 
cknach. umeblowany z oddzielnem wej 
Nciem wprost z klatki schodowej od za 
raz do wynajęcia. Pomorska 20. fr. I 
o., m. 7. 
POKÓJ dla solidnego pana lub pani 

pokój do oddania z osobnem ZAGINAŁ dowód osobisty Rubina Kor 
piotrkowskie! T D le rws^o^ed^T- P ° K ° - ' , r o n t o w y deganoko umeblo- wejściem i wszelklemi wygodami (w na zamieszkałego przy ul. Cegielnia 

u- m~ .~uA~~t A . n k . r mtn.inu k u l . *nA..\ w cenie przystępnej, nej 29. 
werowa 13. m. 9. FRANCłSZł .K Łuczak zgubił ksiaźecz 

do oddania. 
p. fTont. 

6-go Sierpnia 28. m. 5 

15 

2 blanco weksle 

PRZYJMĘ 
Piłsudskiego 64, Zamelowicz, III piętro 
prawa oficyna 

dlowe. Pośredniczy szybko. 
13. m._14. 
TRZY 

Andrzeja romskiego 13. ski i Józef Hajduk. Weksle powyższe 
unieważnia się. 16 

frontowe 
Cl I 1 « • ! 

L O K A L wraz z biurem próśb w do-

MIESZKANIE słoneczne w ; centrum 
wprost od gospodarza do oddania. 4 _ 
pokoje, kuchnia, służbowy, łazienka, C t M KUM. Pokój umeblowany z od -POKÓJ 

POSZUKUJE pokoju umeblowanego 
umeblowane pokoje telefonem na kancelarie adwokacką. K A R O L Musze sie z Toba koniecznie 

n " ' ' " i Śródmieście. Oferty sub „Adwokat" , skomunikować li? tow lie. 
frontowy umeblowany tanio K W I T Y kaucyjne Ł. T . E. za Nr. Nr. 

'ciekTiycżnoŚĆ. "gaz" w'sżVlkie nowócze-dżTeinem'wejśc iem do oddania". P i o t r - w y n a j m ę solidnej osobie. Gdańska 67.38015 — 38051 z r. 1926 zaginęły. Nl-
kowska 62. m. 8. m. 1. niejszem unieważniam. K. Piechocki, 

' w o ^ M n I Arlm. Piotrkowska 49. Godz. przyleć Redakcll 6 - 7 po pol. Tel. Adm. 1.22-14. Tel. R ed. 127-24. 136-43. 136-44. 189-00. Tłocznia: 180-80. Konto P. K. O. „ W y d . Republika" 68.148. 

beda DTFOSZTUIIA: Z W Y C Z A J N E : 12 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt) 
W TEKŚCIE: 50 gr za wiersz milimetrowy, (na stropie 4-szpalt) 
NA STR I-ej zł 2 .—za wiersz milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 
NEKROLOGI : 40 gr za wiersz milimetrowy (na str 4-szp.) Zaręcz 

I zaślub po tekście 10 zl. Za miejsce zastrzeżone sreclalna dopłata Zamlelscowe o 50 proc . 
zagraniczne o 100 proc. drożel Za terminowy druk ogłoszeń Administrada nie odpowiada 
Ogłoszenia speclalne o 50 proc drożel Drobne 15 gr — Najmniejsze zł 1.50 poszuk pracy 
10 groszy naimnleisze zł 1.20 Ogłoszenia adwokatów ryczałtem 25 zł. 

P r e n u m e r a t a „II . R e p n M l k r 
od 1 lutego 1931 roku wynosi w Łodzi 4.00 
za odnoszenie do domu 40 gr.. z przesyłka pocz 

towa w kralu zł 6.50 zagranica zł 1 0 „ x
E x . p 1 e S ! i ! ' 

i „Republiki" wraz z odnoszeniem 7.00 złotych. 

Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika Sp. z ogr. odp. i redaktor odD->w. Wacław Smólski. W druk. „Republiki", sp. z ogr. odp. w Lodzi, Piotrkowska 49 i 64. 

Słuszne reklamacie beda uwzględniane, o Ile 
wniesione beda nainóżniel w ciazu tygodnia 
od ukazania sie pierwszego ogłoszenia, lub 
niezwłocznie po ukazaniu sie drugiego z izedu 
ogłoszenia tel samci treści co pierwsze -
Omyłki, które zasadniczo ..ie zmieniała treści 
ogłoszenia nie upoważn'aia do żadmia zwrotu 

zapłaty lub powtórzenia ogłoszenia 


